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 CZĘŚĆ URZĘDOWA

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
®zył Najwyższem postanowieniem z dnia 

kwietnia b. r. kanonika rzymsko-katoli­
ckiej kapituły katedralnej w Tarnowie, Sta­
nisława W a ł c z y ń s k i e g o ,  zamianować 
najmiłośeiwiej scholastykiem katedralnym 
tejże kapituły.

C. k. Rada szkolna krajowa zamiano­
wała tymczasowego nauczyciela Leona K o- 
z a n k i e w i c z a  w Pererowie, rzeczywistym
nauczycielem szkoły etatowej w Targowicy 

! polnej.

_C2ĘŚĆ I 1EURZĘD0WA
I a j o ó -d ,  2 0  k w i e t n i a .

O statn im i czasy poczęły poja- 
Wlać  się znowu dość uporczywie a 
naWet z pewną konsekwencyą pogło- 
8*{1 o zabiegach dla doprowadzenia 
P°jednania między Watykanem a kró 
iestwem w łoskiem , a wersye te tem- 
“ Ardziej zainteresowały opinię pu­
bliczną, iż od pewnego czasu liberal­
ne pisma włoskie za jęły , wbrew do­
tychczasowej taktyce, niezwykle um iar­
kowane w obec Watykanu stanowisko, 

prasa papieska regestruje chętnie 
głosy, które poruszają myśl w y­

tworzenia pewnego modus vivendi mię- 
Kwirynałem i Stolicą św. I  tak 

jeden z najbardziej w pływ ow ych dzien­
ników rzymskich , T opolo  • Rom ano , 
ll'hieścił niedawno artykuł, w  którym 
stara sie przekonać, iż byłoby z wiel 
ką korzyścią dla państwowych insty- 
^ncyj, gdyby pow iodło się nakłonić 
katolików do zawarcia pokoju z obe­
cnymi sternikami we W łoszech. Gdy­

by do parlamentu — czytam y dalej 
w  pomienionym artykule —  został 
wybrany zastęp m ężów, ożywionych 
silną wolą postawienia na porządku 
dziennym problematu pojednania z W a­
tykanem , lecz naturalnie pojednania, 
dajacego się pogodzić _ z godnością 
narodową, zasadą jedności i nienaru­
szalności kraju? wyniknęłaby ztąd ta 
niezmierna k orzyść, że w  Izbie w y­
tworzyłyby się dwa wielkie stronnic­
tw a, konserwatywne i liberalne, któ­
re m ogłyby wzmocnić instytucye par­
lamentarne i oczyścić teren z różne­
go ' rodzaju frakcyj? problematycznej 
częstokroć wartości. Artykuł kończy 
wyrażeniem nadziei, że wypow iedzia­
ne w nim życzenia spełnią się. w  nie­
dalekiej przyszłości, do niej bowiem 
uprawnia przedewszystkiem owa roz­
tropna! umiałkowana czia ła lnosć, ja ­
kiej dęfrody złożył tylekroć papież 
Leon M II na polu dyplomatycznem.

Również inne poważne pisma w ło ­
skie poczynaj?1 coraz żywiej zajmować 
sie potrzebą wytworzenia w  parlamen­
cie silnego stronnictwa konserwaty­
wnego, a podnosząc, iż bez takiej par 
ty i w c iele prawodawczem nie może 
być mowy o jasnym, świadomym celu 
i dodatnim programie rządowym, któ­
ry mógłby zaradzić wielu niedogo­
dnościom na politycznem, socyalnem, 
administracyjnem i ekoriomicznem po­
lu, oraz nadać rządowi konstytucyj­
nemu we W łoszech tratną dyrektywę 
i zapewnie błogi rozwój, apelują mniej 
w ięcej otwarcie do patryotyzmu ka­
tolików w łoskich i mówią o porozu­
mieniu, jako trudnej wprawdzie ewen­
tualności, lecz nie tak niemożliwej, 
jak się to zdawało przed kilkoma je ­
szcze laty.

Oficyalny organ papieski Osser- 
vatore Romano z zadowoleniem przyj­
muje do wiadom ości tego rodzaju g ło ­
sy; przyczem  zaznacza, iż jako pocho­

dzące od zdeklarowanych przeciw ni­
ków Papiestwa i K ościoła są wielkiej 
wagi, choćby dla tego tylko, że nie­
przyjazne dotychczas Stolicy św. stron­
nictwo, które zwalczało wszelkiemi 
środkami K ościoł i jego  instytucye, 
przyznaje pośrednio, iż Papiestwo po­
siada nieprzezwyciężoną siłę, że dla 
pom yślności W łoch konieeznem jest 
zaniechanie dotychczasowego antago 
nizmu przeciw K ościołow i i jego  G ło­
wie. Należy się spodziewać, pisze w 
końcu przytoczony organ, że skoro 
pierwszy krok został uczynionym,

I stronnictwo liberalne nie zejdzie ze 
wskazanej drogi. Inspirowany zaś 
przez rnsgr. Galimbertiego M on item  de 
Rome oświadcza w prost: Zdaje się, iż 
pojednanie W łoch z Papiestwem "co­
raz widoczniej kiełkuje i poczyna pod 
siłą wypadków przybierać coraz wy 
raźniejsze kształty

Jak donoszą z kół dobrze zazwy­
czaj poinformowanych, sam Papież 
ożywiony jest obecnie w ięcej niż kie­
dykolwiek duchem pojednawczym a 
nawet ustanowił osobny komitet z 
trzech kardynałów wyłącznie dla ba­
dania wszelkich planów i program ów 
zgody z Włochami. Z  drugiej strony, 
w łonie nowego gabinetu włoskiego, 
pod wpływem  rad z Berlina, objawia­
ją się podobno także tendencje poje­
dnawcze, a że wersye tego rodzaju 
nie zdają się być zupełnie pozbawio­
ne podstawy, świadczy interpelacja, 
wniesiona w tym przedmiocie do rzą­
du na przedwczorajszem posiedzeniu 
Izby deputowanych.

Wiedeń, 18 kwietnia. 
(Widoki pokojowe. — Sprawa kwoty. Przymuso- 

we ubezpieczenie budynków).
(K .)  Książę Bismarck powiedział raz

w przystępie dobrego humoru, że dopiero 
wtedy wierzy w prawdziwość pewnej wia­
domości, jeżeli ona ofieyalnie zostanie za­
przeczona. Charakterystyczne to wyrażenie 
nie sprawdziło się w ostatnich czasach, w 
których gorączkowa bojaźń wojny ogarnęła 
umysłv. W Austryi zaprzeczono ze wszech 
stron doniesieniom o przygotowaniach wo­
jennych, piszący te słowa zabierał sam kil- 
kokrotnie głos w łamach Gazety Lwowskiej, 
celem uspokojenia opinii publicznej w Ga- 
licyi —  a pomimo to wojny nie widać. 
Zbliżyła się wiosna, czas dla poetów i dla 
wodzów najmilszy, i upływa w pokoju. Oka­
zuje się z tego, że skeptycyzm nie zawsze 
jest na miejscu i że przynajmniej w Au­
stryi pisma ofieyalne lub półofieyalne w 
kwestyach tego rodzaju z natury rzeczy 
muszą być dokładnie poinformowane.

W ostatnich czasach zaniepokoiła u- 
mysły pogłoska, jakoby Rząd miał zamiar 
już obecnie użyć 52-miIionowego kredytu, 
dozwolonego przez Delegacye na nadzwy­
czajne wydatki wojskowe. Pogłoska ta jest 
fałszywą i właśnie ten fakt, że Rząd do­
tychczas owego kredytu nie użył, dowodzi, 
że zapatrywania pokojowe przeważają w tu­
tejszych kołach decydujących.

'Z  dotychczasowego przebiegu wypad­
ków da się wyciągnąć ten wniosek, że 
Rząd austryacki postępował tutaj z uznania 
godnem umiarkowaniem. Przygotowania 
wojskowe czyniono tylko o tyle, o ile sytu- 
acya polityczna koniecznie tego wymagała. 
Nie było ani zbytniego pospiechu, ani zbyt­
nich wydatków. Jeżeli budżet austryacki zo­
stał obecnie przez nie obciążony, to otrzy­
mały przynajmniej ludy austryackie w za­
mian za to usunięcie bezpośredniej grozy 
wojny. Miliony nie zostały daremnie wy 
rzucone; a kto wie, czy gotowość, z jaką 

i lrdy austryackie zezwoliły na wydatki wo- 
j j'. o.ne, nie przyczyniła się w znacznej czę- 
i ści do usunięcia niebezpieczeństw. Ministe- 
ryum spraw zagranicznych, które dotychczas 
zajęte było sprawami czysto politycznemi, 
będzie zapewne mogło w najbliższej przy­
szłości zająć się drugą ważną częścią swoich 
agend—sprawami handlowemi międzynaro­
dowemu Traktaty handlowe z cesarstwem 
niemieckiem, z królestwem włoskiem, zG re- 
cyą i — last not least — z Rumunią stoją 
jeszcze ciągle na porządku dziennym.

W sprawie kwoty toczą się dotąd je ­
szcze narady r  lędzy podkomisyami deputa- 
cyj kwotowych. Doniesienia dzienników wie-

SAMI
III.

(Ciąg dalszy.)
—  No, Wikciu, chodź za mn ą —  ode­

zwała się aktorka —  nie patrz na nikogo, nie 
odzywaj się, nie słuchaj, bo takich farserów, 
jak pan Teofil, znajdzie się tu więcej. Umiesz 
ty szyć?

— Umiem — odpowiedziała stanowczo.
—  W koszu są igły i nici. Gdy się co 

adarzy...
Przeszły przez wązki korytarz. Drzwi 

przed niemi rozwarły i zamknęły z trza­
skiem. Wikta z koszem na ręku znalazła się 
w dużej izbie, oświeconej lampą, zasłanej naj- 
r°zmaitszemi gratami, że ledwo przecisnąć 
s‘ ę przez nie mogła ze swym wielkim ko­
szem. Idąc dalej, minęła salę zawieszoną po- 
fdalowanemi płótnami i stanęła u progu 
l?-by, w której panowie palili papierosy, pa- 
Qle rozmawiały z nimi i śmiały się. Siostra 
Nauczycielki przywitała się ze wszystkimi i 
Wejrzawszy się na Wiktę, dała jej znak 
r?8ą, aby za nią poszła.

Dziewczyna przestąpiła próg i zdoby- 
^Njąc się na odwagę, przeszła wśród panów 

Pań, po za małe odgrodzenie, zrobione z 
Parawanów. W tej zaimprowizowanej izdebce, 

ał  przy ścianie stolik, na nim jesionowa 
paletka z lusterkiem, pudełko z kosmety- 
ft®i. grzebień, szczotka i stołek.

. Wikta postawiła kosz na ziemi i pa- 
jU na artystkS’ jakby się pytać chciała —

— Zasuń skrzydło parawanu i załóż

,  Dziewczyna spełniła rozkaz, artystka 
apaliła lampę.

— No, Wikciu, do pracy, za pół godziny 
muszę być gotowa. — I zaczęła szybko rozpi­
nać suknię, dziewczyna ściągała je j rękawy 
stanika, wieszając części ubrania na gwo­
ździach, przybitych do parawanu.

W  białej spódnicy, gorsecie i koszuli 
usiadła przed lustrem. Wikta, zachwycając 
się białością je j ciała, wpatrywała się zdu­
miona, jak twarz artystki pokrywała się 
blanszem. na policzkach wykwitły rumieńce” 
pod oczami cienie, usta czerwieniły się

rm inem .
— No, cóż dobrze ? —  zapytała, zwra­

cając się do dziewczyny.
— Pani ładniejsza, kiedy nie jest wy­

malowana—  odpowiedziała.
— Pochlebnico, na scenę muszę, bo 

wyglądałabym blado i śmiesznie. Przekonasz 
się, że inaczej nie można. Podaj mi b i a ł ą  
sukienkę z kosza, różową kokardę i szarfę. 
Słyszysz, muzyka już gra; spieszmy się, za 
dziesięć minut muszę być na scenie.

Dziewczyna zadrżała nerwowo na myśl 
ukazania się na scenie. Drżącemi rękami 
wydobyła białą sukienkę i drżącemi poma­
gała się ubrać aktorce.

Zapukano w parawan. ,
— Czy zaczynać? -  spytał dyrektor.
— Zaczynajcie; występuję w drugiej

—  Wolę zaczekać teraz, jak gdybyśmy 
czekali na scenie — odszedł.

—  Słyszałam — odpowiedziała cicho

Czerwona szarfa spłynęła na białą mu 
ślinową spódnicę tegoż koloru; kokarda - 
S a  przypięta do gorsu wyciętej sukni,
ciemno blond włosy o ż y w i ł a  biała roża.

Spojrzyj, czy wszystko dobrze ?

Dobrze — mówiła wzruszona dziew­
czyna — i pani ślicznie w tej białej sukience.

Pewna ?
zawołał S)'ęaa  wszystkich świętych! —

, ~  Gdyby wszyscy byli twego zdania 
rzekła półgłosem, rzucając ostatnie spojrze­
nie w lustro. — Chodźmy 1

Dziewczyna szła nieśmiało za swą 
przybraną panią.

— Zaczynamy — zawołał dyrektor.
—  W  tej chw ili; pozwoli mi pan 

tylko spojrzeć na publiczność. Nie wiem 
przed kim będę grać.

Dyrektor miał już gotowe ręce do da­
nia znaku podniesienia kurtyny, lecz je opu­
ścił na dół.

— Piewsze artystki mają swe przywi 
leje — pomyślał. — Tak jest w” Krakowie, w 
Wiedniu i Paryżu, dla czego miałoby być 
inaczej w Tarnowie ?

Wikta wstydziła się sama zostać, po­
szła za aktorką. Stanęła przy kurtynie, i 
znalazłszy szparę w przetartem płótnie, pa­
trzała.

— Tylu panów i pań czekało, aby tylko 
usłyszeć i zobaczyć je j panią.— Dumną z niej 
była i coraz wyżej ją  w swem przekonaniu 
stawiała.

Po krótkim przeglądzie Józia odeszła 
od kurtyny, przebiegła scenę uśmiechnięta, 
i promieniejąca radością zawołała:

—  Zaczynamy I
Dyrektor klasnął, zadzwoniono i kur­

tyna powoli podniosła się. Wikta stała przy 
swej pani zdziwiona i ciekawa. W  głębi wi­
działa publiczność, na scenie grających ak­
torów.

—  Panna Józefa na scenę — szepnął 
półgłosem dyrektor, pochylony nad książką,

umieszczoną przy pulpicie obok środkowej 
kulisy.

Wikta nerwowo poprawiła je j szarfę, 
ręce drżały dziewczynie, serce biło; artystka 
odetchnęła, ułożyła odpowiednią minę do 
roli i przeżegnała się.

P rzeżegn ała  się i Wikta, patrząc w 
swą panhj jak w tęczę.

Gdy usłyszała jej głos pewny i dźwię­
czny, uspokoiła się i zasłuchana stała opar­
ta o framugę drzwi. Zbudził ją ciepły od­
dech tuż nad jej uchem. Spojrzała.

Pochylony nad nią stał pan Teofil.
— Kiedyż to i panna Wikcia — mó­

wił — wystąpi na scenę?
— Nigdy — szepnęła, rumieniąc się. — 

Nie umiera i umarłabym ze wstydu.
— Nikt z nas nie umiał — mówił.— 

Nie umiała i panna Józefa. Tak ładna i 
sprytna dziewczynka, łatwo nauczyć się 
może.

Pochylił się bliżej, dodając szeptem :
—  Pomogę, ale za to trzeba być dla 

dla mnie dobrą. I panna Wikcia będzie ar­
tystką, a kto wie, czy nie wielką artystką, 
większą od panny Józi? ale trzeba być dla 
mnie bardzo dobrą. Kto ma takie duże, eie- 
mne oczy, usteczka jak wiśnie, a na buzi 
dołeezki, gdy się śmieje....

Ze sceny wybiegła rozpromieniona ar­
tystka, w sali rozległy się oklaski, odbijając 
się w sercu Wikty dziwnem echem. Raptem 
krew buchnęła jej do głowy. Zaczynała ro­
zumieć sławę. Artystka zatrzymała się w  po­
łowie drogi. Pośród powodzi oklasków wy­
dobywało się jej nazwisko. Zwróciła się ku 
scenie, zadzwoniono, kurtyna się podniosła, 
oklaski i wywoływania zakipiały upajająca
Wr7.STOft -wrzawą.

Wikta oczami 
działa jej ukłony,

pożerała aktorkę. W i- 
zarumienioną z radość]



deńskich o stanie tych rokowań należy 
przyjmować z ostrożnością. Dotychczasowy 
wynik rokowań jest następujący. Członkowie 
podkomisyi austryackiej uznali, że trudno 
będzie w przyszłości obraehowywać dochody 
z krajów byłego Pogranicza wojskowego od ­
dzielnie od aocnoaów z reszty krajów wę­
gierskich, że więc byłoby odpowmdniem fa­
ktycznemu stanowi rzeczy, zerwać ze syste­
mem „praecipuum“ i obliczyć przyczynek 
Węgrów do wydatków wspólnych na pod­
stawie sumy dochodów całego terytoryum 
węgierskiego łącznie z krajami Pogranicza 
wojskowego. Z drugiej jednakowoż strony 
podnieśli członkowie podkomisyTaustryackiej 
tę okoliczność, że w razie jednolitego obli­
czania przyczynku Węgrów, bez względu na 
dotychczas obowiązujące 2 prc. wydatków 
wspólnych z tytułu pogranicza wojskowego, 
Cislitawia może się znaleść w niekorzystniej- 
szem niż dotąd położeniu. Jeżeli bowiem 
dochody z pogranicza wojskowego nie dosię­
gną sumy, odpowiadającej dotychczasowemu 
2 prc. przyczynkowi Węgrów, to Cislkawia 
będzie więcej obciążuną jak przy zachowa- 
Waniu systemu „praecipuum0. Rozchodzi się 
więc obecnie głównie o wynalezienie spo­
sobu, ażeby 2 prc. obciążenie Węgier, nawet 
w razie zniesienia systemu „praecipuum'-, po­
zostało niezmienione. Różnice w zapatrywa­
niach obu podkomisyj nie są więc, jak widzi­
my, zasadnicze, ale raczej chodzi o zgodne wy­
nalezienie sposobu ominięcia pewnej trudno­
ści, n ie  t y l e  n a t u r y  f i n a n s o w e j  i l e  
r a c h u n k o w e j .  Obie podkomisye odbędą 
jeszcze zapewne kilka posiedzeń, a w razie 
zgody, zakomunikuje deputacya austryacka 
zgodną uchwałę podkomisyj jako odpowiedź 
na ostatnie nuntium deputacyi węgierskiej. 
Odyby zaś rokowania rozbiły się bez skut­
ku, wtedy będzie rzeczą rządów, przedłożyć 
elaborata obu deputacyj kwotowych parla­
mentom obu połów wraz z odpowiedniemi 
własnemi wnioskami. Dopiero w rasie, gdy­
by i parlamenty się nie zgodziły, wtedy 
dopiero przypada prawo rozstrzygnięcia Ko­
ronie i to według ustawy austryackiej na 
przeciąg jednego roku, według ustawy wę­
gierskiej na „pewien oznaczony przeciąg 
czasu0. W ustawie węgierskiej nie ma ogra­
niczenia tego prawa Korony na jeden rok.

Liczne pożary, jakie miały miejsce w 
ostatnich czasach w Galicyi, czynią aktual­
ną kwestyę zaprowadzenia przymusowego 
ubezpieczenia budynków. W kwestyi tej pod­
ją ł inieyatywę sejm przedarulański (Vorarl- 
berg), który w ostatniej sesyi przyjął pro­
jekt ustawy względem założenia krajowego 
zakładu ubezpieczeń od ognia i równocześ­
nie nakazał przymusowe ubezpieczenie bu­
dynków.

W sejmie przedarulańskim stała kwe- 
stya przymusowego ubezpieczenia od ognia 
na porządku dziennym już od r. 1864. Sko­
ro tam dopiero po tak długim przeciągu 
czasu zaprowadzono tę instytucyę, miejmy 
nadzieję, że u nas, po upływie jeszcze pe­
wnego czasu, kwestya ta przejdzie z dziedzi­
ny teoryi w dziedzinę praktyki.

twarz i blaski tryumfu w oczach. Bezładne 
myśli przesuwały się przez głowę dziewczy­
ny, tworząc nieznane jej dotąd pragnienia.

—  I pannę W ikcię będą tak oklaski­
wać, a może głośniej i na większych tea­
trach, jeżeli tylko zechce.... Jeżeli będzie 
dobrą dla mnie —  dodał ciszej.

"Dziewczyna n e śmiała na niego pod­
nieść oczu, nie myśląc o odpowiedzi.

Artystka wróciła ze sceny dumna i 
uśmiechnięta. Wikta podbiegła do niej i po­
całowała ją w rękę. Dyrektor winszował po­
wodzenia, aktorzy i aktorki zbliżyli się do 
niej, z oczu ich wyglądała zazdrość i za­
wiść —  osłodzone bezmyślnemi uśmiechami.

Józia serdecznie dziękowała za życzli­
wość, skinęła na Wiktę i obie znalazły się 
w klatce ułożonej z parawanów, przed ko­
szem z sukniami.

— Wikciu, wydobądź czarną sukienkę. 
W  drugim akcie muszę być smutną i nie­
szczęśliwą, łzy ludziom z oczu wyciskać.

Dziewczyna gorączkowo rzuciła się do 
koszyka, pani jej szybko rozpinała stanik.

—  Cóż ci takiego szeptał pan Teo­
fil?  — zapytała, przeglądając się w lustrze, 
odbijającem białe jej ramiona.

Wikta pochyl'ła się nad koszem, aby 
ukryć wzruszenie, i milczała.

—  Nic mu me wierz, ostrzegam cię, 
moja Wikciu. Mężczyźni w ogóle kłamią, a 
ten najwięcej. — W estchnęła, patrząc na 
odbite w lustrze białe swe ramiona, poru­
szające się pod wpływem głębokich we­
stchnień. — Umie on przysięgać, zaklinać 
się.... Aktor z niego wyborny; zobaczysz go 
w drugim akcie, gra ze mną. Znam ja  go 
i nie dałam się złapać, — dokończyła pół­
głosem do siebie.

Wikta zapanowała nad sobą, wyjęła 
czarną sukienkę, wyprostowała się i podała 
ją  swej pani.

Praga czeska, 17 kwietnia.
(Liturgia słowiańska. — Nabożeństwo żałobne za 

spokój duszy Kraszewskiego. — Zjazd Sokołów.)
{xx)  Z powodu podanej przez dziennik 

zagrzebski Obzor pogłoski, że Stolica Apo­
stolska przychyliła się do życzeń księcia 
Mikołaja, i pozwoliła na wprowadzenie 
liturgii słowiańskiej do przyłączonych w r. 
1878 do Czarnogóry gmin katolickich, Na- 
rodni Listy wystąpiły z szumnym artyku 
łem wstępnym, domagając się, aby „obrzą- 
dak słowiański0 został „przywrócony0 w ca­
łej Słowiańszczyźnie zachodniej. Przeczy­
tawszy ten artykuł, żywo sobie przypomnia­
łem, co kilka lat temu powiedział mi kar­
dynał arcybiskup, ks. Michajłowicz, w Za­
grzebiu. Gdyśmy rozmawiali o odnośnej 
agitacyi, rozwijającej się w Chorwacyi, pod 
opieką biskupa Diakowaru, Strossmajera, 
kardynał Michajłowicz, pomiędzy innemi 
rzeczami, zauważył, iż w Zagrzebiu najgor- 
liwiej występują z tem żądaniem ludzie, 
których nigdy nikt nie widział w kościele. 
To samo powiedzieć można o odpowiedniej 
agitacyi Ńarodnich Listów , których wydaw­
ca, dr. Julian Gregr, jest protestantem, i 
które jedynie wtedy udawają katolików, 
gdy się domagają od Stolicy Apostolskiej 
wprowadzenia liturgii „słowiańskiej0 w m iej­
sce łacińskiej! Tymczasem wiedeński Frem- 
denblatt zapewnia , że owe doniesienie Ob­
ioru, organu opozycyi chorwackiej, utrzy­
mywanego z zasiłek biskupa Strossmajera, 
jest zmyślone, tem w ięcej, ponieważ przy­
łączone w roku 1878 do Czarnogóry gm i­
ny katolickie, są zamieszkane przez Albań- 
czyków, mówiących jeżykiem albańskim. 
Wprowadzać tam liturgię słowiańską, zna­
czyłoby więc tyle, co wprowadzić ją  we 
W łoszech lub Portugalii.

Tutejszy k l u b  p o l s k i ,  liczący około 
50 członków, którego prezesem jest urzęd­
nik przy kasie wydziału krajowego p. To 
warnicki, urządza jutro nabożeństwo żałobne 
za spokój duszy „nieśm iertelnego. wieszcza i 
powieściopisarza polskiego, J. 1. Kraszew­
skiego0. Msza żałobna odbędzie się w ko­
ściele św. W ojciecha, o godzinie 9tej z rana.

Przygotowania do zjazdu „Sokołów0 
czynią się na wielką skalę. Gimnastycy 
czescy z Ameryki 2 lub 3 czerwca wsiędą 
w Nowym Jorku na parowiec i 17 czerwca 
przez Bremę przybędą do Pragi Dnia 25 
czerwca przybędą gromadnie Sokoły polscy 
i południowo-słowiańscy. W edług programu, 
dnia następnego Sokoły zgromadzą się na 
przedmieściu Winohrady i ztamtąd przez 
Pragę i przedmieście Smichów udadzą się 
do wystawionej na obszernej łące na lewym 
brzegu Wełtawy, naprzeciw Wyszehradu, 
wielkiej szopy, w której dla widzów będzie 
bOOO miejsc do stania, 10.000 krzeseł i 60 
lóż. Plac ćwiczeń będzie tak wielki, jak 
staromiejski rynek. Główny komitet do u- 
rządzenia uroczystości jubileuszowych po­
dzielił się na sekcyę finansową, której pre­
zesem jest p. Liegert; pośredniczącą, prezes 
dr. Bogusław Rieger, jedyny syn znanego 
przywódzey czeskiego; techniczną, prezes 
Koziszek; do wyznaczenia pumieszkań, pre­
zes Gabrytl Żiska; do zabaw, prezes Ho- 
mola; do załatwienia spraw dotyczących

przejazdu na kolejach żelaznych, prezes 
Norbert Srb, do urządzenia pochodu przez 
miasto, prezes Styblo. Komitet zasiada co 
piątek. Tymczasem składki na uroczystość 
jubileuszową mnożą się. Znany majętny ku­
piec i były poseł Oliwa świeżo darował na 
ten cel 400 zł., stowarzyszenia gimnastyczne 
z mniejszych miast czeskich nadsyłaja po 
25 do 50 zł.

SPRAWY MONARCHII
( Sesya parlamentarna. —  Wojskowo - lekar­

ski korpus oficerów).
W przyszły piątek zbiera się na pierw­

sze po feryach posiedzenie Izba panów, a 
w sobotę Izba deputowanych. Na porządku 
dziennym Izby panów znajduje się jeden 
tylko przedmiot, mianowicie pierwsze czy­
tanie wniosku p. Schmerlinga w sprawie 
złożenia komisyi dla zbadania rozporządze­
nia językowego z dnia 23 września z. r. 
Ustawa o zaopatrzeniu wdów i sierót po 
wojskowych przyjdzie pod obrady dopiero 
na jednem z następnych posiedzeń. Sobotnie 
posiedzenie IzDy deputowanych zostanie za­
pełnione wyłącznie czytaniem licznych pety- 
eyj Rozprawy budżetowe rozpoczną się dopie­
ro 25 lub 26 b. m. i przeciągną się prawdo 
podobnie do Zielonych świątek. Następnie 
przyjdzie kolej na ustawę o kwotach, usta­
wę o katechetach, odesłaną z Izby panów 
ustawę o zabezpieczeniu robotników na wy­
padek chorób i szereg mniejszych przed- 
łożeń.

— W  wykonaniu uchwał, powziętych 
na ostatniej sesyi delegacyjnej, wojskowo- 
lekarski korpus oficerski zostanie powiększo­
ny z dniem 1 maja, jak donosi Dziennik 
rozporządzeń wojskowych, o jednego wyż­
szego sztaoowego lekarza klasy pierwszej. 
3 wyższych sztabowych lekarzy klasy dru­
giej, 5 sztabowych i 29 pułkowych lekarzy 
pierwszej klasy, równocześnie zaś liczba le­
karzy pułkowych klasy drugiej zostanie zre­
dukowaną o 38. Zarazem ogłasza pomienio- 
ny dziennik podział i sposób zatrudu enia 
służnowego osób wojskowo-lekarskiego kor­
pusu oficerskiego w czasie pokoju. Z dołą­
czonego spisu pokazuje się, że arinia au­
stryacka posiada na stopie pokojowej 4 g e ­
neralnych sztabowych lekarzy, 24 wyższych 
sztabowych lekarzy klafiy I i 30 klasy II, 
96 lekarzy sztabowych, 384 lekarzy pułko­
wych klasy I i 30 klasy II, wreszcie 242 
starszych lekarzy (w randze poruczników').

Wypadki bułgarskie.
Eułgarski minister sprawiedliwości, 

Stoiłow, złożył dnia l6go b. m. prezesowi 
gabine-u węgierskiego, panu Tiszy, w Wie­
dniu, dłuższą wizytę. Pol. Corr. donosząc 
o tem, dodaje, że pan Stoiłow wyniósł bez 
wątpienia z rozmowy z panem Tiszą takie 
same wrażenie, jakie miał sposobność za­
czerpnąć z rozmowy z osobistościami c. k. 
Ministerstwa spraw zagranicznych. Rady

prezesa gabinetu zalitawskiego ogranicz®?" 
się w głównej treści na zaznaczeniu, 
najgłówniejszem zadaniem w chwili obec»H 
rządu bułgarskiego jest utrzymanie spolWl 
i porządku, oraz unikanie tego wszystkiej" 
coby nie dało się pogodzić z duchem i 
rą traktatów.

W edług otrzymanej z Sofii instr^ 
cyi , zamierza dr. Stoiłow dłuższy czas f  
szcze w Wiedniu pozostać. We środę **] 
proszony był na abiad do ambasadora 
gielskiego sir Pageta wraz z berlińskiio 
wiedeńskim korespondentem Timesa

W obec doniesień, iż kapitan rossy; 
Nabokow, który kilkakrotnie już odegi 
rolę w spiskach bułgarskich, zajęty je* 
obecnie zorganizowaniem w pobliżu graB1 
cy Bułgaryi bandy Czarnogórców i Ma*'1 
dończyków, aby na je j czele wtargnąć <jl 
Macedonii i wzn ecić tam rokosz, wskazJJ' 
korespondent petersburski Pol. Corr. ®’ 
fakt, że kapitan Nabokow przebywa obecn1' 
w stolicy rossyjskiej, dokąd przybył prz®; 
dwoma tygodniami wraz z całą grupą effl1' 
grantów bułgarskich

W  kompetentnych kołach bułgarskich( 
jak piszą z Sofii do Pol. Corr. — uważaj1 
prawie za wykluczoną możność nowego r®' 
chu rewolucyjnego w Bułgaryi a obawiaj! 
się jedynie zabiegów dla wzniecenia zab® 
rzeń, jedynie ze strony band organizujący^ 
się w Reni i Tracyi. Jednakże w tym kie 
runku poczyniono tak energiczne zarządu 
nia, iż nie może być mowy o ewentualności 
większego niebezpieczeństwa.

Z Wiednia piszą do Czasu:
Pojawiła się nie w adomo zkąd noW® 

kandydatura na tron bułgarski. Wymieniaj! 
mianowicie księcia Fryderyka Ferdynand1 
na Schleswig-Holstein Sonderburg-Glflck® 
burg, urodzonego wjr. 1855, ożenionego w r0' 
ku 1885 z kuzynką swoją księżniczką Kań 
liną Matyldą z linii Augustenburskiej r® 
dżiny. Książę jest wyznania luterskiego. T1 
jednak można zapewnić, że kandydatura 
nie ma znaczenia większego od poprzednich 
a powstała zupełnie bez udziału Bułgarów 
Obecnie Bułgarzy nie życzą sobie wcale- 
żeby im kandydata wskazano. Zupełnie sit 
w tej mierze zmieniła sytuacya. Skoń 
nie jest możliwą obecnie restauracya ksi(r 
cia Aleksandra, Bułgarzy pragną jedyt>- 
ustalenia rządu tak, żeby mogli przeczeka1 
choćby kilka lat, aby albo restauracya sta 
ła się możliwą, albo inna kandydatura.

O Iroczenie kwestyi wyboru księcia, 1 
ustalenie rządu przedstawia dla Bułgarów 
szcze tę korzyść, że tymczasem unia bułgarska, 
zupełna niezależność od Turcji- łnł,°  
uzu^nia ze strony Em opy, przecież faktycz 
nie trwa, staje się faktem, niedającym si 
cofnąć. Postanowienie przeto uzyskania ot 
sobrania przedłużenia mandatu regfncyi n* 
lat trzy, ustalenia rządu, a pozostawieni* 
wszelkich innych kwestyj w zawieszeniu m0 
żna ze stanowiska Bułgarów uważać jak®, 
politykę jedynie na dzisiaj mądrą i pra. ty 
czną, która spokój zabezpiecza a nicx<;i ’ 
nie przesądza0.

Do N  Fr. Presse telegrafują z Sufi 
Z okrętu ressyjskiego, stojącego pod Wamfy 
padło w dniu 17 b. m. z niewiadomych po'
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cowska. szkoła świetlane wody stawu, sec; 
na, kulisy i pan Teofil mówiący jej, że * 
ona może być aktorką.

— Idziemy 1 — zawołała wesoło Józi®i 
wracając.

Dziewczyna się zbudziła.
—  Spiesz się; musimy wyjść, zanim paflt 

Teofil się przebierze. Nie chcę aby mn 
odprowadzał.

V» ikta szybko sznurkiem zawiązała kosZi 
podniosła go i była gotową do odejścia. A r 
tystka wdziała kapelusz.

Pu pustej sali przebiegł odgłos krokó# 
biegnących kobiet.

— Panie już wychodzą—  odezwał si? 
Teufil z za parawanu.

— Dobranoc — rzuciła mu na pożegn*' 
nie Józia.

— Uciekaj, uciekaj — szeptał bohater 
ski amant — dogonię ja  cię, a jeżeli nie c «' 
bie, to twoją garderobianą, ten rozkwitając)! 
pączek róży, tę stokrotkę o ustach wiśni _ 
rozkosznych dołeczkach, przy rumianej jal 
jabłuszko buzi. —  Bohaterski amant miał po 
ciąg do leklamacyi i porównań.

W domu artystki czekała na nie na 1 
uczycielka i pan z rodą. Wikcie kazano n» 
stawić samowar. Dziewczyna czuła się niec® 
upokorzoną tym rozkazem, lecz zabrała si? 
do dzieła z gorączką i pospiechem.

Po herbacie nauczycielka kazała jeJ 
wracać do domu.

Biegła pustemi ulicami, oświecone# 
światłem wyiskrzonych gwiazd. Niepokój 
strach przejmował dziewczynę. Katedra taf 
nowska ponura, pełna cieni, stała jak z-* 
klęta. Ominęła ją zdaleka i przeżegnała si 
Zdawało się jej, że z cieni i głębokich z®' 
łamów wydobywają się duchy Odwrócił- 
głowę, aby ich nie zobaczyć — uciekała.

(Ciąg dalszy nastąpi).
Sew k b

W tej chwili doleciał do jej uszu szmer 
z zewnętrznej strony parawanu.

— Nie wolno! — zawołała Józia.
—  Przepraszam — odpowiedziano z ze­

w nątrz— byłem pewny, że pani już ubrana.
—  Czego sobie pan życzysz ?
— Ja nic, tylko niezawodnie pani pra­

gniesz , bym zrobił parę ciemnych kresek 
na je j ładnej twarzyczce, nieprawdaż?

— Pioszę, za chwilkę będę gotową.
— To o n , —  szepnęła artystka. — 

Okrąża nas jak lis, podgląda. Wikciu, strzeż 
się ! —

W ikta, pomagając swej pani wdziać 
stanik, milczała.

— Uważaj na moją grę w drugim 
akcie, a musisz płakać.

Zapięła stanik, przeżegnała się i wy­
szła. Wikta niecierpliwie układała rzeczy 
w koszyku.

Zadzwoniono, akt drugi się rozpoczął; 
dziewczyna zamknęła gorączkowo wieko ko­
szyka. Chciała biedź, stanęła, spojrzała 
przez szparę parawanu, nie było w sali ni­
kogo. Zwróciła się do lustra, i ciekawie pa­
trzała. Chciała się przekonać, czy oczy jej 
są czarne i duże, a usta podobne do wiszni. 
Uśmiechnęła się, aby zobaczyć, czy na jej 
twarzy robią się dołeczki i czy one na­
prawdę są ładne. Robiły się i w oczach 
dziewczyny nie były brzydkie. Przypomniała 
sobie panicza w powozie, któremu nalewała 
wodę ze dzbanka.

— Oni nie kłamią — pomyślała— ale się 
trzeba strzedz. Trzeba się strzedz, bo tak 
radzi jej pani, której wierzy i kocha ją.

Wyszła zasuwając za sobą parawan, 
przebiegła pustą salę, przysuwając się nie­
śmiało do kulis.

Na scenie zobaczyła swą panię i pana 
Teofila. Słuchała. Kochankowie żegnali się 
na zawsze, przysięgając sobie miłość nawet 
po śmierci. Głos ich drżał, zdawało się, że

serce pęka, z oczu łzy płyną. Publiczność 
płakała.

—  Dla czego to wszystko udane — za­
pytanie przesunęło się jej błyskawicą przez 
głowę, lecz porwana grą i czułemi wyraza­
mi miłości, zapomniała o odpowiedzi. I do 
jej oczu cisnęły się łzy, a serce wzbierało 
żalem.

Zamyślona, zapatrzona, stała oparta 
o ramę kulisy ; zbudziły ją  oklaski.

Wyszła pani ze sceny, lecz musiała 
wrócić, trzymając za rękę pana Teofila.

— Wikciu, nie rozpaczaj... to tylko gra 
Bo gdyby było prawdziwe, ludzieby nie pła­
kali, a i ty z niemi.

Wikta podniosła pytające na artystkę
oczy.

—  Tak, tak moja droga; prawda cier­
piałaby więcej, lecz nie umiałaby się skar 
żyć i deklamować tak ładnie, jak my na 
scenie. Otrzej łzy i chodź.

Artystka była poważna, wspomienia 
roztaczały przed nią smutne obrazy prze­
szłości.

W papierowej izdebce usiadła na 
krześle, ręce zaplotła i oparła na kolanach. 
Wikta stała obok niej.

— A jednak i najlepsza gra— mówiła 
do siebie — jest blagą, w obec prawdziwej bo­
leści, ktura nam serca rozrywa, i nędzy, która 
nas pożera.

Dziewczyna patrzała zd.iwiona.
—  Mówi o boleści, a ludzie się jej 

kłaniają, gdy ją zobaczą ; klaszczą, gdy do 
nich przemówi, skarży się na nędzę, a w ko­
szu ma cztery suknie... - -  Nic nie rozumiała 
chociaż żal jej było ładnej i dobrej pani. 
Czuła coraz większy ku niej pociąg.

— Panna Józefa —  zawołano od strony
kulis.

Aktorka wybiegła, Wikta ukryła twarz 
w dłonie. Dziwne i poplątane myśli snuły 
się jej po głowie. Ciemny las i chata oj-



^odów kilka strzałów działowych, co spra­
n o  z początku wielkie wzburzenie. Utrzy- 

że salwy te dane były z okpzyi świę­
ta Zmartwychwstania. Ponieważ to jednak 
&ie zgadza się w każdym razie z między- 
tt&rodowemi praktykami, poczynił rząd buł- 
Sarski w generalnym konsulacie niemiec- 
*'01 przedstawienia w tej sprawie.

Prefekt, ruszczucki, Mantow, który 
przed dwoma tygodniami był w Bukareszcie 
ofiarą zamachu skrytobójczego, powrócił już 
?o Ruszezuku, gdzie go z entuzyazmem przy­
jęto. Deputacya, złożona z obywateli i ofi­
cerów, towarzyszyła mu z Dżurdżewa.

Z Berlina.
^ //poczęcie  poświątecznej senyi parlamentarnej. — 
cGdoki nowej kościelno-polityeznej ustawy. — Pole­
mika Nordd. AU. Ztg. z Czasem krakowskim. — Z Al- 

zaeyi i Lotaryngii).

Wczoraj zebrały się, na pierwsze po 
feryach wielkanocnych pusiedzenie, parla­
ment niemiecki i pruska Izba deputowanych. 
Jak telegrafują z Berlina, kośeielno-poli- 
[/ezne przedłożenie stanie na porządku 
f zibnuyoa obrad z końcem bieżącego tygo­
dnia a przyjęcie tego projektu zdaje się nie 
ulegać żadnej wątpliwości, albowiem centrum, 
s cutkiem ostatniej enuncyaeyi papieskiej 
hęd sio niezawodnie za niem głosowad. Pro­
jekt nie zostanie nawet odesłanym do ko- 
Oiisyi. lecz załatwi go Izba na pełnem po­
jedzeniu. Mówią, iż wśród obrad zabierze 
takżergtós ks. Bismarck, który zupełnie niespo­
dzianie powrócił unegdaj z Friedrichs- 
*uhe. Rząd wniósł już przedłożenie o opo­
datkowaniu okowity do rady związkowej, 
Przedmiot ten jednak nie zostanie jeszcze 
*ak rychło załatwionym, albowiem zachodzi 
PRrzeba porozumienia się co do wielu kwe- 
8*yj z pojedyńczemi rządami związko- 
^emi.

Telegraficzne Biuro korespondencyjne 
hfcdesłało następującą z Berlina depeszę: 
Ncrdd. ACg. Ziituny, omawiając artykuł 
Czasu o nowym kierunku niemieckiej poli­
tyki kościelnej, dodaje do oświadczenia 
krakuwskiego dziennika, że Kościół katolic­
ki bez niebezpieczeństwu dla państwa nie 
może być uciskany, następującą uw agę: 
W ystirczy zauważyć, że tego rodzaju ucisk 
nie był nigdy zam.erzony p rzez  rząd nie­
miecki-Rząd był przez długie lata zmuszo­
ny prowadzić przeciw nieprzyjaznemu dla 
państwa Centrum odporną walkę, w której 
Papież interweniował, stając po stronie 
««ntium. Skoro się interweneya ta skończy- 

a> kończy się też i walka, a pozostaje 
r Pulu partya opozycyjna, która posługuje 

Się frazesami bbZ w artości, aby zwalczać 
dalej politykę niemiecką na korzyść pe­
wnych oddzielnych interesów, niemających 
nic wspólnegi z Kościołem katolickim

Skutki ostatnich wyborow do parla­
mentu niemieckiego w Alzacyi i Lotaryngii, 
które zupełnie na niekorzyść rządu wypadły, 
objawiają się teraz w kierunku przemysło­
wym. Wszystkim lekarzom kolejowym, któ­
rzy w duchu francuskim głosowali, wypo­
wiedziano posady. Nadto dostawcy i rze­
mieślnicy, którzy przeciw rządowi głosowali, 
mają utr, eić dostawę i robotę. Przeciwko 
urzędnikom k i jo w y m , którzy głosowali w

duchu, ma rząd pono wystąpić ener­
gicznie. £

Przeciw nlzacyi i Lotaryngii obmyślają 
pisma co dzień to nowe środki. Wychodząca 
w Monachium Allgemeine Ztg., proponuje 
między inuemi zaprowadzenie politycznego 
zaprzysiężenia alzackich posłów do parla­
mentu. Już obecnie muszą członkowie rady 
powiatowej i wydziału krajowego w 4 ża­
cy i składać przysięgę według roty: „Przy­
sięgam posłuszeństwo konstytucyi i wierność 
cesarzowi'*. Jeśli podobna przysięga zosta­
nie zaprowadzoną także i dla posłów do 
p .rlamentu, natenczas, zdaniem Allgemeine 
Ztg., będą posłowie alzaccy bezwzględnie 
zniewoleni do uznania zwierzchnictwa Nie­
miec nad Alzacyą i Lotaryngią.

Z Petersburga.
(Położeni* wewnętrzne RossyL — Sprawozdanie ko­

misy i dla spraw żydowskich.)

Do Pol. Corr. donoszą z Petersburga : 
Jow n. de St. Petersb. zwrócił się niedawno 
z kilkoma ostrem i, ale całkiem słusznemi 
uwagami przeciw rozsiewaniu sensacyjnych 
Wiadomości o wewnętrznych stosunkach ros- 
•yjskich, przez rozmaite dzienniki zagra­
niczne. Wiele tych wiadomości noszą na so­
bie wyraźne znamiona, iż zostały wymyślo­
ne poza granicami Rossyi, przebija z nich 
bowiem całkowita nieznajomość stosunków 
ooobistych i lokalnych w Rossyi.

Położenie wewnętrzne Rossyi jest tego 
rodzaju, iż nie potrzeba wcale dopiero jakichś 
czarnych barw i sensacyjnego oświetlenia, 
aby ujrzeć, iż położenie to jest bardzo po­
ważne. Nie ma też żadnej oznaki, iż sytua- 
cya polepszy się. W kołach dyplomatycz

nyeh petersburskich utwierdza się coraz wię­
cej przekonanie, iż pokój europejski w tym 
roku zakłóconym nie będzie. To utrzyma­
nie pokoju nie wpłynie jednak wcale ko­
rzystnie na wewnętrzną sytuacyę w Rossyi. 
Dalszy spadek finansów państwa może być 
wprawdzie przez utrzymanie pokoju ja ­
kiś czas powstrzymanym, ale mimo to 
ogólny stan finansowy państwa pozostanie 
takim, jakim jest, to jes t, istotnie złym, a 
nie ma nadziei, aby rządowi rossyjskiemu 
powiodło się naprawić zepsutą opinię, i 
przywrócić Rossyi zaufanie zagranicy. W ca­
łej Europie w ieazą, iż pokoi na długi czas 
utrzymanym być me może, i że pokojowe 
zachowanie się obecne Rossyi, wcale nie 
jest następstwem zawikłanytn i niepokoją­
cych stosunków wewnętrznych Rossyi. Nie­
zadowolenie wzmaga się, i ze wszystkich 
stron odzywają J ę  głosy obawy przed co­
raz większem handlowem i przemysłowem 
przesileniem. Nawet w okolicy Łodzi, ucho­
dzącej dotąd za centrum przemysłu rossyj- 
skiego, zmieniły się w ostatnich czasach 
stosunki bardzo -nacznie. W iele fabryk 
musiało ruch swój wstrzymać, a nawet 
słuszna zachodzi obaw a, iż wkrótce wszy­
scy fabrykanci łódzcy będą musieli fabryki 
swe pozamykać, skutkiem czego tysiące 
zdolnych robotn.ków z rodzinami swemi 
pozostaną bez chleba.

Rząd rossyjski zachowuje się wobec 
takich smutnych stosunków albo całkiem 
bezradnie, albo chwyta się środków, które 
według przekonania ludzi, wcale tern nie- 
interesowanych i bezstronnie sądzących o 
rzeczy , wywołują skutek zamierzonemu 
wręcz przeciwny. I tak ma być wkrótce 
wprowadzoLj ai cały szereg pośrednich i 
bezpośrednich podatków, między innemi 
np. podatek st mpluwy, który najdotkliwiej 
trafi ubogą część ludności, wszystkie opła­
ty paszportowe będąc* dzjś przedmiotem 
niebywale gwałtownej krytyki całej rossyj- 
skiej prasy, wysokie cło dowozowe na żela­
zo, węgiel, maszyny i t. d. i t. d.

Do scharakteryzowania sytuacyi dodać 
należy, iź minister spraw wewnętrznych, 
hr. Tołstoj, ma wnieść w tych dniach w 
Radzie państwa projekt zaprowadzenia no­
wej klasy urzędników, ziemskich „uczast- 
kowych“ naczelników, obdarzonych nadzwy- 
zajnemi pełnomocnictwami.

Projekt ten ma być próbą urzeczy­
wistnienia myśli hr. T ołstoja : poprawy e- 
mancypaeyi chłopów rossyjskich w zanied­
bany eh dotąd kierunkach ich rozwoju.

Projekt tak zwanej „komisy żydow­
skiej", zostającej pod prezydyum hr. Pahle- 
na, już jest opracowany. Jak donoszą St. 
Pet. Wied., materyały, zebrane przez tę 
komisyę, mają być bardzo bogate i wielce 
różnoetronne. Według tych materyałów w 
16 zachodnich i południowych guberniach 
oraz w Petersburgu, Moskwie i Ode9ie na 
ogólną cyfrę ludności 25,481.856 głów przy­
pada żydów 2,930.639, to jest II i pół pr. 
Najwięcej żydów mieszka na Litwie i B i a ­
łorusi, najmniej w Małorossyi. Żydzi prze- 
ważn e zamieszkują małe miasteczka i osa­
dy. Tak naprzykład w miasteczkach pow, 
trockiego, gub. wileńskiej, na ogół ludno­
ści miejskiej 20,460 głów, przypada żydów 
18.802, t. j. około 92 pr. Co Jo wsi, to_ tyl­
ko (z liczby 162 powiatow) w powiecie 
kaniowskim, gub. kijowski'j, żidzi stano­
wią znaczny procent ludności. Z iwunasru 
gubnrnij (besarabskiej, witebskiej, wołyń­
skiej, grodzieńskiej, ekaterj m.-sławskiej. ki­
jowskiej, kowieńs -9 , podolskiej, połtaw- 
skiej, tauryckiej, chersońskiej i czernichow­
skiej), przeszło 5'/.. mil. dziesięcin prze­
strzeni liczących, 5,3 prc. ziemi znajduje 
się w posiadaniu żydów, t. j. na każdego 
żyda wypida 0,3 dziesięciny, a na chrze- 
ścian 2,9 dziesięciny. Prawie wszystka zie­
mia żydowska nabyta została po reformie w ło­
ściańskiej w r. 1861. Większość nabywców 
nift ?°spoaaruje wcale, wydzierżawia tylko 
częściowo ziemię włościanom. Najwięcej 
dzierżawców żydów liczą gubernie: bessa- 
rabska, wołyńska, grodzieńska, kijowska, po­
dolska, połtawska i chersońska. Żydzi pła­
cą zwykle od 3 rubli do 3 rubli kop. 50, a od 
siebie chłopom wydzierżawiają po 10 rubii 
za dziesięcinę. Gospodarstwo żydów wycień 
cza ziemię strasznie i rujnuje zupełnie. W y­
żej cytowana gazeta stanowczo oświadcza 
się przeciwko temu projektowi osiedlenia 
żydów na roli, uważając, że byłoby to dla 
Rossyi ostateczną zgubą.

K R O N I K A

=  Najjaśniejszy Pan raczył najmi- 
łośeiwiej udzielić z prywatnej Swej szkatnły 
gminie Białki, w powiecie nowotarskim, na bu­
dowę szkoły, zapomog’ w kwocie 100 zł.

— Mianowania w c. k. armii.
Generał-porucznik Henryk Merolt, komendant 
dywizyi kawaleryi w Krakowie, na własną 
prośbę, uzasadnioną względami zdrowia, prze­

niesiony w stan spoczynru, z zastrzeżeniem 
j ewentualnego powołania go do służby czynnej, 

otrzymał przy tej sposobności w Najw. uznaniu 
znakomitej, czasu pokoju zarówno jak wojny, 
działalności służbowej, order Żelaznej korony 
klasy II, 2 uwolnieniem od taksy; zaś generał- 
major Antoni Dr. Bechtolsheim, komendant 5 
brygady kawalerzy ckiej, mianowany komendan­
tem djwizyi kawaleryi w Krakowie.

W Najw. uznaniu położonych zasług, ka­
pitan Józef Ecker, nadliczbowy w pułku piesz. 
nr. 57 i rotmistrz 1 klasy Rndolf Peters, przy 
zarządzie stadnin w Radowcach, odznaczeni zo­
stali1; pierwszy wojskowym krzyżem zasługi, a 
drngi krzyżem kawalerskim orderu Franciszka 
Józefa.

— c. k. Namiestnictwo nadało opró­
żnione stypendyum z fundacji Jakóba Kulczy­
ckiego, w kwocie rocznych 180 zł. w. a , leo - 
dorowi KulczycKiemu, uczniowi III klasy szkoły 
wydziałowej w Samborze, począwszy od r. szkol­
nego 1886/7.

— posiedzenie Rady miejskiej od­
będzie się jutro, we czwartek, o godzinie 6 
wieczorem, w sali ratuszowej. Na porządku dzień- 
uym między innemi: wybór delegata do komi­
sy i, nadzorującej dramaty i operę pulską we 
Lwowie; losowanie posagów z funaacyi gminy 
miasta Lwowa Imienia Najd. Aieyksiężnej Gi- 
zeli; wniosek w sprawif nabycia pasma gruntu 
z realności pod 1. 58 i 594/4 na cele rozsze­
rzenia ulicy Kurkowej, tudzież w sprawie roz­
szerzenia drogi, łączącej ulicę Cmentarny z ulicą 
Gródecką; sprawa budowy szkuły im. Konar­
skiego ; sprawa otwarcia nowd ulicy przez 
grunta realności pod 1 211 i 2122/i; wniosek 
w sprawie ustanowienia jeszcze jednej posady 
płatnego praktykanta przy szkole ludowej im 
Czackiego; komunikat Rady szkolnej okręgowej, 
iż Bada szkolna krajowa zgadza się na wlicze­
nie dodatku aktywalnego do stałej płacy nau­
czycieli szkół miejskich.

—  Z fcolei Karola Ludwika. Zarząd 
tej drogi żelaznej ogłasza, że bez względu na 
zmiany temperatury nie będą nadal pociągi 
osobowe na kolei Karola Ludwika ogrzewane.

—  W y b ó r  u zu p e łn ia ją cy  czterech 
członków Bady powiatowej w Rudkach, z grupy 
gmin wiejskich, rozpisany został na dzień 
2 czerwca bieżącego roku. Wybór ten odbę­
dzie się w mieście powiatowem, o godzinie i 
w lokalnościach, wskazanych w kartach legi­
tymacyjnych, które doręczy wyborcom c. k. sta­
rostwo.

— Deputacya miasta Stanisławowa,
z burmistrzem dr. Kaminskim na czele, jak do­
nosi Czas, wręczyła przedwczoraj Janowi Ma­
tejce dyplom pięknie i ozdobnie wykonany, jako 
honorowemu obywatelowi tegoż miasta Stani­
sławowa. Przemówienie zagnił w pracowni Mr- 
tejki sam burmistrz miasta i w swi izłych sło­
wach wyprowadzał znaczenie, jakie Matejko ma 
dla narodu i Kraju dziś i w przyszłości. V  
tejko w serdecznych wyrazach podziękował gmi­
nie Stanisławowa za to odznaczenie, nadmienia­
jąc, że w wolniejszym od pracy czasie, sam 
osobiście odwiedzi to miasto.

— F u n du sz stypendynlny Im ien ia  
K raszew sk iego . W niedzielę wieczorem od­
było się w Krakowie posiedzenie komitetu fun­
duszu stypendyalnc-go im. J. I. Kraszewskiego 
ha Polek, chcących się kształció w wyższych 

Zakładach naukowych, przy licznym współudzia­
le warszawskich literatek, literatów i dzienn.- 
karzy. Na posiedzeniu tern p rz y rz e k li c. goście 
poparcie tej ze wszech miar pięknej myśli.

— Na trumnie K r a s z e w s k i e g o ,  we­
dług obliczeń Czasu, złożono wieńców 286, 
pomiędzy njemi wiele pierwszorzędnej piękno­
ści i okazałości. Do ostatnich należał w., niec, 
nadesłany przez Henryka Siemiradzkiego z Rzy­
mu. Byłoby istotnie ładną pamiątką, gdyby 
odcięto szarfy od wszjstkich wieńców i z nich 
ułożono duży wieniec pamiątkowy do zachowa­
nia w jakiem muzeum. Zazwyczaj niechowane 
wieńce idą w poniewierkę. T y l k o  metalowe mo- 
żnaby zachowań na ścianie grobu sasłużonych. 
Na pogrzeb Kraszewskiego dnia l s K  m- zle_ 
chał z Paryża także korespondent czasopisma 
La Mepubligue i wyi aził się z zaciiwytem o 
uałej uroczystości. Czyniąc obchodu, tego po­
równanie ze ssawnym pogrzebem W. Hugo, 
wyraził się, iż pogrzeb poety francuskiego był 
wyprawionem igrzyskiem dla narodu, gdy po­
grzeb Kraszewskiego był istotną uroczystością 
pogrzebowo-narodową.

— Staraniem Czytelni ludowe 1
w Kamionce strumiłowej, odbyło się dnia 18
b. m. uroczyste nabożeństwo żałobne za spokój 
duszy ś. p. J. I. Kraszewskiego.

— Na koszta Wystnwy krr, owej
złożyli właściciele kopalni w Jaworzniu 300 zł. 
Jest to pierwszy datek prywatny na ten cel, 
który powinien zachęcić inne inBtytucye, aby 
pospieszyły z pomocą tak ważnemu przedsię­
wzięciu kiajowemu.

— Samofstui gospodarze leśnicy.
W listopadzie r. z. odbyły się w c. k. Namie­
stnictwie we Lwowie państwowe egzamina z le­
śnictwa według postanowień rozporządzenia mi- 
nisteryalnego z dma 16 stycznia 1850 roku.
Z przypuszczonych kandydatów złożyło 9 wyż­
szy egzamin na samoistnych gospodarzy laso- 
wych, a mianowicie: Władysław Karol Dreziń-
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ski ze Staszowa, Emil Bierzyńsk ze Lw..wa, 
Stanisław Rozwadowski z Rytwian, Artur Ohwa- 
libogowski z Bolechowa, Stanisław Stokłosiński 
z Brodły, Leon Galiński z O stołu wic, Michał 
Michalewiaz z Hrebenowa, Jakób Frey ze Sta 
rżysk i Józef Szymusik z Komary. Niższy egza­
min dla nadzorców i technicznych pomocników 
złożyło 24 kandydatów

— Towarzystwo tatrzańskie. Dnia
16 b. m. odbyło się posiedzenie Wydziału To­
warzystwa tatrzańskiego, na którem zołatwono 
następujące sprawy: 1) Przewodniczący dr. Mar­
kiewicz, wspomniał o niepowetowanej stracie, 
jaką poniósł cały kraj przez śmierć J„ I. Kra­
szewskiego, członka honorowego Towarzystwa. 
Zgromadzeni członkowie Wydziału oddają przez 
powstanie sześć zmarłemu 2) Odczytano pismo 
komitetn, zajmującego się pogrzebem J, I. Kra­
szewskiego i postanowiono wziąć udz;ał w 0- 
brzedzie pogrzebowym, wybrawszy w tym celu 
delegacyę zł żoną z pp. Leopolda Świerża, 'Wa­
lerego Eliasza i Jana Czubka. 3) Mianowano de­
legatami Towarzystwa p Juliana Brzeskiego na 
powiaty szubiński i bydgosfci w W. Ks. Po- 
znańskiem, tudzież p. Edwarda Heppego na mia­
sto Lwów. 4) Po odczytaniu ważniejszych pism 
nadeszłych od ostatniego posiedzenia, w tdpo- 
wiedniem załatwieniu tychże przedstawił pod 
skarbi Towarzystwa stan kasy, z którego się 
okazało, że gotówKa Towarzystwa wynosi zł. 
Ilb4 . inne fundusze z ł.i280. 5) Ks. Roszek po­
dał wiadomość o zatwierdzeniu statutu Towa­
rzystwa podtatrzańskiego w Zakopanem, którego 
celem jest krzewienie muzyki na Podhalu ta- 
trzańskiem Wydział uchwalił 50 zł. zapomogi 
na cele wspomnionego Towarzystwa.

(J) Operetka. Wczorajszego przedsta­
wienia FaHnicy niepodobna żr,dną miarą żu­
li czy ó do udatnych produkcyj ZDanej operetki. 
Ani pani Radwan jako Fatinica, ani pan Roc­
ki j°ko reporter Eisele, ani wreszcie pcm Kt> 
gprowiczów* jako księżniczka Lidya, nie zdo­
łał. wy wiązać się z zadań swych należyeie. Mę 
skie role operetkowe nie leżą woale w zakresie 
talentu pani Radwan, choćby już dla tego sa­
mego, że ruchy j bj pozbawione są zupełnie szy­
ku, ebgancyi i swobody. Pan. Radwan posiada 
głos bardzo ładny i gdyby oheiała snmiennie 
nad nim popracować m 'głąby z czarem wyro­
bić się na bardzo dobrą i nżyteczną śpiewacz­
kę operową. Dzisiaj umie ona za mało, ażeby 
z powodzeniem śpiewać mogła w operze, a w 
operetkach gia jej dykeya i ruchy zoyt mało 
mają wddęku i lekkości Pan Rocki nie powi­
nien był grać roli reportera Eiselego, wymaga­
jącej przedewszystkiem wyraźnej 1 płynnej wy­
mowy. Pani Kas pro wieżowa mogłaby śpiewać 
staranniej, grać z większem życiem i ubrać się 
odpowiedniej. Z wyjątkiem pana Myszkowskiego 
K-óry objął rolę baszy po pann Skaiskim i do­
brze z niej się wy wiązał, reszta wykonawców 
czyniła, co mogła, ażeby zniechęcić publiczność 
naszą do operetki. Chociaż nie należymy do 
zwolenników operetki, to jednak wyznać musi­
my otwarcie 2e nie widzimy w niej tyle złego 
ile powszechnie o tern mów.ą i piszą. Szkoda 
wyrządzana przez nią muzyce poważnej nie 
byłaby zbyt wielką, gdyby publiczność ograni­
czała s;ę na słuchaniu operetek w teatrze. Ale 
na nieszczęście owe walce i polki z Bartna 
cygańskiego, Don Cezara, Gasparone etc. stają 
się coraz bardziej wyłączną muzykalną strawą 
naszych amatorów i amatorek mnzyki, zaiegają 
pulpity fortepianowe w każdym domu i niszczą 
zamiłowanie do muzyki poważnej Nie należy 
potępiać operetki za to, że jest zabawrą i we­
sołą — w sztuce ma ona tę samą raeyę bytu 
co komedya i farsa — ale winić wypadał >by 
pnbliczność za t o , że znajduje zaspokojenie 
wszelkich swych potrzeb artystycznych w 0- 
peretce.

— Stan powietrza. Barometr opa- 
Ja. — Prognoza na dobę następująca od go­
dziny 12 w południe dnia 20 b.‘ m“, według 
spostrzeżeń stacyi c. k. szkoły politechnicznej : 
Wiatr o zmiennym kierunku, przeważnie jednak 
z zaeLoujiej strony, średnia temperatura doby 
około b 0., niebo zamglone, powietrze wilgotne 
1 mgliste, deszcz.

3 9 » ( j ^ niŻSZa temPeraiura dziś w nocy była

Sfan barometru, zredukowany na poziom 
morza, był dziś o 9 rano 754*5 mm.

=  P o ż a r ,  powstał wczoraj wieczór 
w magazyuie farb i tłuszczów p. A. Berskiego 
pod 1. 3 przy placu Bernardyńskim, skutkiem 
pęknięcia szklanej bani z tłuszczem, postawionej 
przez parobka Piotra Łuszczyszyna na płycie 
kuchennej, pod którą poprzednio podpalono. 
Tłuszcz rozprysł się w płomieniach po całej 
kuchni, lecz wspomniony parobek, nie straciwszy 
przytomności, stłumił ogień płachtami, nim jeszcze 
przybyła straż p.żarna.

— Zapiski policyjne S k r a d z i o t o  
dwa koguty i b'ałą kurę; tales i czarną dużą 
chustkę. — Zgubionu kartkę zastawniczą ban-n 
kredytowego do 1. 5.831 na srebrny zegarek 
kryty ankier, za 3 zł. zastawiony; arkusz po­
datkowy, na imię Chai Sary Alten opiewający. 
Znaleziono meaal bronzowy, z wizerunkiem św. 
Jerzego, z kawałkiem łańcuszka do zegarka.

Sport. Wyścigi w Warszawie rozpo­
czną się̂  dnia 2 czerwca i odbywać się będą 
prze”, dmi sześć, a m.anowicie: dnia 2, 5 9, 
12, 16 i 19 t. m. W sali posiedzeń towaru/ *
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stwa wywieszoną została waga, ustanowiona dla 
koni, przyjmujących udział w trzech głównych 
handicapach, t. j. w liegu imienia Jerzego 
Fansnawe’a, Horodna i Józefa hr. Zamojskiego. 
Jako termin do możliwych przeciwko temu re- 
klamacyj ze strony osób interesowanych, nazna­
czony został dzień 13 maja. — Wyścigi w Mo­
skwie trwać będą od 22 maja do 26 września. 
W sezonie pierwszym wiosennym, konie polskie 
nie są dopuszczone, a wyjątek stanowi tylko 
3-letnia klacz Augusta hr. Potockiego „W y­
stawa", jako urodzona w Zahajcach, gubernii 
wołyńskiej. W letnim sezonie, który rozpocznie 
się dn a 22 czerwca, z udziałem już i polskich 
stajen, rozegrany będzie dnia >0 lipca bieg 
t. z. „Wielkie wszechrossyjskie Derby" dla 
trzylatków, o nagrodę w ogólnej sumie 20.000 
rs. Do biegu tego zapisanych jest 56 koni, a 
z polskich: Ludwika hr. Krasińskiego: „Hajda-

: przy placu św. Ducha 1. 10, otwartą jest co- 
j dziennie od godziny 11 rano do 7 po południu. 
| Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., 
i w dni powszednie 30 ct. Dla członków wstęp 
wolny.

maka*, „Brzask11, „Bouler“ , „Murray", „Bru 
nette“ i „Pokorny*; Ludwika Grabowskiego: 
„Count Grabowski*, „Choiąży Świnka* i „Blan­
che de Oastille"; Augusta hr. Potockiego: 
„Hetman", „Twardowski" i „Borowno"; L. 
Kronenberga. „Mira" i „Gordon"; W. Mysyro-
wicza: „Sir Owen", „Master Wicks1, „Palmer- 
eton" i Donna Elwira", oraz Ursyna Niemce­
wicza: „Ordynat". W sezonie jesiennym odbę­
dzie się międzynarodowy steeple chase sześcio- 
wiorstowy. Wszystkich dni wyścigów w Mo­
skwie jest 41, a suma nagród, nie licząc sta­
wek, wynosi 360 ('00 rs.

— Król Kalakaua w niebezpie­
czeństwie. Kapitan okrętu, przybyłego z Ho­
nolulu do San-Francisco, opowiada, że urzędnik 
pewien, krajowiec, wziął od grona zamieszka­
łych w Honolulu Chińczyków 70.000 doi. za 
monopol sprzedaży opium, następnie jednak mo­
nopolu nadać i pieniędzy zwrócić nie chciał. 
Chińczycy tedy kazali poprzybijaó w mieście 
plakaty, ogłaszające nagrodę 5 000 dolarów za 
głowę króla Kalakauy. Skutkiem tego straż pa­
łacowa została podwojona.

— Ze statystyki teatralnej. Według 
zamieszczonego w Signale wykazu za r. 1886, 
we Włoszech w ciągu tegoż roku 39 nowych 
oper ujrzało światło kinkiet, nadto 11 no­
wych oper komicznych, 20 operetek i 7 bale­
tów W Niemczech i Austryi wystawiono po 
raz pierwszy 26 dużych oper, a w innych kra­
jach 13. Trzynaście większych teatrów zmie­
niło swoich dyrektorów; spaliło się 5, zapadł 
się 1, a otwarto nowych ośm.

- -  Przyczynek do historyi sztuki 
szycia. Pochodzenie sztuki szycia znacznie )est 
późniejsze, aniżeli haftowanie. Już za czasów 
starożytnych Rzymian haftowano bardzo kunszto­
wnie, szycie wszakże nie było jeszcze znane; 
bogate szaty rzymskie nie potrzebowały żadne­
go szwa, toga i pallium w wolnych, agrafami 
spinanych fałdach układały się na postaci; przy­
szywano tylko ozdoby i to także ściegiem do 
haftu używanym. Jakkolwiek na Wschodzie, 
zkąd wszakże wszelki zbytek w sukniach pocho­
dzi, umiano już w starożytnych czasach szyó, 
szycie to było bardzo odmienne od dzisiejszego 
i polegało jedynie na lekkiem zczepianiu szat, 
a zajęcie to należało wyłącznie do mężczyzn, 
kobiety bowiem uprawiały wyłącznie tkactwo. 
Dopiero wraz z wprowadzeniem bielizny, nieu­
żywanej przez starożytnych, szycie stało się ko­
niecznością. Jaką trudność przedstawiało sporzą­
dzenie bielizny, dowodzi jasno fakt, iż były kró­
lowe, jak np. Elżbieta angielska, któro posia- 
dtly po sześć zaledwie koszul. O pierwszej ko­
szuli wspominają z okazyi św. Segoliny w 8. 
wieku po Chrystusie. We Francyi pierwsze płó­
cienne Koszule nosiła jakoby w XV. stuleciu 
małżonka króla Karola VII. Nawet Ludwik XIV 
w młodości swojej nie był dostatecznie w płó­
cienne chustki zaopatrzony. W ubiegłym wieku 
dopiero sztuka szycia stanęła na wysokim sto­
pniu udoskonalenia, a obfitość bielizny stanowi­
ła dumę każdej gospodyni domu i poczęła grać 
wiolką rolę w wyprawach ślubnych.

— Wybiegi przemytników. Z Mła­
wy donosi Kor?s. ploc. o oryginalnym fakcie, 
jaki zdarzył się na komorze tamtejszej. Nieda­
wno pociągiem, przybywającym z zagranicy na 
stacyę Mława, przyjechała przyzwoicie a nawet 
kosztownie ubrana dama z dzieckiem, które trzy­
mała otulone poduszką piastunka. Tak powierz­
chowność, jak obejście się tej damy zdradzało oso­
bę, należącą do lepszego, wykształconego towa­
rzystwa. Na stacyi urzędnicy celni zażądali od 
niej bagaży, aby je poddać rewizyi. Natychmiast 
zadosyć uczyniła temu żądaniu, prosząc, iżby się 
spieszono, ponieważ dziecko jej w drodze zasła­
bło. Rewizya bagaży nie wykazała nic, coby by­
ło niezgodnego z przepisami. Już miała grze­
czna podróżna odchodzić, gdy jednego z urzę­
dników zastanowiło niezwykle dziwnie i szybkie 
bujanie dsieoka przez piastunkę z gorliwością

Wielkanocne jaja,

wielką. Odzywa się przeto z upomnieniem, iż
dziocko zapewne usnęło, nie należy go niepokoić. 
Piastunka zmieszała się, co nie uszło baezm śoi 
urzędnika. Podchodzi do dziecka, przypatruje 
się, zo zywrzy zaś twarz dziwnie trupiej cery, 
dotyka jej, następstwem czego było odkrycie.... 
defraudacyi. Mniemane dziecko było manekinem 
z wosku, posiadającym tylko głowę osadzoną na 
kiju, do ukoła którego przemyślny defraudator 
owinął koronki. Wartość towaru stanowiła cy­
frę poważną, 10.000 rubli podobno.

—  N ieusta jąca  "y s ta w a  zjednoczo- 
towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych

Kiedy życząc sobie wzajem wesołego 
„Alleluja" dzielimy się jajkiem święconem 
podanem przez polską gosposię, kiedy setki 
barwnych pisanek i strojnych jaj cukrowych 
wabią oczy nasze, czyliż nie przyjdzie nam 
wtedy na myśl z jakich to wieków ubiegłych 
pozostał nam zwyczaj święcenia jaja i dla 
czego właśnie jaje dostąpiło zaszczytu tego?

Wszystkie zwyczaje starodawne, choć 
nic nie znaczące na pozór, są zwykle szcząt­
kami dawnych religijnych pojęć; kiyją one 
symbol często głęboki, którym starożytni 
osłaniać lubili swą wiarę. Lud ciemny za 
chował formę tylko, myśl zaś, co się kryła 
pod tą formą, często innej poszukała sobie 
szaty, przemieniła się niejako i w nowych 
zmartwychwstała kształtach.

To też, tak jak trudno zbadać, jakiego 
morza ziarnem jest cenna perła, co z rąk do 
rąk jako klejnot rodzinny w spuściźnie prze­
chodzi, tak trudno również dojść początku 
owych tradycyj i podań Indowych, co prze­
kazywane z pokolenia w pokolenie, ocalały 
w powodzi wieków i bądź przez wędrówki 
ludów, bądź przez wojny lub inne dziejowe 
burze, przeniesione zostały zdała, od pier­
wotnego gniazda, na odległe świata krańce.

My Słowianie, łańcuchem wieków zwią­
zani ze Wschodem , tą prastarą kolebką 
naszą, tam też pod słońcem Hindu lub 
Iranu, na wybrzeżach Nilu lub u stóp L i­
banu, szukać powinniśmy początku legend 
naszych i zwyczajów ludowych.

Otoż na całym Wschodzie, w staro­
żytnych wiekach, jaje było symbolem wszech­
świata, oDrazem elipsy: systemu planetar­
nego. Jedna z egipskich religijnych legend 
uczy nas, iż : „siła tworząca natury czyli 
Bóg Kneph (Ammon) unosząc się nad cha­
osem, wydał z ust swych . jaje olbrzymich 
rozmiarów a w ja) i tem powstało słońce, 
czyli ciepło rodzące, (bóg Phtah) i dało po­
czątek wszelkiemu życiu.

Również budhyści, którzy wszechświat 
sam Bogiem nazwali, przedstawiają ów świat 
stworzony bądź pod postacią węża w pier­
ścień zwiniętego, bądź poa postacią jaja, 
którego żółtkiem jest słońce, będące pier­
wiastkiem życia w naturze.

Podobnym obrazem przedstawiają nam 
starzy Persowie stworzenie św iata: Kiedy 
żywioły jeszcze z sobą bezładnie zmięszane 
były, wtedy Bóg tchnął na wody, i powsta­
ła jakoby olbrzymia bańka mydlana, mają­
ca kształt ja ja ; bańka ta prysła na dwie 
połowy i utworzone zostały tym sposobem 
wody górne i wody dolne, czyli atmosfera 
świat otaczająca.

Toż sarno podanie znajdujemy wresz­
cie i w fenickiej Genezie : „Gdy duch ży­
cia i chaos zmięszały się z sobą, wtedy po­
wstał namuł — (mót) a „m ót“ miał kształt 
olbrzymiego jaja i z jaja tego powstało 
wszystko co istnieje" *).

Już sama nazwa jaja na Wbchodzie 
jest symboliczną. W starym Egipcie zwano 
ja je : Beidh , po arabsku Bed , w Persy Bud  
czyli Budh, co oznacza: św iat, istnienie, 
wiedzę.

I nietylko symbolem ważnym było ja ­
jo  na Wschodzie, ale także występowało tak 
jak u nas, przy wiosennych świętach i u- 
roczystościach starożytnycn. — Na całym 
Wschodzie, jak się dowiadujemy z hierogli­
fów, dni wiosennego porównania dnia z no­
cą obchodzone były uroczyście jako dni 
zmartychwstauia natury ze snu zimowego.

Po dziś dzień, nad Czerwonern mo­
rzem żeglarze arabscy nazywają dzień ten 
dniem zaślubin słońca i ziemi. W Egipcie 
zaś w tymże samym czasie prawie, bo w 
drugi dzień naszej Wielkanocy, lud cały tak 
arabski jak i Koptowie, potomkowie dawnych 
Egipcyan, obchodzą starożytne święto „Szam- 
el-Nessim". W  dniu tym wszystko co żyje 
dąży na wieś lub do ogrodów, aby wiosen- 
nem odetchnąć powietrzem. W domach nie 
wolno gotować lub rozpalać ognia, więc też 
każdy zaopatruje się w żywność, w kosze 
pełne mięsiwa, ciast i jaj barwionych. Jaja 
te zawieszają też Koptowie nad drzwiami 
domów, gdyż mają one ochronić od złych 
duchów 2). Lud bawi się jajami temi, rzu­
cając je  na siebie wzajem lub ofiarując je  
sobie w podarku

Zaręczano mi, iż zwyczaj ten jest za­
bytkiem dawnych pogańskich wieków, tak 
samo jak i spożywanie w dzień ten baran­
ka, rozpowszechnione na całym Wschodzie. 
W dniach bowiem wiosny lud egipski zwykł

był składać Bogom w ofierze pierworodne 
baranki oraz chleb i inne jadło.3) Ofiary 
skrapiauo wodą zaprawną wonnemi ziołami, 
część zaś mięsiwa spożywano. *)

Oto więc pierwszy początek „święco­
nego".

Religija chrześciańska zmieniła nieco 
ten zwyczaj przyjęty przez Mojżesza 5), i od­
rzucaj ic to co pogańskie, połączyła z nim 
najświętszą wiary naszej pamiątkę.

My zaś na północy, symbolicznego ba­
ranka zmieniliśmy znów na smaczniejsze i 
pożywniejsze szynki i kiełbasy. Tylko jajo 
wielkanocne, nasza krasna pisanka pozo­
stała i pozostanie starożytnego świata wspo­
mnieniem.

Anna Neumann.

mi,
3) Koptowie, pomimo iż są ehrześc iana 

nadzwyczaj są zabobonnymi

]) Maspero : H istoire anclfnne des peu- 
ples de l’ Orient.

2) Święto: Szam-el-Nessim przypada w
czasie wiania skwarnych w i c h r ó w ,  zwanych
Ohamsiny, ztąd nazwa owegn Święta.

4) Ofiary te przedstawione są na tabli- 
grobowych, znalezionych w nekropoliachcach

Egipsk:ch.
5) Księgi Mojżeszowe

Z Izby sądowej.

{Proces dr Jackowskiego).
Po odczytaniu aktu oskarżenia i po zała­

twieniu niektórych kwestyj formaluycb, przy­
stąpił trybunał do przesłuchania oskarżonego, 
a mianowicie co do faktu sprzedaży dóbr Sar- 
nek średnich i dolnych. Dobra te nabyła ma­
łoletnia, p. Helena Krzeczunowiczówna za kwotę 
18() 000 zł Prokuratorya państwa, czyniąc o- 
skarżonemu zarzut sprzeniewierzenia kwoty 
20.000 zł. z powyższej ceny kupna, robi nastę­
pujące obliczenie: Przy hipotece wymienionych 
dóbr została kwota 31,560 zł.; jako zadatek 
wypłacono dnia 19 kwietnia 1884 kwotę 4000 
zł.; dnia 3 maja 1884 przy podpisaniu kon­
traktu wypłacono pierwszą ratę 44 439 zł.; w 
lipcu 1884 r, podniósł dr. Jackowski z depo­
zytu kwotę 80.000 zł., razem tedy wypłacił dr. 
Jackowski ś. p. Janiszewskiemu 160 000 złr., 
brakuje więc 20.000 zł

Oskarżony w obronie swojej, zaznaczając 
na wstępie, że nie poczuwa się do żadnej wi­
ny, wyraża zdziwienie, jak mogła prokuratorya 
oskaiżyć go o sprzeniewierzenie tej kwoty, sko­
ro z zapisków i rachunków, pozostałych po bp. 
Janiszewskim wypływa, że tenże otrzymał całą 
cenę kupna; a nadto utrzymuje oskarżony, że 
ze swoich pieniędzy wydał jeszcze na rzecz 
Janiszewskiego około 4000 zł.

Cały dzień wczorajszy był tedy poświęcony 
morolnemu obliczeniu, kiedy, gdzie j w la î 
sp o só b  w y p ła o a ł  o s k a rż o n y  ś p . J anisT-t* W3 '  i 1 
przeróżne kwoty, Które razem wziąwszy mają— I 
według twierdzenia prokuratoryi — stanowić 
ijlko kwotę 160,000 zł., a według obliczenia 
oskarżonego kwotę 180.000 zł. plus 4000 złr. 
Obliczenia te, bardzo mozolne i powikłane nie 
budzą zgoła żadnego zaięcia, a ostatecznym ich 
rezultatem jest fakt, że prokuratorya obstaje 
przy twierdzeniu, iż oskarżony wypłacił ś. p. 
Janiszewskiemu tylko kwi tę 160 000 zł a o 
skarżony utrzymuje, że‘ wypłacił mu 18U.000 
zł. Na ogólne zarzuty, zawarte w akcie oska­
rżenia, odpowiada oskarżony, że z ś. p. Jani­
szewskim, który się z nim bardzo skrupulatnie 
obliczał, zawarł umowę co do wypłaty honora- 
ryum w wysokości 5 pr.; innym adwokatom 
płacił Janiszewski po 10 pr.; oskarżony utrzy­
muje, że adwokaci w ogóle biorą większe pro­
centa niż 5 pr. Co do zarzutu, że nie prowa­
dzi* porządnie rachunków, z których możnaby 
dowiedzieć się ile pobrał od Janiszewskiego ty­
tułem honoraryum, odpowiada oskarżony, że 
rachunki te prowadzili dwaj dependenci jego; 
jeżeli więc są jakie niedokładności w tych ra­
chunkach, wina nie cięży na nim. Za sprzedaż 
Sarnek i kupno Demenki, likwidował podsądny 
Janiszewskiemu 90()0 zł. jak honora.yum, a 
23,500 zł. jako zwrot wydatków gotówkowych.

Proces niniejszy budzi zajęcie chyba tyl­
ko w nielicznem gronie osób interesowany-oh a 
nastręcza niemałe trudu ści, bO .rozchodzi się 
tu głównie o cyfry, które rozmaicie zestawione, 
wydają rozmaite rezultaty. (C. d n.)

żyto 5 3 5  de 5 ‘90, jęczmień 4’-— do 
owies 4 50 do 5'25, groch 5-—- do 7’ " '1 
wyka 4*10 do 5 '— , rzepak n. 9 ’ —- do 9 'J j 
manka — ■ dc — ■— ,koniczyna czerwona 25
do 42 — , koniczyna biała 3 7 ’— do 50’— , k°’ 
niczyna szwedzKa -  •—  do — ■— .

J arosław , pszenica 8'50 do 9 ‘20, i f  
5’80 do 6'30, jęczmień 4’25 do 7-25, otfj* 
4 70 do 5'70, groch 5‘70do 8' wyka M  
do 5'50, rzepak n 9-—  do — .— , lnianka — 
do koniczyna czerwona|29'-- do 45' ;
koniczyna biała 40’— do 55 '— , koniczy1" 
szwedzka •—  do — •— .

Wszystko za 100 kilo neto bez worka.
Ch mi e l  od 3 '—  do 30--- zł. za 56 

lo loco Lwów nominalnie.
Okowita gutowa za 10.00(1 liter pro. lo®1 

Lwów 22-75 do 24‘—  zł.
Usposobienie nieco więcej ożywione.

— Podatek gorzelniany Zgromads 
nie właścicieli gorzelń wschodniej Galie/i wspći 
nie z Komitetem tow. gosp. galic. uchwaliło 4 
16 kwietnia b. r. wybrać delegatów w tej 88 
mej liczbie, jak towarzystwo krakowskie, t. j. < 
liczbie 10, dla porozumienia się z właściciela) 
mi gorzelń zachodniej Galicyi i wspólnego wjj 
brania z ich grona delegatów do Wiednia < 
celu porozumienia się z właścicielami gorzeli 
Czech i Szląska w spiawie wspólnej akcj 
p-zeciw zmianie podatku gorzelnianego.

De*, gafami wybrani zostali pp.: Abraha 
mewiez Daw id, Frommel Juliusz, Garapich M 
chał. Gross Piotr, Polanowski Stanisław, dl 
Rutcwski Tadeusz, ks Sapieha Adam, hrabi-' 
S -mieiiskj Wilbelm, Skrzyński Zdzisław, b 
Stadnicki Stanisław.

Zgromadzenie nchwaliło udzielić dele- 
galom następujące dwie wskazówki stanowcze'

a) System ryczałtowy (pauszaluy) zaeho 
wany ma być nadal w formie dzisiejszej be*| 
zmiany, aż do wysokości 50 hektolitrów dzień-; 
nego zacieru.

b) Sprzeciwić się v szelkiemu podwyższe­
niu podatku gorzelń rolniczych nałożonemu n® 
producentów.

Narada wspólna delegatów tutejszych 1 
delegatami krakowskimi, odbyć się ma w Kra 
kowi- d. 21 kwietuia br . o godz.JlOr Zebrani® 
poleciło delegatom, aby się sprzeciwili wszel 
kiemi podwyższeniu już t tak wysokiej preno * 
eksportowej.

OSTATNIA POCZTA

GOSPODARSTWO I HANDEL
% T arg  zb ożow y .* ) Dnia 20 kwietnia i*

1887 r:
Lwów, pszenica 8'30 do 8’95, żyto 5'80 

do 6-10, jęczmień 4-25 do 7*25, owies 4‘55 do 
5*60, groch 5*70 Jo 7"— , wyka 5*25 do 5'75,
rzepak— •--- do! •— , lnianka— -— d o  ,
koniczyna czerwona 3 0 '--  do 45 '— , koniczyna 
biała 45— do 85 '— koniczyna szwedzka 48"—  
do 60’— .

Tarnopol, pszenica 8‘—  do 8"55, żyto 
5’50. do 6 '—, jęczmień browarny 4‘— do 6-70, 
owies 4-50 do 5"40, groch 5 '—  do 8 '— , wyka 
4'15, do 5'15 rzepak n. — •—  , lnianka — •—  
de — '— , koniczyna czerwona 26'—  do 45’— k o­
niczyna biała 40'—  do 48'— , koniczyna szwedz­
ka — ‘—  do — •— .

P o d w o lo cz y sk a , pszenica 7’80 do 8’ 50

*) Przedruk wzbroniony

._N £ m > -a  'iłłirł przedwczoraj 1
zamki’ cesarskim publicznych posłuchań.

W edług depeszy z M e h a d i i ,  Na j j -  
P a n .  mi. dzisiaj wyjechać do Ischl, z kąd, 
jak słychać, powróci z Najd Arcyksiężnicz- 
ką M a r y ą  W a l e r y ą  dnia 26 b m. do 
Mehadii. Dnia 28 b. m. mają przybyć do 
Mehadii, dla złożenia wizyty Mona^-chinL 
k r ó l e s t w o  r r m u ń d c y .

N a j d .  C e s a r z e w i c z  i Najd. Ar- 
cyksiążę F r y d e r y k  powrócili przedwczo­
raj z Abbazii do Wiednia.

Najd. Arcyksiążę A l b r e c h t  po dwu­
dniowym pobycie w Monachium, udał się 
przedwczoraj po południu z powrotem do 
Arco, z kąd wyjedzie w tych dniach do 
Wiednia.

Najd. Arcyksiążę W i l h e l m ,  wielki 
mistrz zakonu kawalerów niemieckich i ge­
neralny inspektor artyleryi, bedzie obcho­
dził jutro 21 b. m, 60-letnia rocznicę swych 
urodzin.

W ę g i e r s k a d e p u t a c y a  k w o t  od­
była przedwczoraj w obecności prezet,e ga­
binetu p. Tiszy dwugodzinne posiedzenie, 
na którem zastanawiano się nad propozy- 
cyami, jakie miały być przedłużone wczoraj 
deputacyi austryackiej.

Do Budap. Corr. telegrafują z W ie­
dnia Dnia 18 b. m odbyła się między au- 
stryackimi i węgierskimi fachowymi refe­
rentami konfereneya w s p r a w i e  r e f o r ­
my  p o d a t k u  od c u k r u  i o k o w i t y  Ze 
względu na to, iż Rząd austryacki wyraził 
ponownie życzenie załatwienia jeszcze na 
bieżącej sesyi projektu ustawy o reformie 
podatku od cukru, mają być w jak najkrót­
szym czasie sfinalizowane rokowania w spra­
wie reformy podatku gorzelnianego; albo­
wiem rząd węgiersk' zdecydowanym jest re­
formę podatku od cukru załatwić tylko ró­
wnocześnie z nową ustawą podatkn gorzel­
nianego.

Oficyalne NeuesU N achrichtjn , pisząc 
o podróży ministra pruskiego, Puttkamrra, 
do Rzymu , i jego posłuchaniu u Papieża, 
kładą na to nacisk, że podróż ta jest nie­
jako wywzajemnieniem się za przybycie 
msgr. Galimberti ego na uroczystości jubi­
leuszowe do Berlina. Na andyencyi w Wa* 
tykanie była podobno mowa także o Alza- 
cyi i Lotaryngii. Pan Puttkumer miał rze* 
komo wyrazić w imieniu księcia Bismar­
cka prośbę, aby Papież zechciał wpłynąć 
na kler alzacko-lotaryński co do w y c io r* ' 
nia młodzieży. Według pogłoski, którą z®'
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L , Pisuje także berlińska Germania, Ojciec św.
już na ,jn j kilka, przed posłuchaniem we- 

^  zwał alzacko-lotaryńskie duchowieństwo do
v0! ^Łiechania stanowczego wszelkich nieprzy­

jaznych dla Niemiec demonstracyj.

Oficyalny brukselski Nurd podaje w 
°8tatnim numerze nadzwyczaj pomyślny biu- 
‘btyn o o g ó l n e j  p o l i t y c z n e j  s y t u  
a cy i .  Od dawna—  tak powiedziano w od­
nośnym artykule polityczny barometr nie 
8tał tak wysoko a widoki pokojowe nie były 
tak pomyślne, jak właśnie obecnie. Sto­
ja k i  między rzędami Francyi i Niemiec są 
?Uęcei niż dobre, bo w yborne; postawa 
francyi w obec Rossyi jest na wskroś przy- 
jaznę i prawidłową; między Berlinem i Pe­
tersburgiem stan rzeczy jest jak najlepszy, 
8 Wreszcie stosunki między Petersburgiem 
* Wiedniem są bardzo zadowalające.

Do Pol. Corr. donoszę z k ó ł  w a t y ­
k a ń s k i c h ,  iż postanowioną ,iuż jest rze- 
C2ą-. *e k a r d y n a ł  V a n n u t e l l i , d o t y c h ­
czasowy nuneyusz przy Najw, Dworze wie­
deńskim, bejmie urząd papieskiego sekre­
tarza staau, a msgr. Mocenni posadę nun- 
cyusza w Wiedniu. — Msgr. A g i  i ar d i ma 
zosta'* delegatem apostolskim w Chinach.

Temps, omawiając w artykule wstę- 
pnym rozdwojenie w obozie bonapartystów, 
pisze: „W  naszych oczach dokonywa się 
npadek ”bonapartyzmu, albo raczej imperya- 
‘ i»mu.“ Przedstawia dalej dwie frakeye głó- 
kńe tego obozu: jednę Roberta Mitchell, 
^óry się trzyma dawnej zasady „czystego" 
"°napartyzmnu, i drugą frakcyę Cassagnaca, 
który dąży do ściślejszego połączenia z Je- 
ptymistami. Obie partye zwróciły się do 
g ięcia  Wiktora Napoleona w Brukseli, że- 
?y rozstrzygnął spór. Temps nie przewiduje 
jńnego rezultatu, oprócz stanowczego zni­
knięcia z widowni bonapartystów, z który­
mi nie liczą się już republikanie nawet o 
tyle, ile z prawicą monarchiczną.

Prezydent republiki podpisał dekret, 
Roszący generalną dyrekcyę wyznań w mi­
nisterstwie spraw wewnętrznych, która ma 
być zastąpiona zwyczajną tylko dyrekcyę. 
Skutkiem tego rozporządzenia zredukowaną 
będzie znacznie liczba urzędników.

Korespondent paryski Polit. Corr. d o ­
n osi, że z ponownem otwarciem Izb po fe- 
ryach, wejdą na porządek dzienny dwa 
Przedmioty ustaw wojskowych, a mianowi- 
Ule projekt powszechnego poboru wojskowe­
go i ustawa o ponownem wciąganiu do ar- 
nńi podoficerów. W edług projektowanego 
artykułu 40 pierwszej ustawy, każdy Fran­
cuz byłby obowiązany do służby w wojsku 
Przez trzy lata w armii czynnej, sześć lat 
w rezerwie, przez następne sześć lat nale­
żałby do milicyi a nakoniec do rezerwy 
tejże milicyi. Równocześnie ma być zniesio­
ny zaciąg do jednorocznej służby w wojsku 
Projekt ustawy co do podoficerów, nastrę­
cza wysłużonym a wstępującym napowrót 
niezmierne korzyści, lubo równocześnie ob 
ciąży państwo olbrzymiemi wydatkami.

Kardynał Manning ogłosił na zapyta­
nie jednego z duchownych , opinię swoja o 
stosunku Kościoła do „rycerzy pracy“ 
W Ameryce. Z opinii tej przytaczają dzien­
niki angielskie ustęp następujący : „Dotych­
czas rządzony był świat przez dynastye. 
Odtąd Stolica Apostolska będzie miała do 
czynienia z ludem, posiada też swoich bis­
kupów, którzy utrzymują nieustanne sto­
sunki z ludem. Im jaśniej i dokładniej 
Rzym rozumieć to będzie , tem silniejszym 
się stanie. Nigdy jeszcze episkopat me oy 
tak oddzielony od władzy świeckiej , tak 
jednoczony sam w sobie, słowem w takiej 
sjtuacyi, ażeby własną potęgę dokładniej 
Poznać i umieć jej użyć. Jeżeli me pozna 
1 nie użyje swej władzy, mogą nastąpić
wielkie nieszczęścia".

W edłue zapewnień dzienników irlandz­
kich, przybyć ma z Ameryki 10.000 Irland- 
czyków, obywateli amerykańskich, aże y 
Zorganizować systematyczny opór. Irian 
czycy mniemają że skutkiem prześladowa­
nia obywateli am eryk ań sk ich , zdołają wy­
wołać zatarg pomiędzy Anglią a Stanami 
^jednoczonemi.

W S z w e c y i  rozpoczął się okres a- 
Sitacyi wyborczej dla wyboru posłów do 
Parlamentu, zwołanego na 2 maja. Sesya 
ta rozstrzygać ma pomiędzy cłami ochron­
a m i a wolnym handlem. Dotychczas wy­
dano 110 zwolenników wolnego handlu.

t e l e g r a m y  g a z e t y  l w o w sk ie j
Wiedeń, 2 0  kwietnia. N a w czo- 

^ jszem  zebraniu Towarzystwa geogra­

ficznego, znany podróżnik afrykański 
dr. Lenz miał odczyt o w y p r a w i e  
e k s p e d y c y i  a u s t r y a c k i e j  d o  
K o n g o .  Na odczyt ten przybyli:

Najd. Cesarzewicz Rudolf, Najd. 
A rcyksięię Rainer, dalej pierwszy 
ochmistrz nadworny ks. Hohenlohe, 
Ministrowie dr. Prażak i margrabia 
Bacquehem, szef sztabu generalnego 
baron Beck, komendant marynarki 
w iceadmirał Sterneck, generał adju- 
tant Popp, kardynał Ganglbauer, po­
dróżnik afrykański Paulitschke, wielu 
u czon ych , przedstawicieli marynarki 
wojennej, Minister wyznań i oświaty 
i t. d. Po odczycie, który wzbudził 
ogólne zajęcie i w yw ołał gorące okla­
ski, Najd. c Cesarzewicz złożył życze­
nia dr. Lenzowi. Jego Ces. W ysokość 
rozkazał przedstawić sobie towarzy­
szy dr. Lenza, pp. Baumanna i Bohn- 
dorfa.

W iedeń , 20 kwietnia. (Tel.pryw.) 
Na wczorajszym b a n k i e c i e  c z ł o n ­
k ó w  D e p u t a c y i  k w o t ,  Slavy 
wzniósł toast na cześć Austryi, baron 
Revertera na cześć W ęgier, a dr. Sturm 
na utrwalenie stosunków między Au- 
stryę, i Węgrami.

W ied eń , 20 kwietnia. Na w czo- 
rajszem wspólnem posiedzeniu o b u  
p o d k o m i t e t ó w  D e p u t a c y i  d l a  
o z n a c z e n i a  k w o t  uchwalono u- 
trzymanie status quo Na dzisiejszem 
wspólnem posiedzeniu Deputacyi, zo­
stanie zatwierdzonym] referat podko­
mitetów, w  którym ^zaproponowano 
projekt ustawy, jaki w sprawie kwot 
ma być wniesionym do obu parla­
mentów.

W ie d e ń , 20 kwietnia. ( Tel. p ryw .)  
Wszystkie dzienniki stwierdzają z za­
dowoleniem, że k w e s t y a  k w o t  zo­
stała załatwiony, i wyrażajy przeko­
nanie , że oba parlamenty zatwierdzę, 
uchwały swych deputacyj.

Wiedeń, 20 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Generał K a u l b a r s  wyjedzie ztyd 
jutro do Petersburga.

Wiedeń, 20 kwietnia. (Tel. pryw .)  
Donoszą do tutejszych dzienników: 
Przed kilkoma dniami b a n d a  e m i ­
g r a n t ó w  b u ł g a r s k i c h  w t a r ­
g n ę ł a  pod Bolik z terytoryum ru­
muńskiego na bułgarskie, została je  
dnak odpartą przez straż pograniczną, 
która wzięła do niewoli pięciu ludzi.

Petersburg, 20 kwietnia. Gene- 
rał-m ajor Szebeko przy rów nocze- 
snem nadaniu mu rangi generał- 
porucznika, został zamianowany w  
miejsce gen. Orżewskiego towarzy­
szem ministra spraw wewnętrznych.

P a r j  ż , 20 kwietnia. Ambasador 
niemiecki, hr. M u n s t e r ,  odwiedził 
przedwczoraj ministra spraw zagra­
nicznych, Flourensa, poczem  wyje 
chał za dwutygodniowym urlopem do 
Niemiec.

Marsylia, 20 kwietnia Parowiec 
angielski „Chusan" zderzył się w dro­
dze do A jaccio z yachtem francuskim 
„M agatili", który rozpadłszy się na 
dwoje w okamgnieniu zatonął. Ka­
pitan yachtu i dw óch majtków stra­
ciło  życie —  reszta podróżnych zo­
stała uratowaną przez „Chusan".

R z y m , 20 kwietnia. W  Izbie 
deputowanych minister wojny zapo­
wiedział przedłożenie w  sprawie p o- 
w i ę k s z e n i a  a r t y l e r y i  i k a w a -  
l e r y i .

Prezydent Izby, B i a n c h e r i ,  
cofnął swoją dymisyę.

W  skutek przedwczorajszego 
oświadczenia rządu ,[ deputowany P i-  
g n a t e l l i  cofnął swą interpelacyę 
w sprawie Masawy.

Izba przyjęła projekt ustawy, 
dotyczący wzniesienia pomnika Min- 
ghettFemu.

R z y m , 20 kwietnia. W  s e n a ­
c i e  zapowiedział Corti interpelacyę 
w  sprawie Massawy, oraz czy rząd 
zamierza okupować na nowo Saati.

R z y m , 20 kwietnia. Osservatore 
Romano zaprzecza stanowczo donie­
sieniu, jakoby pruski minister P u t t - i

k a m e r ,  na ostatniem posłuchaniu
w,*Watykanie, p r o s i ł  , p a p i e ż a  o
pomoc w dziele zgermanizowania 
Alzacyi i Lotaryngii.

M a d r y t , 19 kwietnia. S p r a w ­
c a  z a m a c h u  na byłego marszałka 
francuskiego, B a z a i n e ,  jest pom o­
cnikiem handlowym i nazywa się Hil- 
lairant.

Madryt, 20 kwietnia. Parowiec 
hiszpański „Y asco di Gama" rozbił 
się koło Gijon. 10 ludzi poniosło 
śmierć w  morzu.

Madryt, 20 kwietnia. Eksm ar- 
szałek Bazaine w róci za 14 dni do 
zdrowia.

Bombay, 20 kwietnia. W ysłana 
przez emira, celem pom szczenia śm ier­
ci Gholam Hardar chana, karawana o 
sile 500 ludzi, została przez chana 
z Ghilzais pod Nani, w pobliżu Ghu- 
zin’u na głow ę pobitą.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 19 kwietnia 1887, godzina 2 

min —  Alp Tow. górn. 22.75 Węg. akcye 
kredyt. 288-25, Akcye anglo-austr. 106’25 Ak- 
oye banku Union 212 75 Akcye kolei Karola 
Ludwika 206'25, Akcye kolei północnej 244.50 
Akcye kolei południowej 82’50, Akcye kolej 
Alfóld !82 — , Akcye kolei Elżbiety 235 30, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 230.25. 
Akcye kolei węg. północno wschodniej 167 50 
Wiedensisie losy 25'— , Akcye kolei Rudolfa 
— ■— , Akcye kolei Albrechta — .— , Węgier­
skie obligucye państw, w złocie — . - Galicyj­
skie obligaeye ind>uiuizacyjne 104.50, Losy re- 
gulacyi Cisy 124 60, Losy tureckie— -— , Wę­
gierska renta 10 1.97 Akcye związkowego ban­
ku 94.— , Akcye bankn obrotowego — . 
Akcye kolei państwowej —•— , Rubel papiero 
wy 1*13-75, Węgierskie losy 120.50, Marka 
niemiecka — ■— , kolej Kar<>la Ludwika — *—  
akcye tytoniowe — Akcye Banku dla 
krajów koronnych 242 — . -  Usposobienie
chwiejne.

Wiedeń, 19 kwietuia 1887, godzina 5 
minut 85 Akcye kredytowe 28410 Anglo-
Austr. — • . U m on ban k----------, Kolej Kaiola
Ludwika 205 25 Południowa — *— , Renta 
papierowa 81.62, Galie, listy zastawne — —, 
Galicyjskie obligaeye lndewnizaoyjne — •— , 
Galicyjski bank rustykalny —*-• , Losy 2 roku 
1883 — ■— , Napoieondor 10.04'— , Rubel pa­
pierowy ■ ,

Wiedeń, 20 kwietnia 18*7 r. godzina 
10 min. 40 Akcye kredytowe 283’90, Anglo 
Austi. — '— Unionbank — .— ^ °'ei Kaioia 
Ludwika 205*25. Połuduiowa 82.25, Renta 
papierowa — .— 5°|0 Galie. bip. Listy zastawue 
102 80 Galie, oblig. indemn - ' >
47 ,°j0 listy zastawne banku krajowego 96 —, 
4 1/j°/o pożyczka krajowa z 1883 roku 
Napoieondor 10 03*50 Rubel papierowy * -
Usposobienie spokojne.

Telegramy zbożowe z duia 19 kwietnia 
1887, W i e d e ń  : Przeuioa za 100 kilo
— do — •—  złr , żyto — do *&•
jęczmień — *— do — *— złr., kukurudza ' 
od — zł., owies - . do okowita
per 10 000 litr procent 25 75 o 26 75 ^r.
S z c z e c i  u ,: Pszenica — .— , rzep ik  .
spiritys — *—  kukurudza — *—  Kolouia 
rzepak — •—  do —  z ł , 100 kilogr na wio­
snę B u d a p e s z t :  Pszenica u a w i o s n ę
9-30, do 9.32 -  - zł B e r l i n :  Pszenicę 
żółta (na wiosnę) 172.25 do — *— , żyto ‘
— *— m. spirytus 39 60, rzepakowy olej •' 
P a r y ż :  mąka 53.60 kilogr. — '—  °Hl 
rzepakowy — •—. fr , spirytus — — •

Odpowiedzialny Redaktor Adam Kreohowleokl.

Przyjeehali d o  L w o w a
dnia 20 kwietnia 1887.

Hotel George’*
Pp. J. hr. Wiśniewska z Krystynopo- 

lu, ks H. Lubomirski z Bakończyc, H hr. 
Zabiełło z Rossyi, L br. Briickman z Mo- 
nasterzec, R Puzyna z Gwożdzca, W. Mi- 
cewski z Tuczemp, H Miller z Warszawy.

Hotel Europejski.
P p. T. M oszyński z Warszawy, J Fu- 

tasiewicz z Wiednia, J. Schernach z W ro­
cławia, F. Neuman z Wiednia, J. Schiller 
z Wiednia.

Pociągi kolejowe
przychodzą, do Lwowa:

podług zegara lwowskiego. 
li C ze rn io w ie c : o godz. 10 min. 3 wieczór 

pociąg pospieszny, o godz. 3 min. 35

i rano i o godz. 3 min 30 po południu 
pociąg mięszany.

Z Podwołoczysk: na d w ,rzec Podzamcze
0 godz. 10 min 10 .-'ieczór pociąg pr- 
spieszny, o godz. 2 min. 28 rano j o 
god.. 3 min. 19 po południu ooc ąg 
mięszany.

Z Podwołoczysk: a dm-re*:. g-.ówuy iwow* 
J di i :  t  g o z. 0 mu .  24 w •• ó. pociąg 

pos iesr.nj o godzinie 3 min. 5 w n c?
1 o godzinie 3 min. 50 po połuduiu po­
rt iąginięszany.

Ze Stryja: o godz. 8 uii . 59 rano i o 
godz 4 min. 35 p- południ’.- pociąg c 
sobowy, a o godz. 2 min. 45 w nocy 
pociąg mięszany.

Z Krakowa: o godz. 5 min 50 rano pociąg 
pospieszny, o godz 9 min. 27 wieczór 
poeiąg osobowy, o godz. i I min. 35 
przed południem pociąg mieszi.ny i o 
godz. 7 min. 6 w i czór poeiąg loka ny.

Odchodzą ze Lwowa:
Do Krakowa: o godz. JO min 44 wieczór 

pociąg pospieszny, o godz. 4 miu. 10 
rano pociąg osob >wy, o godz. 4 min. 50 
po połnduiu pociąg mięszany i o g dz. 9  
miu. 10 rano po iąg lokalny.

Do Stryja: o godz. 7 min. 20 wieczór 1 o 
go tz. 1 1 minut 47 prz d południem po­
ciąg osobowy a o godz. 6 miu. 30 rano 
pociąg mięszany.

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 20 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 25 
w południe i o godz. 11 min. 6 w nocy 
pociąg mięszany.

Do odwołoczysk z głównego dworca 
o godz. 6 min. 10 rano pociąg pospiesz­
ny, o godz. 12 min. 38 po połu iniu i o
godz. 10 min. 25 wieczór pociąg mię- 
szany.

Do Podwołoczysk z dworca Podzamcze,
o gudz. 6 m in . 22 rano lociąg pospi sznv
o godz. 1 min. 8 po południu i o godz. 10
miu. 55 wiec ór pociąg mięszany.

Nadesłane.

Publiczne podziękowanie,
Ze 9trony moich przyjaciół polecono mi na u- 

silniej węgiersko-francuskie towarzystwo ubezpieczeń 
BFranco-Hongroise“ w Buda-Peszci'», wskutek i-zego 
ubezpieczyłem w tem towarzystwie córkę moja na 
kwotę 4000.

Przy odbytem dnia 31 stycznia r. b. ciągnif- 
niu, wylosowany został priydany d - policy mego 
dziecka titr antycypacyjny Np. 24.433 , a 
po przedłożeniu papierów dowodowych, otrzymał m 
wkrótce z polecenia węgiei'sko-franeuski--go towarzy • 
fltwa ubezpieczeń „Franco-Hungipo- w Budaj-eszeir- 

< generalnego inspektoratu dla Galioyi
■ Bukowiny w Czerniowcach w drodze 
tutejszego urzędu gminnego, wygraną 
sum ę w gotówce i bez wszelkich po-2 
trąceń wypłaooną.

Wyrażając niuiejszem szanownej dyrekcji 
wspomnianego towarzystwa, jak niemniej świetnemu 
inspektoratowi generalnemu w Czerniowcach za 
Szybką i korzystną I-kwidacyę. publicznie me 
najgorętsze podziękowanie, nie mogę tego zaniechać, 
by niepoleeić moim przyjatiołom i kolegom zawodo­
wym, jak niemniej każdemu o dobro rodziny dba­
łemu ojeu, jak uajusilnie; w. giersko-fran-uskie 10- 
warzyetwo akcyjne ubezpieczeń .Fran.-e-Hnngaria 
w Budapeszcie, w kierunku ubezpieczeń dzieci
■ osób starszych.

Jezierzauy, duia 13 marca 1887.
Dawid Kimelmann,

2978 właściciel dóbr Załueze, koło Skały.

Wszecń nauk lekarskich

Dr. Józef (iracka
sekundaryusz szpitala powszechnego,

ul. <Eryc#akowska i. 19. A.
ord. od 3— 5.

Wina lecznicze wyr/.biane przez p. Karola 'liTF- 
kolascha, właściciela apteki pod firmą Piotra Miko 
lascha we Lwowie i to 1“ Wino hiszpańskie » w » 
chinowe z zelazem, 3° pepsyuowe, 4“ peptonowe i 
wino rzewieuiowe, iastosowywałem w odpowiednich 
cterpmach 1 przyszedłem do przekonania, iż chorzy 
takowe chętnie jako smaczne zażywają, że przewyż­
szają swą dobrocią 1 skutecznością ium wyroby po 
części firm zagranicznych, i że niektóre i  nich są

j S f f i .  T  S Z U ? * - l , k  i , k ”
t,rzetl tych przetworów, jakoteź i 

Malagi, To Kaja i Kouiaku, dobrocią 1 czystością 
się odznaczających, mogę wszystkim kolegom jak 
najsumienniej zalecić.

Lwów, 3l marca i-82.
Dr. Alfred Biesladecki m. p. 

kraj. ref. 9»nit.
Skład powyż wymię donyeh win leczniczych 

1 napojów dla rekonwalescentów dla całej monarchii 
austro-węgierskiej u Wilhelma Maagera w Wiedniu, 
Heumarkt 3. Sprzedaż en detail w apteee pod gwiaz­
dą Piotra Mikola9eha we Lwowie i we wszystkich 
aptekach znaczniejszych monarchii. 246

Wystrzegać się naśladowań i fałszerstw.

N i e z a p r z e c z o n a  z a s łu g a .
Dla przywrócenia włosom siwym i wyczerpa­

nym barwy siły i połysku naturalnego, i  den pre 
parat me może być porównany z tak zwany liLó. 
nerateur Umyersel pani S A. Allen P*bryki w p 3 „

U w aptekach P. P K Mi kola
scha t Wiew,orskiego w Pąkowie, w apt^ach P P 
Pranczynsklego, Redyka i Wiszniewskiego



C e n n ik  lw o w s k ie j I z b y  h a n d lo w e j i p c z e m , i o n v j .
Lwów dnia 19 kwietnia 1887.

I . A k c y e  za sztukę.
Eol. g. Ear. Lud. po 200 zł. m. k. «  
Kol. lv. „w.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. g 
Banku kip. galie. po 200 zł. w. a. g-
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. -w

2. Ust. £i»st za 100 zł. g
Banku kip. galie. 6 pr. w. a.

» n » 5 pr- w. a.
» n  n  5 pr. w. a. wy- 0
losowane z 10 pr. premią . . ^

Banku kraj. 4*/» pr. w. a. los. 511. 
Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a. "S 

* ii ,  4 pr, w. a. S
„ „ „ 5pr. los. w 371. «e

Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los 41‘ /» I. 3
b n  ̂/« Pre- b n  52 &

b * pro- n n 56
Listy dłużne g. Z . kr. wł. (dawniej g 

6 pre) 3 pr. w. a. w likwidaeyi 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

5 r r ) 2‘  ,  pr. w, a n likwidaeyi 
3 . L i s t y  d łu żn e  za 100 zł.
Ogóln. roi. kred. Zakładu dla Gal. 

i Buki w. 6 pr. los. w 15 lat.
4 .  Obllfll za 100 zł.

Indemniz, ga I . 5 pr. m. k.
Oblig. Komunale gal. Zakł. kred. 

włoieiańsk. (daw. 6 pr.) 3 pr. wa. 
Obligi komunalne Banku krajo­

wego 5. pr w. a . ' emisyi . . 
Pożyczki kr. z r. 18/3 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 41/, pr. wa.
5 . L o s y  miasta Krakowa . . .

„ „ Stanisławowa
6 . M o n e ty

Dukat k o le n d e r s k i.....................
Dukat cesarski...............................
N a p o le o n d o r ..........................
Pół trperyał....................................
Rube iossyjski srebrny . . .

„ „ papierowy . .
t fK> marek niaroiackieh

płaeą żądają
walutą austr.

złr. et. złr ct.
204 50 208 —
227 — 230 —
284 — 290 —

215 — 220 —

99 100 —

101 40 102 40
96 ____ 97 50

100 55 101 55
95 50 96 50

100 55 101 55
93 — 94 —
99 ___ 100 —
92 — 93 —

47 50 —

41 44 —

104 25 105 25

100 — 101 —

103 50 105 50
J4 50 96 50
16 — 18 —
25 — 28 —

5 88 5 98
5 90 6

10 10 11
10 32 10 4i
1 54 1 64
1 11 113

«1 8o 62 60

Kurs giełdy ... ;kiej.
z dnia 18. kwietnia i887.

I. Dług państwa- płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-lBtopad  .........................
laty-sierpień.................................... ....

Jednolitj acug państwa w srebrze. 
sty«zen-lipiee . . . . . . . .
kwieci iń-październik..........................

Losy z roku 1854 po 250 złr. m. k. 4 pr.
„ „ 1800 po 500 złr. w. a 5 pr.
„ n 1860 pr 100 złr. 5. pre.

„ 1864 po 100 złr..................
„ 1864 po -50 złr..................

Ronty Com. po 42 litr, austr. . . .
Listy zastw. domen, państw po 120

z/r. 5 ] re................................................
Renta papierowa 5 pre. z r. 1881 . .
Austr renta zł. wolna od podat, 4prc.

81.60 81.80 
81 60 81 80

82.40 o2.60
82.60 82.8 0 

129.25 129.75
133.75 134.25 
136.— 136.50
165.50 #65/75
1.4.75 165 25
159.50 160.50

97.65 97-85 
113.10 113.30

Gal. Tow kred. w.

2 . O b llg a c ye  indem. 5 pre. (za złr. m. k.)
Czech ..........................• . . .  109.— — .—
Bukowiny . . . . . . . . . .  104 25 105,—
G a l i c j i ................................................... 10* 50 105 —
Niższej Austyi , ..........................10!i.— 110.—
Siedmiogrodu............................................. 1C4.5Ó 105.—
Węgier    104.75 105.50

3 . A  k  o y  e.
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 
Inst. kred. dla handlu po 160 >zł, .
Niższo-austr. tow. eskouit. po 500 zł.
Gal. bauku hip. po 200 zł. . .
Gal. bank. d. han. i prz. a 200 zł.wpł.40pr.
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 20U zł. . .
Bank dia krajów koronnych a 200 zł.

wpł. 50 pr.................................
Banku austro-węgr«rsk. a 600 zł. .
Kol. Albrechta a 209 zł. w srebrze . —.— — .—
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500zł. m. 364.— 336.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. —.— —.— 
Kol. PreszuW-Tarn. (w. a.) a 200 zł.
Północna kolej po 100 zł. m. k. . .
Kol. Kai-. Ludw. po 200 zł. m. k. . .
Lwńw-Ozeru. kol i po 200 zł, wa. war.

10150 
2 8 4 .- 
061.—

241.80 
8 7 6 .-

1 0 7 .- 
284.20 
565.—

2 4 2 .-
8 7 9 .-

2443 
205 70 
229 30

24łs
20610
229.80

płacą żądąią
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. i  236,— 233.25 
Pcłud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 82 75 83.75 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 172.25 172.75

4 .  L i s ty  za s ta w n e  losowane.
Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład ula

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr, . —.— --------
Powsz. austr. zak. Lr. ziem. 4'*/* Pr- w

złocie w 50 1.........................................  100.75 101.25
„ „ r i  rthiiowf po a pre. 101.— 101.40 

Gal. zak. kr. ziem. Krak los w 181 6. pr- 9.9.— 100.— 
w 20 1. 7 pr. 101.25 102.— 

w 36 1. 61/, pr. 99.— 99 50
a po 4 pre. . . 95.50 96.30

, „ b b b P° 5 Pre- • - i 00 90 101 30
> » b b n po 5 pre. w
37 latach zw ro tn e j..........................  100.90 101.30

Banku krajów. 47, pr. wa.Ic= w 527,1. 96.25 96 75 
Ohligi komnnalne Banku krajowego

5 pre w a. 1 e m i s y i ....................... 101.50 — .—
Gal. )anau nip. po 5 pre...........................99.<j0 99.70
"anku austro- wigierski po 5 pre. . . Iu0.70 101. — 
Węg. Tow. ziem. ake, po 5 pre. .  . 101.50 102.35 
' „ Zakł. kr. zieras. po 57, pre. —.— 102,60

5. Obllgaoyu z prawem pierwi zeństwa (za 100 ił.)
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. w a 99’90 100 30 
Tow. Kol. żel. łreszów-Tarnów (w. ei.)

a 300 zł. 5 pre. w sreorze . . . 1 0 0 .5 0 --------
Kolej północna po 100 zł. m. k. . . 100.50 100.90

„ >o 100 zł. w a. . . —.— — .—
Kolej gal. Kar. Lud. emisya z r. 1881

po 47, pre.............................................. 100.20 100.80
dtto. atto. (Tarosław-Sokal) . . 99.90 100.30 

Kol gal. Lwów.-Czer. Jass. emis. a 300 
zł. 4 pro w srebrze z r. 1884 . . 8 3  — 82.40

z r. 1884 . 89.40 90.—
z r. 1&„8 . . - > —
z r. 1872 . . —

Weg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a 100.— 100,30

6 . L o t y .
Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. . 178.50 179.— 
Clarego po 40 zł. m. k . . . .  44.~s — . —
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100zł.r i . k:  113.75 114.25
KegJjąyję.hą po 10 zł. m. V  25.50 —.—

płacą żfp
16.75 I? 
20 . —

47.75 
43.50 
14 80
9 -

SOIS*
48.»
Lk'
15.1"

I zł* wa.)

Losy miasta F  ak iwa po 20 zł. w. a.
P Tyczka m:ai ta unbiany po 20 zł.
Pożyczka miasta Budy d" 40 zł. w. a.
Palfiego 1 o 40 zł. m. k..........................
Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł.

„ węgiersk. „ po 5 zł.
Fundacja szpitala Arcyks. Rudolfa

po 10 zł, w a.......................................
Salma po 40 zł. m. k..............................
St. Genois po 40 zł m. k.
Pożycz, m. Stanisławowa (po._.
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k.
„ „ po 50 zł. w. a. . . .

Waldsteina pi 20 zł. m. k....................
Windisehgratza po 20 zł. m. k.

| 7 .  W e ksle  (na 3 miesiące)
Augsburg na 100 rł w. p. n.
Berlin za 100 mark w p. n. . . .
Franirfurt za 100 mark w. p. m . .
Hamburg za 100 ma^k w. j  u. . .
Londyn za 10 ft. szt................................  126.75 1-
Paryż za 100 ft.....................................50.12.— 60.2

18.50 
56.25
55.50
27.50

68.'-
34.75
43.75

35.i

K u r s
Dukat eesarski men. . . 

„ pełnej wag, . .
K o r o n a ..........................
20 frankówfca . . . .  
Rossyjski inipsryał . . 
Tala>- związkowy 
Srebro ..........................

z  ł  •  t  a.
5.96.- 
5.9.1 —

10 03 — 
10 35.—

s -35.9«'

10:01
10.31

Z  1'ro w skle J Iz b y  h a ndlo w e j I p rze m y s ło w e j
Telegrafowany kurs wiedeńsKi. 

dnia 19 kwietnia 1887.
Jednolity dług prństwa w banknotasn 

„ r = w srebrze . .
Renta w z ł o c i e ....................................
5 pro. 1 ustr. renta marcowa . . . '
Akcye boni u wiedeńskiego . . .

„ „ kredytowego . . . .
Londyn ....................................................  '
N apcJeoudor.........................................
LlJKat eauarnki men....................................
luO marek niemieckich . .

81
r.i

113
9!

876
284
126
10

6
62

J W  2 K  J L  " . B
dłużnika Tomasza Mm hy własnej, w trzei-h czerw/ a, ”  l:pc» i 1 sierpnia 1 87 ka*J^
terminach, mianowicie dnia J6 maja, 10 razem o godzinie 10 rano, a to na pićf*
czerwca i 18 lipca 1887 o godz 10 rano. szych dwieh terminach tylko za, lub

W yciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w regiotra 
turze sądowej.

Kuratorem wierzycieli ustanowiony 
adw . dr Trybulec w Bochni.

Wadyutu wynosi 70 złr.
Bochnia, 10 lutego 18K7.

Wyroki prasowe.
L. 4857 (2579,

W imieniu Jego Cesarskiej M oscil
C sąd krajowy dla spraw karnych 0- 

rzekł na inucy §§ 489 i 493 sp k. i §. 
87 ust. pras. że treść artykułu umieszczo­
nego w numerze 83 czasopisma „Kurjer 
Lwowski" z dnia 24 marca jo8 7  pod na- 
p sem „Jeszcze jedna krzywda11 zawiera zna­
miona występku z art. IX  ust. z 17/12 
1832 nr. 8 d. u. p. z roku 1863 zatem u- 
sprawiedliw oną jest zarządzona przez c. k. 
prokuratora rządowego konfiskata tego cza­
sopisma

W skutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnianie tego artykułu, a 
zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 29 marca 1887.

L. 5806 _ . {2956)
W imieniu Jego Cesarskiej Mości !

C. k. sąd krajowy dla spraw karnych 
orzekł na mocy §§. 483 i 493 sp. k. i §. 
37 ust. pras. że treść broszury pod tytułem 
„Pobudka Hasło i Odezwa" wydanej przez 
Ludwika Nałęcza w» Lwuwie 18v7 zawiera 
znamiona zbrodni z §. 65 uk. zatem uspra­
wiedliwioną jest zarządzona przez ck. pro­
kuratora rządowego konfiskata tej broszury.

W skutek tej uchwały wzbronione 
jest dalsze rozpowszechuienie tej broszury 
a zabrany nakład ma być zniszczony.

Lwów, dnia 15 kwietnia 1887.

L- 5684 (2955)
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości!

C. k. sąd krajowy dla spraw karnych 
o rzek ł na mocy §§ 489 i 493 sp. k. i 37 
nst. prss. że treść artykułu umieszczonego 
w numerze 95 czasopisma „Dziennik pol­
ski* z dnia 5 kwetnia 1887 pod napisem 
„K ronika konfiskata" zawiera znamiona wy 
stępkn z § 300 uk. zatem usprawiedhwio- 
ną jest zarządzona przez ck. prokuratora 
rządowego konfiskata tego czasopisma.

W  skutek tej uchwały wzbronioue jest 
dalsze rozpowszechnienie tego artykułu, a 
zabrany nakład ma być zniszczony 

Lwów, dnia 9 kwietnia 1»87.

™ . 46 3 . (26 63  1 — 3)
33om f. f. SćmSgeridjte in Brzeżony 

luirb oerlautbart, bajj jur ^erciubnnuung btr 
gorbemngen ber ojterr. mtgar. Bunt in łfiBien 
pr. 81.664 fi. 16 fr. unb 16.796 fi 17 fr. 
5. m ' bie ffelutioe Jeilbieiljung btr
bem lnbiea<5 Cywiński ge^o igen, im (SericfjtiL 
bc^irfe Kozowa g fcgenen ©iitrr Płotycza unb 
Budyłówka fammt udem nn ben tm
Ijitficgeu ©eiiĄtźjaale j)łc 12 ubjitljaltfnben 
bret iterminen unb jtuar om ll.SDłnt, am 20. 
SDłai unb am 17. 1887, jebeSmaljt um
10 Uhr BormittagS uorgmommen ro rbm roirb.

'&ev SluSrufiipreiz heiragt ‘ 00 000 fi. o. 
933 B “im len ano 2en S£ermine roerbeu biefe 
@uter niĄt unter bem 2Iimuf3preife, betm 
3ten 3>rmuie niebt unter 160 000 fi. o. 2łi. 
Oeifauft werben.

®a3 Babiinn betragt 20.000 fi. 5. 2B. 
®er ©rfte^rr ift ' tjcrpflict)tet biejenigen 

gutberungen, beren 3 a^ un9 bor ber aUt\u 
fall3 nerubiebeten Sluffunbigung oon ben ®lau 
bigern niĄt angenouimen roerben joHre, auf 
Slbfc^tag nom Słaufpreifc, foaseii beijelbe reidjt, 
bagegen bie iiaftenpoft 4 unb 6, roeld)e bei 
ber |)ppotł)eI ju oerbleiben hot, o^ne 21bfd)Iag 
bom RauffĄidinge ju ilbernet)men.

®ie ubrigen geilbutungSbebingni^e unb 
ber labular SluSjug fbnnen in ber t)g, 3ftegin 
ftratur eingejehen roerben.

jpieuon merben bie jjJatl^eien uno bij * 
nigen iSIaubigtr, melĄe feit bem 27 Dftuber 
18^6 al« bem źlusftelłungStage be* ©iunb* 
bud)«au«juge3 bmgli^e 3t’d)te un ben feilju- 
biet^enben fciiitern erroorben tjaben fodlen, ober 
benen ber 9 eu.oietllnq«0ffĄeib, ober fpdtere 
Befcfjeibe in birfer ISjefununsfache gar nidjt 
ober uiĄt redjtjeitig jugefteKt werben fbnntcn, 
ju §anben besS 1)' mir in ber^eifon br§ 4!an« 
beżabmofateu ®r. Schatzel mit ©ubftituirung 
beS BanDeSaboofater. £ir. Madeyski beft/dten 
(Suratoc unb miitelft ©bitteS oerftanbigt. 

Brzeżany, am 12. gebruar 1887.

L 2308. (2957 1 - 3 )
Na, zaspokojenie pretensji kołom jj- 

skiej kasy oszczędności w kwocię 62 zł 37 
ct. z pn. przeprowadzoną zosranie w irzech 
terminach dnia 7 czerwca, 5 lipca, i 5 sier­
pnia >887 zayyszc o 10 g.rdz, n , rana v b. 
I t  przym usow a licytacyjne sprzedaż real­
ności 1. k. 17 m. w Kołomyi Freidy Sand- 
berg, Izraela Sandbi rg, względnie ich mas 
konkursowych własnej, a to przy pierwszym 
i drugim terminie za cenę szacunkową 
3040 zł. w. a. lub wyżej taKowej, na trze­
cim zaś także poniżej ceny szacunkowej, 
jednak tylko za taką cenę, iżby wszyscy 
wi rrzyciele do ceny szacunkowej zabezpie­
czeni, z takowej mogli być zabezpieczeni. 

Wadyum wynosi 304 zł w. a.
Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 

przejrzeć i odpisać można w tus. registra- 
turze.

Kuratorem wierzycieli ni-znanych u- 
stanar ia się adwokata dra Rascha.

Termin do ułożenia warunków uła­
twiających wyznaczony na 5 sierpnia 1887 
o godzinie 4 po południu w b. IV.

C. k. Sąd obwodowy 
Kołomyja 17 marca 1887.

żej eeuy szacunkowej 350 zł. na lrzeJI 
zaś i ])on,żej takowej. .

Wadyum 35 zł. u
Resztę warunków licytacyjnych , % 

opisania można w tutejszej registr&ll,f 
przijrzeó. J

Wreszcie ustanawia się dla wi«f*j'
cieii, k tóijm by rezolucja lieyla.-yjna 
terminem i  jakiegokolwiekbądź powodu J 
ręczoną być nie mogła, lab którzyb* I. 
zastawniczem opisaniu realności to j aŜ .  ̂
dniu 8 marca 1887 prewo zastawu uzysk 
kuratorem w osobie Jana Derdclewięa»
tyehie wierzycieli o m p is u m i uimeJ 
Lcytaeyi i ustanowieniu dla n:ch kuratoj
niniejszem się zawiadamia.

Krakowiec, 31 marca 1887.

Licytacye.
L 9567. (2925 1 -  8)

Dnia 24 maja 1887 o 10 rano odbędzie 
8tę publiczna sprzedaż realności wykaz, hi­
potecznymi 86. 80 i 82 księgi gruntowej 
gminy Dobrociesz objętych, Wincentego 
Hołysta i Jana 8taciaka i Michała Hołyska 
własnych, na rzecz Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie, ceNm zaspoko­
jenia i9  r*t po 12 zł. i 89 zł 33 ct.

Cena wywołania realności wyk. hip. 
?6 ka gr gm. Dobrociesz jest 200 zł., re ­
alności wyk. hip. 80 tej księgi |est 100 zł., 
a realności wyk. hip. 82 tejże księgi jest 
100 zł.

Wadyum 10-prc. ceny wywołania.
Wyciąg hipoteczny, lżejsze warunki 

licytacyjne przeglądnąć można w registra- 
turze.

C. k. sąd powiatowy.
Brzesko, 80 listopada 1886.

L. 13532. (2874 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Dobromilu za­

wiadamia, że w tymże sądzie odbędzie się 
przymusowa publiczna sprzedaż realności, 
w Dobromilu pod Ik. 305 położonej, dłu­
żnika Mojżesza Jniesa w łasnej, na zaspo­
kojenie pretensyi Mechla Schanza w kwo 
cie 120 złr., dnia 10 maja, 14 czerwca i 
19 lipca 1887, każdym razem o godz. 10 
rano, a to na pierwszych dwóch terminach 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, na 
trzecim zaś i poniżej takowej, jednak nie 
niżej sumy 500 złr.

Wadyum wynosi 50 złr.
Resztę warunków licytacyjnych i akt 

oszacowanie można w tutejszej registratu- 
rze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia Sąd dla wierzy­
cieli późniejszych, lub którymby uchwała 
licytacyjna przed terminem z jakiegokol- 
wiekbądź powodu doręczoną być nie mogła, 
kuratorem p. Alojzego Schneidera.

DobromU, 29 grudnia 1886.

L. 1921 (2873 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Bochni zawis 

damia, iż elem zaspokojecia sumy 50 złr 
f zpn. odbędzie się na rzecz Towę rzystwa za- 
' lic zk o w e g o  w Bochni w tute.iszym sądzie 

powiatowym sprzedaż połowy posiadłości 
lwh. 13 gminy kat Krzyżanowice objętej,

L. 1991. (2964 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Tarnowie podaje do wiadomości, 
że celem zaspokojenia wierzytelności gali­
cyjskiego Za kładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie w kwocie 350 zt. w. a z pn. 
.dbędzij się dnia 31 maja, 30 czerwca i 
i5  lipca 1887 każdym razem o godzinie 10 
przed południem egzekucyjna sprzedaż 
przez licytację realności wyk. hip. 1. 30 
126, 127, 128, 148 i 152 ks. gr gm. Po­
ręba objętej Franciszka H ondy, Jana Fry 
sztaka, Stanisława Gębskiego, Maryanny 
Zając , Antoniego Górskiego, Maryanny 
Honauwej, Józefa i Błażeja IL ndo własnej.

Cena wywołania 1300 zł. mianowicie 
realności lwh. 30 sumę 780 zł. lwh 126 su­
ną* 120 zł. lwh. 127 w sumie 40 zł. lwh 
128 w snmie 60 zł. lwh. 148 sumę 100 zł 
i lwh. 152 sumę 200 zł. a. w.

Wadyum 130 zł. a. w.
Resztę warunków licytacji, wyciąg hi­

poteczny i akt oszacowania przejrzeć mo­
żna w registraturze te g o  sądu.

Tarnów, dnia 5 lutego 1887.

L. 1128. (2965 1— 8)
C. k. Sąd powiatowy w Krakowcu po­

daje do puDlieznej wiadomości, że w tym­
że sądzie odbędzie się przymusowa publi­
czna sprzedaż realności pod 1. 2 w Woli 
gnojnickiej położonej, ciała tabularnego nie- 
stanowiącej dłużnirów Jacka Magdy małż. 
Bctycliieh własnej, na zaspokojenie preten­
syi Zakładu włość. 10 rat po 13 zł. i re- 
sztującego kapitału 132 zł. 44 ct. dnia 3go

L 1776 (29o6 1-
C k. Sąd powiatowy w Krakowcu 

daje do publicznej wiadomości, że w ty® 
sądzie odbędzie się przymusowa pu b lik  
sprzedaż realności pod 1. 27/288 w Bo® 
wie położonej, mała tabularnego nie staP 
wiącej dłużiiika Iwana Korniaka 
na zaspokojenie pretencyi Zakładu 
towego włościańskiego 16 ret a 6 zł. Ul 
dnej 6 zł. 32 ct., w jednym terminie d? 
17 czerwca 1887 o godzinie 10 rano z * 1 
kąbądź cenę.

Cena wj wołania 250 zł 
Wadyum 12 zł. 50 ct.
Resztę warunków 

zastawniczego opisania 
registraturze przejrzeć. . f

Kuratorem nieznanych wierzycieli j® 
Ludwik Deller w Krakowcu.

Krakowiec 31 marca 1887.

licytacyjnych, ^  
można w tutejs*.

L. 2640. (2967 l"*)
C. k. Sąd powiatowy w Krakowcu 

d«J # do publicznej wiadomości, że w ty®' 
sądzie odbędzie się przymusowa pubbt 
sprzedaż realności w Chjtyńeu położo^ 
redle wykazu hipotecznego 164, 370. 

tejże gminy, ciało tabularne stanowić 
dłużnika Onyszka Mohyły, Dwojry Gr®jj, 
Roni Steinnaus, Szymona Or.ngera ^  
żesza O ringera , Ich a O n n g ers , R® 
Or nger, Iwana Ilarza własnej, na z»s 
kojenie pretentyi Zakładu kredyto^j 
włościańakiagc w likwidaeyi w Kwocie o 
zł. 1 ct. Inia 8 czerwca, 8 lipca i 11 gL 
pnia 1887 każdym razem o godzinie 1*̂  
rano a to na pierwszych dw eh t e m ’i,‘' 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej ’  
zł., na trzecim zas i poniżej takowej.

Wadyum 40 zł.
Resztę warunków licytacynych, * 

ciąg tabularny i akt oszacowań & możl® 
tutejsze, registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanowiono dla w ierf" r
którymby rezolucja licytacyjna przcC. 
minem z jakiegokolwiekbądź powodu c
_____1— i. 1..U _„I— "lczoną być nie mogła, lub itórzyby po

- - - Ay
daniu wyciągu tabularnego to jest p̂
10 marca 1887 do tabuli weszli, kur»' 
Hawryła Buszka i tychże wierzycieli o r1’ 
saniu ninieiszej heytasyi i ustano^®ji 
dla nich kuratora nmisjszem się zaw.* 

Krakowiec, 26 marea 1887.

«1Q

do
50

I



i
Ł‘ (2 c99 1— 3)
o H . *a ^5 maja i dnia 30 czerwca 1887 
^ 6°dzinie K) przed południem odbędzie się 
8[) uteJszym sądz:e przymusowa publiczna 
40nZe^a  ̂ realności w Maksymowicach poło 
Rer u Ŵ k- h iP- 1* 3, 105 i 145 objętych, 

8cba ^  jlera własuycb.
Ijjgg Cena szacunkowa i wywołania wynosi

, Przy powyższych dwó h terminach 
efi 0ośei te sprzedane będą za lub niżej 

ay szacunkowej.
^ Resztę warunków licytacyjnych wolno 

i '  registraturze przejrzeć.
^ e k. sądu pow atow»go m. del.

t Sambor, dnia 22 marca 1887.1 ci • _ 7
1249.

k . W c. k. sądzie

Dla wierzycieli, którzyby po dniu 11 
paździ-rnika 1886 prawa zastawu uzyskali, 
lub którymby późniejsza uchwała z jakie­
gokolwiek powodu doręczoną być nie mo­
gła ustanawia się na ich koszt i niebezpie­
czeństwo kuratora ad a-tum p. adw. dra 
Kwiatkowskiego a p. adw. dra Łuezakow- 
skiego zastępcą teg-ż.

Tarnopol, 19 marca 1 87.

( 29 ‘ 0 1— 3) 
powiatowym w Miko- 

-- odbędzie się celem zaspokojenia 
j, ‘teiisyi Jana Przyszlaka w kwocie 33 zł. 
i / ? '  egzekucyjna sprzedaż posiadłości w 
wi^ciańcu wedle wyk. hip. i. 97 i posia- 
0; ®ei w Stulsku wedle wyk. hip. 1. 397 
. . “Zhika Wasyla Brynia względnie tegoż 
J a°bjętej masy, dla której Onufrego Iwa- 

ów z W oli wielkiej kuratorem ustanowio- 
. 0 Własnych, w dniu 20 maja, 20 czerwca 

4 lipca 1887, każdego razu o godzinie 10 
tao, na których dwóch pierwszych termi- 

*jtab sprzedaż za lub wyżej ceny wywołania 
»0 zł. wa. nastąpi, na trzecim terminie 

,*8 także niżej tej ceny, jednakże nie niżej 
^Woty równającej się wszystkim długom, na 
7eń realnośsiach zahipotekowanym. 
w Do ułożenia ułatwiających warunków 
jg^ acza  się termin na dzień 13go lipca 
(ii .O godzinę 9 rano, do którego się wszy- 

realnych wierzycieli pod rygorem §. 
bst. sąd. do sądu tutejszego wzywa. 
Wadyum wynosi 23 zł. aw.

Pkd którzyby po dniu 22 listo -
? .1886 rzeczowe prawa na tych posia- 

fiie?c,ach nabyli, lub którymby uchwały ni- 
ręczorfi fPfawy egzekucyjnej dotyczące, do- 
Rstv ■  ̂ Q’ e m °giy ustanawia się Jana 

yanowiCza z Mikołajowa kuratorem. 
akt a ŝze warunki, wyciąg hipoteczny i 

°Sz&cowania wolno przejrzeć w sądzie. 
Mikołajów, 7 marca 1887.

Ł' l9 jM. (2969 1 - 3 )
0oł powiatowy w Rymanowie
jg<a8za, ie  w dniu 28 kwietnia 1887, o g. 
.  J*ej przed południem przedsięwezmie w 
taudowanm sądowem celem wydobycia na 

**ecz c. k. uprz gal. Zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie 10 rat pożyez- 
* wych po 9 zł. i jednej raty w kwocie 9 
V 9 ct. aw. z pn. publiczną przymusową 

^ptzedaż nietabularnej realności pod 1 kons. 
WurM? ^  w Sieniawie, dłużnika Waska 
łan- Ve  ̂ Pustka własnej, że cena wywo- 
4 ,la rzeczonej realności kwota 300 złr., 
J Wadyum 15 zł. aw wynosi, wreszcie, 

w mowie będąca realność na powyższym 
rminie za jakąbądż cenę sprzedaną zosta- 

i że dla niewiadomych wierzycieli ku- 
Mora w osobie c. k. notaryusza Mikołaja 

r°gania w Rymanowie ustanowiono.
> Resztę warunków licytacyjnych i akt 
tn8ldwniczeg 0 opisania sprzedać się mają­
tki .realności można przejrzeć w sądzie 
lutejszym.

Rymanów, dnia 12 lutego 1887.

alność ta tylko za lub wyżej ceny wywo 
łania, przy trzecim także niżej takowej 
sprzedaną będzie.

Ceua wywołania 1050 zł. wa.
Wadyum 105 zł.
Resztę warunków woluo w tutejszym

sądzie przejrzeć.
C. k sąd powiatowy 

Lutowiska, 6 marca 1887.
L. 202. (2835 3 - 3 ) ]  -----------------

ORski C. k sąd powiatuwy podaje do L 1148 a o)
powszechnej Wi domości, ,ż celem zaspoko- Celem zaspokojeń a wierzytelności Pio-
hnia  10 iat po 6 zł. 67 ct. i kapitału w ! tra Kubistego w kw oce 100 zł. z pn. od- 
ilości 88 zł. 99 zł. z pn. na rze-z lwów- będzie się w tutejszym są zie w dniui 23 
skiea-o i- k. uprzyw. galic. zakładu kredy maja, 20 czerwca i 18 lipca u 87 każdym 
towepo włościańskiego odbędzie się w za- razem o 10 godzinie rano przymusowa 1; 
budowaniu sadowym w dniach 31 maja. 1 cytacyjua sprzedaz realność pud wh 15 
lmca i 5 sierpnia 1887 zawsze o godzinie w Broszkowicach położone), dłużników Mar- 
10 rano publiczna przymusowa sprzedaż d n a  Ryszki, tudzież nieletnich Anny, Jó- 
ciała hipotecznego, objętego wykazem hipo- zefa, Katarzyny i Franciszka Ryszków w 
tecznym nr. 441 gminy katastralnej Uszuia równych częściach ja s n e j  
Mikołaja Matwijczuka własnego, jednak Cena wywo anta 22Ui u .
na mera7szvch dwóch terminach nie niżej Wadyum 22U zł.
cenv szacunkowej, zaś na trzecim  nie j Warunki licytacyjne, wyciąg hipote-
niżei sumy równej pretensyom priwilegio- czny i akt oszacowania w tusąd. registra- 
wanym i zahipotekowanym ................ turze do przejrzenia.

“ -  Lnin TTTTT Tl i 4 ^ '

Przy pierwszych dwóch terminach re- dżinie 5 po południu rozprawa celem uła-
J ■ ■ ■ : t ,  m n l i n w  ]h-Vtni -VIII  Ve ł l .

C. k. sąd powiatowy. 
Oświęcim, 23 marca 1887.

upiuio r '  i
tw ienia warunków licytacyjnych.

Dla wierzycieli którymby uchwała li­
cytacyjna z jakiej bądź przyczyny doręczo­
ną być nie mogła lub którzy hiputekę ua 
tej realuości po dzień 19 sierpnia 1886 u- 
zyskali ustanawia się p«na Eugeuiusna Ku­
r y ło  wicza c. k. notaryusza w Rawie jako 
kuratora.

Resztę warunków wyciąg tabularny 
przejrzeć moZna w tutejszo sądowej reg i­
straturze

Z ck. sądu powiatowego 
Rawa ruska, 18 lutego 1887.

L.

daje

111 i t(li« ■ ^
Cena wywełania wynosi 150 zł.
Wadyu 15 zł.
Resztę warunków i wyciąg hipoteczny '

przejrzeć można w registraturze. T -----------------Olesko, 18 marca 1887. : . . (2845 3 — 3 ). C k. sąd powiatowy miejsko-delegow

(2836 3_ 3i ' r -  Z0W}6 CZym wiad? mo’ że na zaspo--  ,  / ) ,  kojenie c k uprzyw. galic. zakładu kredv
towego włościańskiego w likwidacyi L  
Lwowie w resztującej kwocie 84 zł. 52 1
a w. z pn. odbędzie się przymusowa sprze­
daż realności pod 1. konskr. 27 w Kondra 
towie położonej wykaz, hipot. 1. 85 teiże 
gminy objętej wedle karty B. poz. 1. na 
własność małoletnich Marcina i Michała

L. 1203. , J
Oleski c. k. sąd powiatowy podaje do

powszechnej wiadomości, iż celem zaspoko­
jenia 10 rat pożyczkowych po 19 zł. 9 ct. 
i kapitału w kwocie 174 zł. z pn. lwow­
skiemu c. k. uprzyw- galicyjskiemu zakła- !
dowi k r e d y t o w e m u  włościańskiemu w li- 1
kwidacyi dłużnych odbędzie się w zabu do-- w ła s n a  luaiui, iu iw
waniu sądpwem na i mu 31 maja 1 lipca j Szostak zapisanej, a za hipotekę powyższej 
i 5 sierpnia “ 87 “ w « e  o godzm .e 10 ; p roteusyi służącej, w trzech terminach, a 
rano publiczna przymusowa sprzedaż ciała | to na dniu 7 czerwca, na dniu 7 lipca i na 
hipotecznego objętego wykazem hipotecznym dniu 8 sierpnia 1887 każdym razem o go
f  8S2 gŁ l ^  d8inie 10 P0l» ia l .m J w t»t. sadZaremby własnej, _ na pierwszych dwóch tern, że na pierwszych dwóch terminach 
terminach me 1 .c®jy sz^unkow ej, zaś za lub wyżej ceny szacunkowej, na trzecim 
na trzecim n J . y równej preten- zaś i niżej takowej, jednakowoż tylko ta- 
syom priwilegiowanym i zahipotekowanym. kiej, któraby pretensyom zakładu kredyto- 

Cena wywoł. a wynosi 700 zł. Wego włościańskiego w kwocie 84 zł 52
Wadyum 70 zł. ■ , • . ct. aw. zpn. całkowicie pokrywała sprzeda-
Resztę warunków 1 wyciąg hipoteczny ną zostanie. »przeaa

przejrzeć można w registraturze. i C-ną szacunkowa tej realnoóni
Olesko, 19 marca 1887. 500 zł., zaś wadyum lOprc., tj. 50 zł. aw

-----------------  _  „ „ „ ! Zaś dla wierzycieli hipotecznych ™
9067 (2769 3 — 3) dzień 20 listopada intabulowanych   jako

C. k. sąd krajowy jako handlowy we dzień wydania wyciągu tabularnego lub 
Lwowie podaje do powszechnej wiadomości, którymby uchwała niniejsza lub późuiejsze 
iz celem zaspokojenia sumy wekslowej : 000 doręczone być nie mogły, ustanowiono ku- 
zł. z odsetkami 6 prc. od dnia 6 stycznia ratorem adwokata dra Mijakowskiego z za- 
1886 bieżącHmi, kosztami sądowemi 1 egze- stępstwem dra Grossa 
kucyjnemi 8 zł. 8 ct., 9 zł. 81 ct., 4 zł. Resztę warunków licytacyjnych, tu-
52 ct., 95 zł. 47 ct., tudzież za niniejsze dzież wyciąg tabularny można przejrzeć w
podanie w ilości 18 zł. 6 ct. w. a. przy- tus. registraturze.
znanymi, odbędzie się w tus. sali rozpraw Złoczów, 31 marca 1887,
w dwóch terminach, a to dn ia : ' ___________

2 czerwca i dnia 7 lipca 1887 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem na L. 1926. (2843 3 - 3)
rzecz firmy Jana Kleina egzekucyjna publi- C. k. sąd obwodowy w Złoczowie roz­
ezna sprzedaż realności pod Ik. 3 2 4/4 we pisuje celem zaspokojenia preteusyi galic 
Lwowie położonej wedle d <m 69 p;*g- 56 Bauku hipotecznego w kwocie 9769 zł 4' ^

■ ~  j---------------------- •»- «»t. ■/. nn. nrzymnsowa r.nhU,.*„. «n„ Pą 9i

81 282. (2795 2— 3) 
urn 10 Ufjr2lnt 26. Slprit 1887 m nur sout*

Ollttag rotrb bnm f. f. 9JiiIitar=S3ftten.aKuqa» 
ńne in 2cm6frg eine óffentlicfje ®erbanbtunq 
'ńitteljt get)5rig geftemprtten Offer=
hn megen ®intiefcrung bon 
1850 ©tiicfe Scttbrctter fur bie ©tatton Semberg 
250 „ etfetnen Settftsllen 
150 
150 
100

50

Brzeżany 
Złoczów 
Żółkiew 
Jaworów 
StryjDK“ V » » » n

«nge^alteu werben. — @inliffrrungź Z tt
1 tl i f ł  Ktfi f/Y.nnfłAu si «) a  rv.. • -i .
3tljunvM U/PŁUCU. --- V!JeiniU|fIU

toin ift big IdngftenS 30. Suni 1887 
. SJobium betedgt 5 %  nom SBcrtt)e
®et attaebotenen Sln^a^l Sfttbretter. 
c, ® ie natjeren Sebingmffe fónneit in ben 
8>ntgftunben beim !. !. SDłil Setten 2Jłagajine 

Semberg rrfp SBdten = 1.aufd)'SDtogajin in 
■ lryj, fomie bet bem ^iHal=33ettcn=iUłagajinen 
n Brzeżany, Złoczów, Żółkiew unB Jawi rów 
tlhagt merben.

Semberg, am 9. Slprit 1887. 
t . .  f.’ 9JłUitdr«®etten*3Jłagajtn.

L - 2706. ( ;680 3— 3)
,j(( Ck. sąd obwodowy w Tarnopolu podaje 
^  wiadomości, że w celu ściągnięcia sumy 
0)j , zh v»a. z pn na rzecz Cipy Kraushaar 
j^“ ędzie się dnia 21 czerwca, 20 lipca i 

sierpnia 1887 każdym razem o godzini 
ńrzed południem w biurze nr. 7 egze- 

Ź6®Wna sprzedaż realności dłużników, Moj- 
2^2a i Cheiny Eichenkatzów wedle dom. 
p0i 371 n. 1 haer. własnej, w Tarno- 

Pod 1. 298 położonej, 
toiśk P eUa wywołania, poniżej której real- 

, a Qa powyższych terminach sprzeda- 
tae ł,ędzie wynosi 595 zł. 70 ct. 

Wadyum 59 zł. wa.
ze warunki przejrzeć można w re

d atu rze  sądu.

Gtazeta Lwowska Nr. 89 z dnia

002 (2895 3 - 3 )
C k. sąd obwodowy w Taruowie po- 

uajB do wiadomoś i, że w drodze egzeku- 
cyi prawomocnego wyroku ck sądu miej. 
del. w Tarnowie z dnia 27 maja 1^85 I. 
9397 ceiem zaspokojenia wierzytelności gmi­
ny miasta Taruowa w kwocie 2 10 z 6prc. 
odsetkami od dnia 1 styczuia 1884 już przy- 
znanemi kosztami sądowemi i egzekucyjne- 
mi w kwotach 90 złr. 26 ct., 27 złr. 86 ct. 
;8  złr. 1 ct. 3 złr 72 ct. odbędzie się w 
dwóch terminach a mianowicie: dnia 10 
maja 1^87 r. i dnia 14 czerwca 1887 każ­
dym razem o godzinie 10 przed południem 
egzekucyjna sprzedaż przez publiczną licy- 
tacyę realności pod 1. 56/57 w Tarnowie w 
mieście położonej, wedle księgi gruntowej 
Tom. 3 str. 5 1. 5 wł. do dłużników Rozy 
Wittinayerowej, Chany Wolf, Abracbama 
Schiffa Tilla Schiffowej, Judy Schiffa, Iz­
raela Ehrlicha, Sary Ehrlichowej, spadko­
bierców Sary Kelimanowej jako to : Riwy 
Eisenberg, Mojżesza Wolfa 2 im Kellmana 
Ryfki Estery Seelenfreund, Mariem Holzo- 
WPj, Józefa Kellmana, spad. Mojżesza Kellma­
na i Mortka Kellmana mianowicie : Chaskia 
Kellmana, Kalmana Kellmana, Chajma Kel­
lmana, Beera Kellmana, Tauby z Kellmanów 
Wolfowej a względnie je j sukcessorów, 
Chaji Gittli Wolfowej zamężnej Kossowej, 
Estery Wolf, zamężnej Stieglitz, Dwory 
Strom i Aszera Stroma należącej

Cena wywołania 3824 złr. 76 ct. wa.
Wadyum 400 złr. wa.
Resztę warunków licytacyi i akt 0- 

szacowania przejrzeć można w tutejszej re­
gistraturze.

w Tarnowie, 10 marca 1887.

L. 1438. (2911 3 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Mikulińcach 

ogłasza, że celem  zaspokoienia wierzytel­
ności c. k. uprz. gal. akc. banku h ip otecz­
nego we Lwowie w kwocie 51 zł. 12 ct. i 
5] zł 12 ct wa. z pn. odbędzie się w są­
dzie tutejszym w dniach 9 maja, 20 czerw­
ca i 18 lipca 1887 o godzinie 9tej z rana 
przymusowa licytacya realuości, wykazem 
hipotecznym  1. 271 gm iny Mikulińce ob ję­
tej, w trzech terminach tylko wyżej ceny 
w yw ołania, lub przynajmniej za takową.

Cena wywołania wynosi 3000 zł., wa­
dyum 300 zł. w a.

Tanw ie «„>  z ~ ,r . G dyby realność ta na tych trzech ter-
Lw ow ie położonej Wedle d m b9 p:.g. 00 Duunu u ,r „> ,Pu .6 „  „  avvuclB 4 mi h ^nrJ.ńdana n j„ ,mt«nawia
n. 19 haer., dłużnika Ferdynanda Pietseb Cnt. z pn. przymusowa publiczna sprzedaż «ie rii s p /®  na ?  . została, ustanawia
własnej, za hipotekę powyższej w ierzytel- dobr P łow e czyli P o lo w e .tu d z ie ż d ó h r C z e ś ć  t e L l n n . ^ ^ 1" !  ll^ twlal^ ^ ('h87wariJf ow .
ności służącej, z tern jednak dołożeniem , że ad P łow e“ wedle wyk hin I h3 i m it o . dzmn 1 sierpnia 1887, godzinę
realność .a „ h o j  o o n /w y » . t. n l .  apraod.- hip. L 64 ta i ’  ś p » ? w '„k . X  9 ‘ * k r o p k i  „ o . i . o . i  i h i-na nie zostanie. wyin Kamionki Forlnnut^ „ t  k . rinzsze waruniri ucyrac.yi i wyciąg ui

§ Cenę w y w o ła n ia  stanowi wartość przy B łażowskiej własnych w irze h r n n i h  Potwznn.v Przejrzeć można f f  ia  registraturze.
o s z a c o w a n i u  na kwotę 4230 zł. 84 c t .  aw. d n i a  13 czerw ca, 18 l i i  t ,z  Dla w,e/ zvłc 'el,1 “ '^ '^ o m y c h  .t y c h
oznaczona poniżej której re lność w po lh 87  w zabudowaniu  ś a d L  *? a V którym ,y uchwała licytacyjna dla jak iego-oznaczouti, p ^  ̂  ̂ f  u ^ ^ owbiii ka?.dym ra- kolw ^kbadz iow odu doręczona być nie mo-
W Jiszyeh „ I d  r t  * ' L g ' 111 M u C h ie n . pła. n ie lón e j i t je h , k ,ó r a , l . /p o  dniu

Każdy z 1 loyiaieeye p  ̂ .. ■ t o  lani.iuaeh dobra powyższe 8'awiei.ia wyciągu hipotecznego prawa za-
częciem  licytacyi kwotę z . w. a a z ni c^ny ocenienia <i056 5 złr. sprzedane sr.awu nabyli, ustnirnwia się kuratorem Chai 
w gotów ce, bądź w książeczkach gal. kasy m e zostaną. p ma W()1i ()ch z Mikuliuiec
oszczędności do rąk komisyi licytacyjnej ZA -ład  2056 zł. j M ikulińci, 19 marca 1887.
zfoży<< j,k o  wadyum. Do ułożenia warunków sprzedaż o ła - i ___________

W adyum nabywcy będzie zatrzym a- twiających wyznacza się term in dnia 28go
je m ‘ i o ile w gotów ce złożono, w cenę sierpnu  1887, o godzin ie idtej pr/.ed uołu- L. 11999 (2-^91 3 3)
koUpena « U c^ n e, m uym  zaś licytantom  zwró- dmem _ * C k. sąd krajowy we Lw ow ie ogłasza

' p  , . , j  . wlerzyt-ieli hipotecznych został że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo-
M  e W r  wnronkow heytacyjny h, jako- adw. d n  Hevne w Z łoczow ie  ' kuratorem k o jc ia  preiensyi Magdaleny Piekosz w kwo-
L ożna  w tabularny pow jższej realności ustanowiony. ( . ;  2 ) - y} ^  M  maja
“ b odnTsać81 j  registraturze przejrzeć Z łoczow , dnia 2 kwietnia 18*7. i Bu eze wea ‘ >-87 każdym razem o g„dz.

n  * ’ . .  ... I _____ _______  '1  przed połuduiem p m m u sow a  licytacya
d o r ^  Zawladam'amy , K- r  h T 1 ^ 7 0  dt. spadkobierco., ś ElDauUela Augusta

Hn r t t  w] ącyuh w ie r z y c i e l i  hipoteczny.^  L. 12379 (2879 3 - 3 )  M m  M lly wedle wvk. h iM. i. 114 gm iuy
!  hv nn W ł  zaś w s z y s t k ic h  tych. kto- c .  k Sąd pow iatow y w Rawie, ogła- kat Lwów , kany B. poz. 1 i 3 należące)

rzyby po dniu 19 w rz e n ia  1 8 'b  t. j . dmu sza, że celeoi Sciągnię-ia n a leża «śc i c. k. V« eześci realności n«.
-  . . .  i», .j i i  n  r  •> L , .  j ,  *. Ł • . , , .- 1’ *- .... "  łli tin

-d 1. 139 4/4 we L« o -  
kió y  h teimiuacb real 
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.   ^ — , - -  - —  « » * » p ,u n g ' i a  A > t u o t  i v  -

„ : 8w » i « h i a  W j c  . g u  t a b u l a r n e g u  ■ * . « . ,  . W »  Z a ż l a d u  k t v . i 5U . w r g 0 » t u 4 m M i w >  » « . . . ( . » »  :
S m »  a a  t r j  r r l f h o ś u i  u a b j l ' .  »  * « > ;  •  ■ * » ' < •  »  « « . i . 4 0 » t Ł  . .  f lr‘ ‘ 5 o  .7  . . P  p a . u . j m u i r  t a  U  c
rymby a ia ir ja ż i uchwala 1» »  ) ?  ! ‘ 'Ż  M ttttł że X

enę 
o ta. „ ■ , a !nh nózmeisze raj ( pizepruwauzouą Zostanie W duuch 20 KWlel zti. ■’ Jp lako wadyum kwoti

/ak iegu-! uia «  „ t .ja  i 20 ctrrw ca C-87 * * * * *  ^  85' «  ">*■ *“  r * — *
sprawy g oyjnej o j  ą nie mo- nie o godzinie 3 »!> południu w sądowej 21 zł iicvtac\i ie w regi-traturzi

g r,tr! adwok dra Lehmiiua z snbstytu ya realność, dtuzmka Asafata Kaszt-, względ- «ądo* i V ^  wg, vstkith ty(.h wierzycieli, 
adwokata dra ,.Ryńskiego i przez edykta. | nie nleobjęte^ masy spadkowej w la w e ^ i^  M0 wvd»nin wyciągu tabularnego,T l 8 A ■* /'-nW i. u L. l u. hLwów, 19 marca 1887.

L. 743. (2850 3 - 3 )
Dnia 12 maja, 13 czerwca i 14 lipca 

1887 zawsze o godzinie 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa publi­
czna sprzedaż realności pod nr. 12 w U- 
stizykach górnych położonej, dłużnika Lei- 
by Herscha Rotba własnej, nietabularnej, 
na zaspokojenie wierzytelności Leiby Fischa 
pto 900 zł. wa. z pn.

20 kwietnia 1887.

„  i 1’OU " -M o t ; ,  "• -■ , j * yciatiu tabularnego,., t —— j  o(ttumunt,| "  o..,«r którzyby po w idaniu ,y .  .
lk. 60 w Hołetu rawskim w powiecie Ra - rtQIU 17 lutego 1887 rzeczowe
skini położonej, wyk. bip 579 i as- iratt.a u»  wspomuianej realnoś i nabyli, lub 
gr. Hołe Rawskie objętej. którymby uchwały sądowe, mniejszej spra-

Ceua wywołania 4u0 złr. w ef/z wśucijuej dotyczące z jakiegobądź
Wadyum 40 złr. powodu doręczane być nie m ogły, adwokat
N a p i e r w s z y c h  dw ó ch  terminach sprz - D ąbrow ski kuratorem , a Jego zastępcą

daż nastąpi tylko za lub wyżej cen? adw okat dr. Dziubiński mianowany został, 
wołania, na trzecim uie niżej sum wie y Lwów, doia 2 swietnia 887.
telności na tej realności zahipotekowa y 
gdyby takiej ceny nie uzyskano przeprowa 
dzoną zostanie dnia 20 czerwca lb b ' ° g 0‘



s
L. 8014. (2906 1— 3)

Celem zaspokojenia 5 rat po 15 złr. 
i reszty kapitału 54 złr. 80 et. w. a. zpn. 
odbędzie się w tuteiszym sądzie na rzecz 
galicyjskiego zakładu kredytowego ziemskie­
go w Krakowie 5 maja, 8 czerwca i 7 lip- 
ca 1887 zawsze o godzinie 10 rano Lcyta- 
cya realności Józefa Frugi pod Ik. 161 ru­
bryk 117 w Łękach ciała tabularnego m e- 
stanowiącej.

Cena wywołania 700 złr.
Wadyum 70 złr. w. a.
Do ułożenia lżejszych warunków wy­

znacza się termin na 14 lipca 1887 o g o ­
dzinie 10 rano.

Resztę warunków, akt opisania i osza­
cowania można przejrzeć w registraturze 

C. k. Sąd powiatowy.
Dukla, 28 lutego 1887.

Wadyum z»ś 40 złr.
Resztę warunków licytacyjnych i wy- 

; ciąg hipoteczny tej realności prtkjizeć mo­
żna w registraturze sądowej.

Niepołomice, 8 marca D<87

L. 9024. (2903 1— 3)
Celem zaspokojenia pretensyi Zakładu 

kredytowego włościańskiego w likwidacyi 
we Lwowie 43 złr. 39 ct. zpn. odbędzie 
się w tutejszym sądzie licytacya realności 
Bazylego Wołoszyn owicza lk. 67 w Trzeia- 
nie ciała hipotecznego nie stanowiący 5 ma­
ja , 8 czerwca i 14 lipca 1887 zawsze o go­
dzinie 10 rano.

Cena wywołania 150 złr.
Wadyum 15 złr. w. a.
Resztę warunków, akt opisania i osza­

cowania można przejrzeć w registraturze.
C. k. Sąd powiatowy 

Dukla, 28 marca 1SS7

L. 820. (2685 3— 3)
W  tut sądzie odbędzie się o godzinie 

i 10 rano w dniu 23 czerwca 1887 nawet po- 
I niżej ceny szacunkowej licytacya realności 
i 1. 34 w Bratkowicach według wyk. hipot. 

1^6 gminy kat. Bratkowice, Józefa Ornata 
własnej, na rzecz c. k. uprzywil. zakładu 
kredyt, włość w likwidacyi pto 650 zł. zpn.

Cena wywołania 800 zł.
Wadyum 40 zł.
Resztę warunków i wyciąg tabularny 

wolno przedrzeć w tusądowej registraturze.
Dla wierzycieli hipotecznych ustano­

wiony kuratorem Dańko Barszczowski z 
Bratkowic.

Gródek, 5 lutego 1887.

L. 3594. (2869 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy miejsko-delego- 

wany w Tarnowie podaje do wiadomości, 
że celem zaspokojenia wierzytelności gali­
cyjskiego Zakładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie w kwocie 180 złr a. w zpn. 
odbędzie się dnia 24 maja, 24 czerwca i 
12 lipca 18^7 każdym raz^m o godzinie 10 
przed południem egzekucyjna sprzedaż przez 
licytacyę realności wyk. hip. 1. 5 ks. gr. 
gm. Łękawica objętej Michała Czerwińskie­
go własnej.

Cena wywołania 1000 złr.
Wadyum 100 zł. w. a 
Resztę warunków licytacyi, wyciąg 

hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć mo­
żna w regiotraturze tego sądu.

Tarnów, 18 lutego 1887.

L. 8015. (2905 2 - 3 )
28 kwietnia, 31 maja i 30 czerwca 

1887 zawsze o 10 godz. rano odbędzie się 
, w tutejszym sądzie licytacya realności Fran­

ciszka Pietruszki pod 1. k. 67 n. 21 it.
; w Lubatów ce, ciała tabularnego niestano- 

wiącej, celem zaspokojenia 5 rat po 24 złr. 
w. a. i resztującego kapitału 365 złr. 49 ct. 
w. a. zpn. na rzecz gal. zakładu kredyto­
wego ziemskiego w Krakowie.

Cena wywołania 1000 złr. w. a.
Wadyum 100 złr. w a.
Do ułożenia lżejszych waruntrćw wy 

znaeza się termin na 14 lipca 1887 o 10 
godz. rano.

Resztę warunsów można przeglądnąć 
w registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Dukla, 17 lutego 1887.

L. 1527. (2872 1- -3)
C. k. sąd powiatowy w Bochni zawia­

damia, iż celem zaspokojenia sumy pożycz­
kowej 1250 zł a względnie niespłaconych 
rat i reszty kapitału zpn. odbędzie s'ę n? 
rzecz Zakładu kredytowego włościańskiego 
w likwidacyi we Lwowie w tutejszym są­
dzie w 3 terminach, m.anow.cie dnia 16 
maja, 16 czerwca i 18 lipca 1887 każdym 
razem o godzinie i 0 przed południer przy­
musowa licytacya realności dłużników Ja- 
kóba (ojca) Jakóba (sjna) i Maryanny 
Uhlów własnej pod 1. Nr. 47 w Boguci­
cach w powiecie Bocheńskim położonej 
liczbą w. h. 47 objętej.

Cena wywołania wynosi 4000 zł.
Wadyum 400 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanowionym jest adw. dr. Trybulec.
W yciąg hipoteczny i reszta warunków 

licytacyjnych mogą bj ć w tutejszej regi- 
straturze sądowej przejrzane.

Bochnia, 19 lutego 1887.

L. 8013. (2907 2— 3)
28 kwietnia, 31 maja i 30 czerwca 

1887 zawsze o 10 godz. rano odbędzie się 
w tutejszym sądzie licytacya realności W oj­
ciecha Jaracza pod Ik. 2 rep. 8 w Sulistro- 
wie ciała tabularnego niestanowiącej, celem 
zaspokojenia 4 rat po 22 złr. 50 ct. i re ­
sztującego kapitału 82 złr. 21 ct. w a. zpn 
na rzecz gal. Zakładu kred. ziemskiego ‘ 
w Krakowie.

Cena wywołania 600 zł. w. a.
Wadyum 60 zł. w. a.
Du ułożenia lżejszych warunków wy­

znacza się termin na 14 lipca 1887 o 10 
godz. rano.

Resztę warunków można przeglądnąć 
w registraturze.

C k. sąd powiatowy.
Dukla, J7 lutego 1887.

gm. Wola Batorska objętej, a W  yciecha 
Tomasika własnej, w trzech termin ch licy­
tacyjnych t. j. dnia 26 kwietnia, 31 maja 
: 1 lipca 18 -7, każdym razem o godzinie 
10 przed południem.

Cena wywołania tej połowy posiadło­
ści wynosi 70 zł., wadyum zaś 7 zł.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg hipoteczny tej połowy posń dłości przej­
rzeć można w registraturze sądowej.

Niepołomice, dnia 8 lutego 1887.

L. 11112. (*851 2— 3)
W tutejszym sądzie odbędzie się o 

godzinie lOtej rano w dniach 1 maja i 27 
czerwca 1887, powyżej ceny szacunkowej, 
zaś dnia 21 lipca 1887 nawet niżej takowej, 
licytacya połowy realności pod lk. 252 w 
Monasterzyskaeh, ciała tabularnego nie sta­
nowiącej nieoDjętej masy Izaaka Leib Dru­
ckera własnej na rzecz Leizora Blatta ptc 
63 zł. 50 ct. zpn.

Cen wywołania 175 zł 
Wadyum 17 zł 50 ct 
Resztę warunków akt opisania i osza­

cowania w ts. registraturze.
Ewentualnie dla nieznanych z życia i 

miejsca pobytu wierzycieli kuratorem Fran­
ciszek Fruhwirth z Monasterzysk.

C. k. sąd powiatowy 
Monasterzyska, dnia 5 marca 1887.

kasy oszczędności w kwocie 135 złr. * 9j
6-prc. odsetkami od an;a 7 maja 885
prc. prowizyą i kosztami protestu 2 zł. 0
już przyznanemi kosztami sąd owe mi • -J* 
cyjnemi, w kwotacn 12 zł. 44 ct., 5 lk.\

L. 1264. (2842 2— 3)
C. k. sąd obwodowy w Złoczowie ogła­

sza, że na prośbę zawiadowcy masy kon­
kursowej Gedaliego Kremmtzera odbędzie 
się przymusowy jawny przetarg realności 
objętej 1086 wyk. hip. miasta Złoczowa i 
należącej do tejże masy konkursowej, na ter­
minach dnia 2 maja i 13 lipca 1887, każ­
dym razem od godziny 10 przed południem 
w zabudowaniu sądowem, jednak tylko przy­
najmniej za cenę szacunkową 2010 zł.

Poręczne wynosi 201 zł.
Gdyby realności tą, i na drugim ter­

minie nie sprzedano, na ten wypadek d> 
ułożenia warunków ułatwiających ustanawia 
się termin na dzień 13 lipca T  87 o godz. 
4 po południu.

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt ocenienia przejrzeć można w reg> - 
straturze.

Dla wszystkiah tych wierzycieli hipo­
tecznych, którzy po dniu 17 września 1886, 
jako dniu wystawienia wyciągu hipoteezne- 
go rzeczowe prawa na realności objętej 
1086 wykazem hipotecznym miasta Z ło j o - 
wa nabyli, tudzież tych. którymby uchwała 
przetargowa lub też późniejsze w sp.-awie 
tej zapaść mające uchwały należycie dorę­
czone nie zostały, u s ta n o w io n o  kuratorem 
adw. dr. Mijakowskiego z podstawieniem 
adw. dr. B ilbta  w Złoczowie.

Złoczowie, dnia 26 marca 1887.

ct., 8 zł., 5 zł. 6 ct., 16 zł. 72 ct. i j 
47 ct. Wr. odbędzie się w dwóch ternii^ 
a mianowicie dnia 2 maj.i i dnia 6 ^  
ca 1887, każdym razem o godzinie 10 P|. . 
południem egzekucyjna sprzedaż i 
tacyę części realności pod 1. 163 i 
Tarnowie na Grabówce położenej, dłuż1'1 
Jakóba Salomona i Schaji Wasseru*1 
własnych. J

Wynikowo do ułożenia warunkuj 
łatwlających wyznaczonym zostaje ter® i 
na 6 czerwca 1887, o godzinie 4tej 
łudniu. j

Cena wywołania 338 zł, 58 ct. i * 
zł. 60 ct. w. a.

Waayum 34 zl. i 120 zł w a. ,.j 
Resztę warunków licytacyi i akt 

cowania przejrzeć można w tutejszej fi 
straturze.

W  Tarnowie, dnia 17 marca 188?'

(2934 AL. 554.
C. k. sąd powiatowy w Starejsori 

daje do publicznej Wiadomości, że w tjjl 
sądzie odbędzie się przymusowa publ - 
sprzedaż realności w Laszkach polot" 
wedle wyka„u hip. 166 i 210 tejże gĄ  
Pawła Strzelbickiego i Mikołaja ' śtr* 
kiego własnej, na zaspokojenie nrete* 
Zakładu kredytowego włoseańskiego ' 
Lwowie w kwocie 156 złr. 27 ct. dni* 
maja i d i ;a 8 czerwca 1887, każdym r»*jj 
o lOtej godzinie rano li tylko za lub W) 
ceny szacunkowej 230 zł.

Gdyby nikt ceny szacunkowej ni®1 
fiarowai, natenczas odbędzie się telt 
celem ułożenia ułatwiających warankó* 
dniu 22 czerwca 1887, o godzinie 10 
na który wzywa się wszystkich wierzy®'" 
hipotecznych z tom, że niejawiący się 
przystępujących do większości "wnio®» 
wierzycieli uważani będą

Wadyum wynosi 23 zł 
Reszta warunków licytacyjnych, % 

ciąg tabularny i akt oszacowania możn*

L. 8856 (2889 1 -  3)
C. k. sąd powiatowy w W innikach o- 

głasza, że celem zaspokojenia wierzytelności
c. k. Zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie w kwocie 14 rat po 21 zł. wa 
z pn. i resztującego kapitału 156 zł. wa. 
odbędzie się w zabudowaniu sądowem przy­
musowa publiczna sprzedaż realności tabu­
larnej w Gajach pod lk. 37 położonej wy­
kazem hipotecznym 1. 114 ob,ętej Piotra 
i Maryi Klrymów własnej, na dniu 1 czerw­
ca, 5 lipca i 9 sierpnia 1887, każdym razem 
o godzinie 10 rano.

Cena wywołania 600 zł., poręczne 60 
złr. w. a. Kuratorem niewiadomych wie­
rzycieli ustanowiony został Zygmunt Gro­
blewski, c. k noturyusz w Winnikach.

Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze.

Winniki, 15 styesnia 1887.

, 1 1 1 9  (2933 1— 3)
C. k s id powiatowy w Niepołomi- 

ach przeprowadzi celem zaspokojenia za- 
egłych rat i resztującego kapitału dłużne- 
'  ! łącznej ilości 178 złr 50 ct. z pn. 
a rzecz gaiic. Zakładu kred. ziemskiego 

Krakowie egzekucyjną publiczną sprzedaż 
bainości Iwh 176 gm kaL Targowisko u- 
jętej a własność dłużniczki Magdaleny lo  
łodkiej 2o Sobrzow ej stanowiącej w trz#eli 
3rminach licytacyjnych : 

dnia 4 maja, 
dnia 7 czerwca, i 
dnia 7 lipca 1887, 

ażdym razem o godzin e 10 przed pułud- 
iem

Cena wywołania wynosi 375 złr.

L. 13972. (2938 2 - 3 )  j
W  dniu 28 kwietnia, 20 maja i 10 j 

czerwca 1887 każdym razem o godz nie 10 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie w celu 
zaspoKojenia wierzytelności c. k. uprzyw. 
Zakł. kred. włościańskiego w likwidacyi, a 
to 7 rat po 11 złr. 76 ct. i reszty kapitału 
183 zł. 90 ct. zpn. przymusowa sprzedaż 
w drodze publicznej licytacyi realności nie- 
tabularnej Fedora Antonowicza własnej pod 
lk. 7 l 4/iW D oIinie położonej, a to na pierw­
szych dwóch terminach tylko za lub wyżej 
ceny szacunkowej, zaś na trzecim także 
poniżuj takowej.

Cena szacunkowa oraz wywołania usta­
nawia się na 400 złr

Resztę warunków przejrzeć można 
w tusądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Dolina, 30 marca 1887.

L. 2332. (2909 2— 3)
Mościek' c. k. sąd powiatowy podaje 

do publicznąj wiadom ości, że na zaspoko­
jenie sumy 40 złr. w. a. zpn. przymusowa 
sprzedaż realności pod lk. 105 w Czemia- 
wie położonej, ciała tabularnego niestano- 
wiącej, a Hnata Antoniaka własnej w tutej­
szym Sądzie w drodze publicznej licytacyi 
na rzecz Bazylego Miukowicza dnia 29 
kwietnia, 27 maja i 28 czerwca 1887, ka­
żdym razem o godzinie 9 przed południem 
z tem przedsięwziętą zostanie, że na pierw­
szych dwóch terminach realność ta tylko 
za cenę wywołania 520 zł. a. w. lub wyżej 
tejże na trzecim terminie zaś także i niżej 
ceny wywołania jednakże aż do wysokości 
ciężarów sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 pro. cenv sza­
cunkowej.

Resztę warunków, tudzież wyciąg hy- 
poteczny realności przejrzeć można w tus. 
registraturze.

Mościska, 23 marca 1887.

L. 555. (2852 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 

przeprowadzi na zaspokojenie należącej się 
Jakóbowi Wasserbergerowi kwoty dłużnej 8 
zł 28 ct. zpn. przymusową publiczną sprze­
daż połowy posiadłości 1. wyk hipot. 504

L. 822. (2848 2— 3)
W dniach 9 maja i 13 czerwca 1887, 

każdym razem o godz. 10 rano odbędzie się 
w tut. sądzie przymusowa publiczna sprze­
daż Yj części realność pod 1. k. 438 w Kro­
śnie położonej, według wyk. hipot. J. 200 
dłużnika Markusa Griioa, na zaspokojenie 
wierzytelności gminy miasta Krosna pto 144 
zł. 5 ct aw. z pn.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 331 zł 46 ct.

Z  kład 33 eł 15 ct.
Na powyższych terminacn sprzedaż 

nastąpi tylko za lub wyżej ceny szacunkowej.
Do ewentualnego ułożenia warunków 

ułatwiających wyznaczono termin na dzień 
18 lipca 1887 godz. 10 rano.

Resztę warunków licytacyjnych i wy­
ciąg hipoteczny przeglądnąć można w tusą­
dowej registraturze.

Kuratorem niewtadomych wierzycieli 
ustanowiono p Sylwestra Jaciewicza, nota- 
ryusza w Krośnie.

C. k. sąd powiatowy 
Krosno, 3 marca 1887.

tut. registraturze przejrzeć.
Wreszcie ustanawia się dla wierzy®1̂  

którymby uchwała licytacyjna przed 
nem z jakiegokolwiek bąaż powodu d®-.
czoną być nie mogła lub którzyby po 
daniu wyc.ągu tabularnego, to jest po 
7 września 1886 do tabuli weszli, kuf>

L. 1185- ((847  2 - 3
C k. sąd powiatowy w Drohobyczu 

podaje do publicznej wiadomości, że na za­
spokojenie sumy 300 zł. wa zpn. odbędzie 
Się w sądzie tutejszym na rzecz Szymona 
Rappaporta przymusowa sprzedaż udziałów 
szybowych, a mianowicie 25 prc. udziału w 
szybie nr. 820 i 50 prc. udziału w szybie 
nr. 3013 w Borysławiu p łożon ych , Joela 
Lieberwercha własnych, w dniu 11 maja 
1887 o godzinie 10 przed południem, w któ­
rym takowe i niżej ceny wywołania 150 zł. 
wa. sprzedane zostaną.

Zakład wynosi 5 prc. ceny wywołania. 
Resztę warunków licytacyjnych, akt 

zastawniczego opisali a i oszacow ma można 
w tusądowej registraturze przejrzeć.

Z c. k. sądu powiatowego 
Drohobycz, dnia 31 stycznia 1887.

L. 3757. (2935 2— 3)
C k. sąd obwodowy w Tarnowie p o ­

daje do wiadomości, że w drodze egzekucyi 
prawomocnego nakazu zapłaty tutejszo-są­
dowego z dnia 9 lipca 1835, 1. 10157 ce­
lem zaspokojenia wierzytelności Tarnowskiej

H. 2041 (2786 % (
IV  K- CSATi nondiTOBalH b> HkjkóHJ1, 

RU Hdlf-H nCpCBEĄE R-K ĄHH 12 M a A  ffiffl 
10 u a c fc  i iE p E A ’ k  n o a i> A H 6A r h . E r 3EKSnVh>
npOAAHTh pEAAhNOCTH n©ATi U. K 74 9 

OpUJEBHII,jpv IKMOKENOH, REAAA ,lb.
rmioTEMNor© m. 41 IldBAd K n a 3 la  kaacH^ 
Bii i^kaH 3acnoK06NiA npETEHcin ©Kip  ̂
pOrtkHHH© KpEA klTOR©r© 3aREAEHi'A AóA 
AHlflH H fiSKORHHkl KTv CłbW-fe 15" ąąp A 
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Nnn;aHK©KHU,H, 23 K ) n ia  886.

L. U 783. (2771 t
C. k, sąd krajowy we Lwowie wia^ 

mo czyni, iż w sprawie Banku hipoteci-1'' 
go przeciw masie rozbiorowej Markusa T 
nera dozwoloną została przymusowa liey1, 
cya realności pod 1. 7302/4 we Lwowie f' 
łożonej, wyk. hip. 664 gm. kat. Lwów obi' 
tej, wedle karty B. p. 1. 2, Markusa Jei 
nera, względnie tegoż masy rozbioro* 
wrasnej, która odbędzie się dnia 20 
1887 w c. k. sądzie krajowym w sali ^ 
praw o 10 godzinie przed południem. p! 
którym to terminie realność ta zajakąbr 
cenę ofiarc waną. nawet niżej ceny wyW,1 
nia, jednakowoż nie poniżej sumy 60.' 
złr. potrzebnej na pokrycie należytości 
dowych i wierzytelności austro-węg. Bs 
sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi wart»ść I 
cunkowa 153.000, zaś wadyum kwota 7< 
złr., które każdy z licytantów wimen p^ j 
rozpoczęciem się licytacyi złożyć do 
komisyi licytacyjnej, a to bąaz w got'1̂ 1 
bądź w książeczkach gal. kasy uszczędh 
śei, bądź gal. Dbligacych inaemn zacyjDyj 
bądź w listach Towarzystwa kredyto^0® 
lub gai. Banku hipotecznego.

O tem zawiadamiamy wierzycieli, cy 
Urząd podatkowy, c. k. Prokuratoryę
bu, austro-węg. Bank w Wiedniu, M*r î
lego Bernsteina, gal. bank kredytowy 
Lwowie, gminę kr. st- m. Lwowa na
W p Wacława Dąorowskiego, wszy8
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^Yeu Wierzycieli, którzyby po uniu 23 
Pazdziernika 1886, jako dniu wydania wy- 
4azu hypotecznego B.), prawo zastawu na 
sprzedać się mającej realności uzyskali, i 
tych wierzycieli, którymby u ch la ła  licy- 
4CJjua lab też późniejsza wcale nie lub 

Wcześnie doręczoną być nu mogła, do rąk 
Luowionego kuratora adw. Dra Bobo- 

®A*fca z zastępstwem adw. Dra Pomianow- 
skiego i przez edykta.

Resztę warunków można przejrzeć w 
8s- Registraturze.

Lwów, 26 marca 1887.

L. 13539. "  (2928 2 - 3 )
W  spraw.e egzekucyjnej c. k. uprzy w.

£al. Zakładu kred włość, w likwidacyi we 
t Wowie, przeciw Fedorowi Dańczukowi pto 

^  rat po 12 zł. wa. z 10 prc. odsetkami, 
sprzedaną zostanie, realność pod lk. 156 z 
* ? ’'azu h.p. 1. 144 w Horodnicy, w dniu 
* kwietnia, 12 maja i 13 czerwca 1887 o 

8°dz. 8 rano.
Cena szacunkowa 350 zł. w. a.
Zakład 10 prc.
Protokół szacunku i lesztę warunków 

Przeglądnąć można w tusądowej registra- 
turze. Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Tytus Skepczyński z Horodenki.

C. k. sąd powiatowy.
Horodenka, 30 grudnia 1886.

Sroce pto 4500 zł. z pn. przedoięweźmie ności c. k. Zakładu kredytowego włościań- 
dnia 20gu czerwca, 20 lipca i 22 sierpnia skiego we Lwowie w kwocie 22 rat po 18 
1887 o godzinie 10 rano w budynku sądo- zł w. a. z pn odbędzie się w zabudowaniu 
wym licytacyjną sprzedaż realności pod 1. sądowem przymusowa publiczna sprzedaż 
k. 52 w Sędziszowie położonej, dawniej w realności tabularnej w Lesienicacn 1. k. 
ślad Dom. I. pag- 294 Poz- 1 Kazimierza , 75 subrep. 85 na dniu 31 maja, 30 czerwcaa i r  • • •_____ • 1 QQry    •

633 (2929 2— 3)
W sprawie egzekucyjnej c. k. uprzyw. 

Rai. Zakładu kredyt. włość, w likwidacyi

Sroki a obocnie według poz. 2 Mary, _ 
Marcinkiewiczów Srokowej własnej.

Cena wywołania 10000 zł.
W ady u m 1000 zł
Na wypadek niesprzedania powyższej 

realności na wyznaczonych terminach do 
ułożenia warunków sprzedaż ułatwiających 
wyznaczono termin na dzień 29go sibrpnia 
18o7 o godzinie lo  rano.

Resztą v\arunków licytacyjnych, wy­
ciąg hipoteczny plan oszacowania można 
przejrzeć w registraturze.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony P- ^r- Strzelbicki w Ropczy- 
Cftch

'R opczyce, 24 lutego 1887.

L. 1328. , . . . (2943 3)
Yf c k. sądzie powiatowym w W i­

śniczu odbędzie się 25 m aja , 28 czerwca i 
3 f "irpnia 1387 każdym razem o godzinie 
*10 rano przymuso a sprzedaż realności lwh. 
53 księgi grunt. Trzciana Józefa Rogali 
własnej celem zaspokojenia pretensyi gali- 
cy .skiego Zakładu kredyt wego ziemskiego 
w Krakowie w kwocie 600 zł z pn.

Cena wywo arna 2000 zł.
Wadyum 200 zł.
Reszta warunków i w yciąg hipoteczny

i 2 sierpnia 1887 każdym razcm o godzi 
nie 10 rano.

Cena wywołania 1000 zł.
Poręczne 100 zł.
Bliższe warunk. przejrzeć można w 

registraturze.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

ustanuwiony został Paweł Krasnodębski, 
właściciel realność w Lesienicach.

W m niki, 10 stycznia 1887.

lib Lwowie, przeć, w Antoniemu Kapinosowi do Drzeirzen>a w registraturze 
|  l  5 rat po 39 zł. 30 ct. i 713 zł. 47 ct. z Wiśnicz, 23 marca 1887.\ " O rat p o  ..................... .. ,
W, a prc odsetkami, sprzedaną zostanie real

ieĄ

4
ni

jiość pod lk. 310 z wyk. hip. 1. 255 dla 
t^ernelicy, w dniu 2 ! kwietnia, 23 maja i
20 czerwca 1887 o godz. 8 rano.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
Tytue Skopczyński z Horodenki.

Cena szacunaowa 1600 zł.
Zakład 10 prc.
Resztę warunków przeglądnąć można 

w tu8$d. registraturze.
C. k. S;,d powiatowy. 

Horodenka, 80 stycznia 1187.

Ł. 631. (2927 2— 3)
, sprawie egzekucyjnej c. k uprzyw 

*a‘ - Zakładu kred. włość, w bitw. we Lwowie, 
°\ |rzeciw Wasylowi Feniukowi pto 24 rat po 
Jtl zł- wa. z 10 prc. odsetkami, sprzedaną zo-

o“ .l 8tanie realność pod lk. 76 z wykazu hyp. 
80 w Horodnicy, w dniu 21 Kwietnia, 

*3 maja : 20 czerwca 1887 o godzinie
rano.

*ład ? <Ila ratunkow a 800 zł. w. a., 
10 prc.

za-

4m
4 *

CH«

otokół szacunku i resztę warunków 
r z6gJądnąć można w tusądowej regi&tra- 
.^rze. Kuratorem niewiadomych wierz,, cieli 

ytus SKopczyń&ki z Horodenki.
C. k. sąd powiatowy.

Horodenka, 30 stycznia 1887.

1286. (2900 2 - 3 )
Edykt. W tut. sądzie odbędzie się o 

g^dz. j o  rano, w dniu 21 kwietnia i 24 
j?aj a 1887 powyżej ceny szacunkowej, zaś 
dnia 23 czerwca 1887 nawet poniżej tako­
wej, ncyiacya realności pod lk. 124, według 
“Tk hip. nr. 209 księgi gruntowej gminy ! 

katais —alnej Nagurzanka objętej, spadko-i 
. biorców ś. p. Iwana Zazulaka wła3nej, na 

j f j  rzecz Siissiego Ochohorna pto 120 zł.
Cena wywołania 108u zł., wadyum 

. J  108 zł.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

Wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla nieznanych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli hipotecznych, ustanawia 
8ię kuratorem adwokata dr. Izydura Dia- 
Oianta w Czortkowie.

W  raaie nieudałej sprzedaży na po

L. 327 (2944 2 - 3 )yj j  -------
C* k. sąd  powiatowy w Wiśniczu prze- j registraturze.

• — dniach 25 ; i WinniUi

L. 8854. (2886 2— 3)
C. k. Sąd powiato”, y w W .nnikach o- 

głasza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
c. k. Zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie w kwocie 10 rat po 12 zł. w. 
a. z pn. odbędzie się w zabudowaniu sądo­
wem przymusowa pubi,czna sprzbdaż real­
ności tabularnej w Czarnuszowicach poło­
żonej, wykazem hipotecznym 1. 47 objętej 
na dniu 31 maja, 30 czerwca i 2 sierpnia 
1887 każdym razem o godzinie 10 rano.

Cena wywołania 500 zł.
Zakład 50 zł.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli, 

tudzież wszystkich tych którzyby po dnia 
25 listopada 1886 prawo zastawu na po­
wyżej wj mienionej realności uzyskali lub 
którymby z jakiegokolwiekbądź pow du u- 
chwała niniejsza, lub późniejsze doręczone 
być nie mogły ustanowiono Zygmunta Gro­
blewskiego c. k. notaryusza w Winnikach 

Bliższe warunki przejrzeć można w

prowadzi w dniacn 30 maja i 28 czerwca / 
1887 każdym razem o godzinie lOtej rano 
przymusową sprzedaż */8 części realności 
lwh dO księgi gruntowej W iśnicz miasto

Winniki. 31 grmdnia i

L ' 8 ? P5‘ | c   ̂ • ( 2888  2 ~ 3)j  Księgi „  lomuł unu,0iu U  k. bąd powiatowy w Winnikach o
masy spadkowej Julu Kiinstler własnej ce- ! głasza, że celem zaspokojenia przyznanych 
lem zaspokojenia pretensyi Towarzystwa | konwentowi OO. Fianciszkanów we Lwo- 
zJiczkcwego w Bochm pto 50 zł z pn. wie kosztów sądowych w kwocie 80 zł 36 

Cena wywołania 125 zł. j ct. i 5 zł. z pn. odbędzie się w zabud wa-
Wadyum V  f ! niu sądowem przymusowa publiczna sprze-
Reszta warunków, akt oszacowania i j daż realności tabularnej w Czyszkach po- 

wyciąg hipoteczny do przejrzenia w regi- łożonej, p>d 1. k. 69 wyk. bip. 1. 4. „b jetej
straturze. 1 f a i 111  * 1 °  czerw ca , 5 lipca i 9 sierpnia

W iśnicz, 10 lutego 1887. ,1887, każdym raaem o godzin ie  10 rano.
 __________  i Cena wywołania 735 zł.

L. 326. (2941 2— 3) i Poręczne 74 zł.
C. k. Sąd powiatowy w Wiśniczu p rz e - j Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

prowadzi w dniach 25 maja, 28go czerwca tudzież wszystkich tych którzyby po dn,a 
i 3 sierpnia 1887 każdym razem o godzi- j l ig o  września 1886 prawo zastawu na po- 
nie 10 rano przymusową sprzedaż realno- j wyższej realności uzyskali Zygmunt Gro- 
ści lwh 10 ks!ęgi gruntowej Trzciana Ma- j blewsi c. k. notaryusz w Winnikach usta- 
ryi Balickiej własnej , celem zaspokojenia ! nowiony został.
pretensyi galicyjskiego zakładu kredyto-( Bliższe warunki przejrzeć można w l e­
wego ziemskiego w Krakowie pto 700 z ł . ' gistraturze. 
z przym } Winniki, 30 grudnia 1886.

Cena wywołania 2225 zł. j
W adj urn 240 zł
Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 

do przejrzenia w registraturze. j
Wiśnicz, 9 lutego 1887.

Rozmaite obwieszczenia.

L. 1330.

8 1  8548. (2951 2— 3)
os* • 5801,1 f* *■ SanbeżgfnĄtc in Scmbcrg

(2942 2— 3) . iDtrb ęienut befattnt aeaeben, bafi L. Porcher
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słuchauia wierzycieli hipotecznych termin ( 
ha 5 lipca 1887, godz. 9 przed południem, j 

Czortków 20 marca 18»7.

. v „7 ./ ! Z P uciuHiu gegeoen, oap u.
yy <?• k. Sądzie powiatowym w W iśn i-; Stuufmann in *Pari§ bic ® :efution8flage de 

czu odbędzie się 25go maja, 28 czerwca 3 : praes. 26. gibruar 1887 RI. 8548 Wtber g r  
sierpnia 18^7 każdym razem o godzinie 10 r a - ; Jportenfie Neuburger. ©utźanteilżbefifeiin non 
no przymusowa sprzedaż realności lwh. 109 , Topolnica, megen Slnerfennung ur.b 9SoHftre= 
Mięg> grunt. Trzciana Józefa Sowińskiego ; cfung be« Urteilż be§ fianbelźąe. id)teg beż 
własnej, eeltm zaspokojenia pretensyi gali- ! ©eine bepa.tamentż in jBariż bon 31 3Karj 
cyjsinego zakładu kredytowego ziemskiego j lił82 gt. 23960, reuiftrirt *u «uriż am 18 
w Krakowie pto 200 zł. z pn. ; 2lprit 1882 fol. j 04 2lbt 2 vn Deftemict),

L-ena wywołania 4^0 zh j fo^tn Semiaigung unb SBotLiebuna ber ®£e-
Wadyum 50 zł . futton, bejjufs ^rret .bringung ber Summo
Beszta warunków i wyciąg hipoteczny 900 franeż. biernericblż einaebracbt

tnr7‘fil- moruter bie SŚer^anbiuag auf ben 25. Slpril
^otmittagS im l)iergeriĄt= 

Inpen Jserąanblungżfaale unberaumt toorbenift 
bie SSelangte gr. ^ortenftp Neubur- 

ger unbefannten 3lufent^altżorte ift, fo murbe 
fdr btefelbe ber § @ . Slbo. ® r. Lityński jum 
Surator unb Stbto. £ r .  Szw edzicki ^um
©teDt rtreter berfelben beftettt.

S)te Selangte mirb bemnacb aufgeforberi

WttrUlliŁUw j
przejrzenia w registraturze. 

Wiśnicz, 24 mar. a 1887.

L. 7953. (2885 2— 3)
C. k. Sąd powiatowy w Winnikach o- 

. . g f ąsza, że celem zaspokojenia wierzytelno-
Wyżęzyih terminach wyznacza się do prze- i sci c. k. 'zakładu kredytowego włościań-

s iego We Lwowie w kwocie 179 zł. 53 ct.
n r ™ ? fldbęd;iie « «  w zabudowaniu sądowem, ._   B............. ucm u« |aw ,..v .
przymusowa publiczna sprzedaż realności . bie ju Ujrer SSeri^eibigung bienenbeu 3łeĄtź

7976. (2902 2 - 3 )
28 kwietnia, 31 maja . 30 czerwca 

J887, zawsze o 10 godzinie rano, odbędzie
i  m licytacya realności Franciszka Zboru- 
rwo*! ^ 8kiego pod lk. 40 rep. 44 w Łękach, 
>O.0y tabularnego niestanowiącej, celem za-
ii Ą  g o j e n i a  5 rat po 15 zł i resztującego 
BaW âPitału 79 zł. 30 ct. a. w zpn , na rzecz

§u‘ -c Zakładu kredyt, ziemskiego w Kra-
ć 4

W ^  Cena wywołania 450 zł. a. w i wa- 
45 zł. a. w.

io  2 Do ułożenia lżejszyeh warunków wy- 
»o!!CZa si? termin na 14 lipca 1887 o 10 

z. O  rano
j® < ^  Hesztę warunków można przeglądnąć 

*0 e8l8tpaburze.
1 C. k. sąd powatowy.

u^la, 17 lutego i887.
L. 127. (2881 2 - 3 )
^  ®%d pow iatow y w R opczycach

- - - L  -atk* ftawly egzekucyjnej kasy oszczędności
 ̂ nwn/iiro Ka 7,imiArftOwiwa przeciw Kazimierzowi

*  ,  '  1 U U l  i c z i u a  t t u r Z i t s U Ł ł Z i  i c a m u o u i

tab arnej w Czarnuszowicach pod 1. k. 19 
położonej Oleksy Pasternaku własnej, na 
dniu 14 czerwca 1887 o godzinie 10 rano. 

Cena Wywołania 500 zł.
Wadyum 25 zł.
Bliższe warunki i ekstrakt hipoteczny 

przejrzeć można w registraturze.
W mniki, 7 lutego 1887.

L. 849. 2— 3)■ (2882 _
9 powiatowy w Ropczycach w

sprawie egzekucyjnej Chaima Szwebla 
przeciw Szczepanowi i Zofii Krukom pto 
50 zł. przt d jęweżmie dnia bgo czerwca i 
11 lipca 1887 o godzinie lOtej rano w bu­
dynku sądowym icytacyjną sprzedaż real­
ności pod 1. 156 w Nawsiu położonej dłu­
żników własnej.

Ce u wywołania 85 zł.
Wadyum 9 zł.
Ropczyce 23 lutego 1887.

L. 8855 
(

głasza

(2887 2— 3)

bejjetfe bem ernannł:a kurator u uberreiĄcn, 
ober einen anberett ®ertreter ju beftefien unb 
bemi ©ełjidjte nam^aft maĄen, roibrigrnfaUż 
fi: litb bie gofgen i^reż ©aumfalż fef6ft su= 
ju.Ąretben ^aben totrb

fiemberg, am 12. SIRarj 1887

L. 3050. (2807 2— 3)
'J k. sąd krajowy w Krakowie wzywa 

posiadacza kwitu zastawniczego z daty 18 
grudnia 1885 1. 4613 na 1 los serbski serya 
3207 nr 50 przez filię c. k. uprzyw. banku 
hipotecznego w Krakowie wystawionego, 
aby w ciągu 1 roku, 6 miesięcy i 3 dni, 
licząc od dnia ogłoszenia niniejszego edyktu 
powyższy kwit zastawniczy c. k. sądów, kra­
jowemu w Krakowie przedłożył, w przeci­
wnym bowiem razie kwit ten za nieistnie­
jący i umorzony uznanym zastanie.

Kraków, 11 marca 1887.

L. 34461. 
C. k.

(2806 2 - 3 )  
sąd kra,owy zawiadamia z życia

na, iż celem doręczenia im uchwał tabu­
larnych z dnia 25 czerwca 188d I. 16007 i 
1. 16008, któremi na żądanie tutejszego ck. 
głównego urzędu podatkowego dozwolono 
intabulacyi prawa zastawu dla zaległości po­
datkowych w kwocie 465 zł. 22 ct. a. w. 
zpn. w itanie biernym realności pod 1. k. 
204 dz. VIII w Krakowie do Sary Ryfki 
Goldsteinowej i Aschera Izajasza Silber- 
steina w %  częściach należącej, oraz dla 
zaiegłości podatkowych w kwocie 1236 zł. 
35 kr. aw. w stanie biernym realności pod 
lk. 205 dz. VIII w Krakowie również tych 
samych w s/6 częściach własnej, na rzecz 
Wysokiego Skarbu, ustanowiony został dla 
ni li kuratorem ad actum p. adw. dr Dei- 
ches w Krakowie i że temuż wspomnione 
wyżej uchwały doręczone zostały,

Kraków, 7 stycznia 1887.

L. 1721. (2714 1 - 3 )
Ozna.mia się, że stałym zawiadowcą 

masy rozbiorowej Markusa Spitza Antoni 
Grzegorz Agobsowicz, zaś tego, zastępcą 
Schaja Kohn zamianowanym został.

Sąd obwodowy 
Kołomyja, 12 marca 1887.

L- 13622. “  C2713 1 3)
C. k sąd obwodowy w Ko?omyi ogła­

sza. że wpisał do rejestru handlowego dla 
firm spółkowych zmianę przy firmie „ Vin- 
cenz“  —  Stenzel i Liskiewiez, fabrykę i 
handel nafty w Sopowie, że ze spółkL tej 
Edward Stenzel dnia 16 czerwca 1886 wy­
stąpi ł, spółka rzeczona nadal pomiędzy po­
zostałymi spóinikami istnieć i pod zm, eniono 
firmą „Wiuzenz i Liskiewicz“ , fabryka i 
handel nafty w Sopowie prowadzoną będzie, 
i że do jej zastępywania spólnicy Franci­
szek Vincenz i Maryan Liskicwicz łącznie 
są upoważnieni, którzy firmę w ten sposób 
podpisywać będą, że pod firmą wypisaną, 
lub itampilą wyciśniętą, Franciszes Vin- 
cenz umieścić własnoręczuie „Vincenz et 
Maryan Liskiewicz doda własnoręcznie „Li- 
skiewicz“ .

Kołomyja, dnia 30 grudnia 1886.

L. 9774 (2744 1—3)
C. k. sąd powiatowy w Samborze za­

wiadamia Jana Barana, iż przeciw niemu 
wniósł pod dniem 12 października 1886 Ję­
drzej Trościański podanie ze zgłoszeniem 
praw własności do części pos adłości wyk. 
h,p. 700 ks grunt, dla gminy Grębów o- 
bjętej, w skutek czego dla nngo kuratorem 
p. Jana Stadnika ustanowiono i termin ao 
rozprawy na dzień 10 maja 1887, o godz. 
9 rano wyznaczono.

Wzywa się zatem, aby na wyznaczo­
nym terminie osoDiscie stanął albo ustano­
wionemu kuratorowi potrzebnej udzielił in- 
formacyi, albo wreszcie innego sobie usta­
nowił pełnomocnika, gdyż w przeciwnym ra­
zie skutki z zaniedbania tego wynikłe sam 
sobie przypisać będzie zmuszony.

C. k. sąd powiatowy. 
Tarnobrzeg, 30 listopada 1886.

L. 2174. (“2809 2—3)
C. k. sąd obwodowy podaje do wiado­

mości, że dnia 17 lipca l8»6  zmarł w Ko­
łomyi Kl.imes Jaworski bez pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia.

Gdy miejsce pobytu ustanowionego 
spadkobiercy Antoniego Jaworskiego znanem 
nie jest, przeto wzywa się go, aby w prze­
ciągu roku od dnia poniższego w tutejszym 
sądzie się zgłosił i oświadczenie do spadau 
wniósł, ileże w przeciwnym razie pertrakta- 
cya spadku z ustanów fonym dlań kuratorem 
dr. Feudenbergiem i wiadomemi spadkobier­
cami przeprowadzoną zostanie.

Kołomyja, dnia 24 marca 1887.

L. 1859. (2823 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Nowymtargu 

zawiadamia niewiadomego z miejsca pobyiU 
Franciszka Batkiewicza z Zakopanego, iż 
Joachim Silberring pod dniem 3 marca 1887 
1. 1859 pozew o zapłacenie kwoty 174 zł. 
16 ct. przeciw niemu wniósł i i t  do roz­
prawy termin na dzień 12 maja 1 87 o 9 
rano wyznaczono.

Wzywa się tedy Franciszka Batkiewi­
cza, aby ustanowionemu dla niego kurato­
rowi adw. dr. Eozłeckiemu z Nowegotargu 
środki obrony udzielił lub sądowi innego 
pełnomocnika wskazał inaczej z zaniedba­
nia tego wynikłe skutki sam sebie przypi­
sać będzie musiał.

Nowytarg, dnia 14 marca 1887.

r uu. ~  J ~ ”  J młw.wuBUim u ZiJUia
C. k. Sąd powiatowy w Winnikach o - ; i miejsca pobytu niewiadomych Sarę Ryfkę 
- że celem zaspokojenia wierzytel- Goldsteinową i Aschera Izajasza Silberstei-1

L. 419. (2656 2 — 3)
C. k sąd powiatowy w Krościenku 

ustań, wił dla niewiadomego z miejsca p o ­
bytu Józufa Orawca, przez Henryka Unter 
berirera o zapłacenie 40 zł. zpn. zapozwa-
nego kuratorem notaryusza Teodora Gabryel-
skiego, do którego zapozwany przed wyzna­
czonym na dzień 27 kwietnia b. r t e r S  
nem audyencyonalnym się zgłosić u
winien SW6g° Pe*nom°cnika oznajmić

p ‘ k. sąi powiatowy. 
Krościenko, 10 ,-jarca 1887



l u

L. 12676 (2884 3 - 8 )
Zawiadamia się niewiadomego z miej­

sca pobytu Jakóba Buczka, że przeciw nie­
mu wniósł Mikołaj Buczek pozew o włas­
ności parceli 3840/1 w Sokolnikach, że dla 
niego kuratorem ad aeturo p. adw. dra Tu- 
midajewicza ustanowiono i że termin do 
rozprawy na dzień 15 kwietnia 1887 wy­
znaczono.

Wzywa się zatem Jakóba Buczka aby 
się z ustanowionym dla niego kuratorem 
porozumiał, lub innego zastępcę sądowi 
przedstawił.

C. k. sąd powiatowy 
Tarnobrzeg, 17 stycznia 1887.

tycze objętych, ustanowił kuratorom ad 
actum Oleksy Korowca

Mosty wielkie, 10 września 1886.

L. 4085. (2783 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Mostach wiel­

kich zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Fedia Łyzuna syna Jędrzeja, iż ce­
lem doręczenia mu uchwały tabularnej z 
16 marca 1886 1. i 089. dozwalającej na 
wpis prawa własności do ciała h potocznego 
wykazem hip. 1. 1026, gminy Batiatycze 
objętego ustanowił kuratorem Oleksę K o­
rowca

Mosty wielkie, 10 września 1886.

L. 14684 (2830 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza, że do tegoż sądu dnia 21 
lutego 1887 1. 7722 wniósł Bank krajowy 
królestwa Galicyi i Lodomeryi z W. ks. 
Krakowskiem przeciw Franciszkowi Knaue- 
rowi (synowi) prośbę o nakaz zapłaty su­
my 340 złr. wa. z pn. który też pod dniem 
26 lutego 1887 do 1. 7722 wydano.

Gdy miejsce pobytu pozwanego Fran­
ciszka Knauera (syna) nie jest wiadome, 
został dlań adwokat dr. Mas: kuratorem, a 
tegoż zastępcą adwokat dr. Moszyński mia­
nowany.

Wzywa się zatem Fr. Knauera (syna), 
by do swojej obrony służące środki ustanowio­
nemu kuratorowi dostarczył, lub też innego 
zastępcę sobie obrał i tegoż sądowi oznaj­
mił, gdyż inaczej ze zaniedbania wyniknąć 
mogące następstwa szkodliwe sam sobie 
przypisze.

Lwów, dnia 9 kwietnia 1887.

L. 877/pr. (2798 2— 3)
Pan Prezydent sądu krajowego wyż­

szego w Krakowie zamianował przewodni­
czącym Trybunału sądu przysięgłych przy 
ck. sądzie obwodowym w Tarnowie na dru­
gą zwyczajną tegoroczną kadeneyę, której 
posiedzenia w dniu 1 czerwca 1867 o go 
dżinie 9 przed południem otwarte będą, 
Prezydenta ck. sądu obwodowego Ryszarda 
Zawadzkiego, zastępcami zaś przewodniczą­
cego ck. radców sądu krajowego Adolfa 
Horę, Józefa Konckiego, Juliusza Freysel- 
sfeld Chitrego i Franciszka Dubowskiego.

W Tarnowie, dnia 9 kwietnia 1887.

L, 865. (2718 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy z powodu wy­

toczenia przez Amalię Esop pozwu, o wy- 
ekstabulowanie z karty ciężarów dóbr Budy 
kwoty 83000 zł. mk., ustanawia pana ad­
wokata dra Iwańskiego w Wadowicach ku­
ratorem z życia, nazwiska i miejsca pobytu 
niewiadomych pozwanych sukcesorów ś. p. 
Maryi z Jędrzejowiczów Straszewskiej z 
wezwaniem, aby ustanowionemu kuratorowi 
potrzebnej informaeyi do obrony w 90 dniach 
wnieść się mającej udzielili, lub innego
pełnomocnika sobie obrali i o tem sądowi
donieśli, gdyż skutki z zaniedbania wyniknąć 
mogące, sami sobie przypisaćby musieli.

Wadowice, dnia 12 marca 1887.

L. 2072. (2018 2— 3)
C. k. sąd pow. m. del. S. II. we 

Lwowie, zawiadamia z miejsca pobytu nie­
wiadomych Józefa i Annę mał. Hauerów, 
że na prośbę Aleksandra i Wi który i małż. 
Pasławskich z 8 lutego 1887 1. 2072, do­
zwolił na intabulacyę tych ostatnich za 
właścicieli realności 1. wyk hip 315 ks. 
gr. Jaryczów nowy, dotąd na imię Józefa 
i Anny mał. Hauerów zaintabulowanej, a 
to na podstawie kontraktu kupna i sprze­
daży z daty Jaryczów 8 sierpnia 1864 i 24 
grudnia 1864, przez Józefa Hauara i Annę 
Hauer z mał. Aleksandrem i Wiktoryą Pa­
sławskim zawartych i dotyczącą uchwałę 
z 11 lutego 1887 1. 2072 ustanowionemu 
kuratorowi niewiadomych z miejsca pobytu 
adw. dri Paździerze doręczył.

Wzywa się zatem niewiadomych z m iej­
sca pobytu Józefa i Annę mułż. Hauerów 
ażeby ustanowionemu pełnomocnikowi bez­
zwłocznie potrzebnych informacyi udzielili, 
gdyż wrazie przeciwnym złe skutki ztąd 
wyniknąć mogące sami sobie przypisać bę­
dą musieli.

Lwów, 11 lutego 1887,

31. 12908. (2544 3 - 3 )
Słom l. t. ^mśgeridjte in Tarnopol toirb 

hefannt gemacfjt, r§ fet ant 3. Sejember 1883 
9tif£a Fuller in Tarnopol mit §uiterlaffung 
eine§ SobicillS geftorben.

2)a bem ©eriepte ber 21ufentpalt ber jut 
©rbfdjaft berufetien Rachel Altberg niept be= 
fennt ift, fo wirb biefelbe aufgeforbert, ficp 
binnen ©inem Satyrę bon bem untrngefepten 
Sage on bei biefem ©ericfjte ju meiben unb 
bie ©tbgerfldrung anjubringen, mtbrigen§ btt 
©erlafffnjcpaft mit ben fid) metbrnbcn ©rben 
unb bem fiir Rachel Altberg aufgrfteOtcn 
©motor, Slboofoten 5Dr. Mantel abgepanbeft 
tocrben miirbe.

Tarnopol, ben 20. fRobember 1886.

L. 4624. (2818 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy miejsko-delego- 

wany w Samborze zawiadamia z życia i 
miejsca pobytu niewiadomego Tadeusza Ł o- 
dyńskiego, syna Piotra Justyna 2 im. Łodyń- 
skiego, a wnuka Anieli Łudyńskiej, iż dla 
niego w sprawie spadkowej po Anieli Ło- 
dyńskiej kurator w osobie dr. Steuermann 
adwokat krajowy w Samborze ustanowio­
nym został i temuż tus. rezolucya z 25go 
grudnia 1886 1. 19541 i 31 grudnia 18»6
1. 21526 doręczono i wszelkie dalsze w tej 
sprawie spadkowej wydać się mające u- 
chwały sądowe doręczone będą.

Wzywa się więc tegoż z życia i miej 
sca pobytu niewiadomego Tadeusza Łodyń 
skiego, ażeby albo swe miejsce zamieszka­
nia tntejszemu sądowi zapodał, lub innego 
pełnomocnika w miejsca zamianowanego ku 
ratora do zastępowania go w tej sprawie 
ustanowił, inaczej wszelkie następstwa ze 
swego zaniedbania sam sob e przypisać bę 
dzie musiał.

Sambor, dnia 30 marca 1887.

L. 3254. (2844 2— 3)
G. k. sąd powiatowy miejski delego­

wany w Przemyślu podaje do publicznej 
wiadomości, iż na pozew Zygmunta Tygra 
przeciw niewiadomemu z miejsca pobytu 
Ferdynandowi Stasickiemu o zapłacenie za­
ległego czynszu najmu w kwocie 17 zł. w. 
a. z pn., pod dniem 21 lutego 1887 do 1. 
3254 wniesiony termin do ustnej rozprawy 
według postępowania drobiazgowego na 
dzień 22 kwietnia 1887, o godzinie 9tej z 
rana wyznaczony i pozwanemu Ferdynan­
dowi Stasickiemu kurator ad actum w oso­
bie adwokata krajowego dr. Regera usta­
nowiony został.

Wzywa się przeto pozwanego Ferdy­
nanda Stasickiego, aby ustanowionemu ku­
ratorowi przed powyższym terminem potrze­
bną informacyę udzielił, lub innego zastę­
pcę ustanowił i sądowi oznajmił, gdyż i na­
czej skutki z tego zaniedbania wyniknąć 
mogące sam sobie przypisze.

Przemyśl, 2 marca 1887.

tylko do końca roku 1881 był uprawniony®1 
używać.

Kraków, 9 lipca 1886.

L . 5925. (2840 8 -®
C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie 

wiadamia mniejszem niewiadomego z M,e] 
sca pobytu Józefa Waehtla z Rzeszowa, 
galicyjski Zakład kredytowy ziemski w KĄ 
kowie wniósł w dniu 3 października l° c 
do 1. 6941 prośbę o zaintabulowauie w słs 
nie biernym sumy 6<'00 zł. na realności* 
h. 71 C. 3 1. k. 78 gm. kat. Rzeszów oW' 
tej, zaintabulowanej, że suma ta p o ż y c i  
wa 6000 zł. zapisaną zostaje jako k»û  
na zabezpieczenie możliwych pretensyi 
prc. listów zastawnych przez Zakład 
wydawanych, na którą to prośbę zapadł 
dmu 15 października 1885 1. 6941 uchff^ 
doręczono ustanowionemu dlań kuratofO* 
adw. dr. Reinesowi z Rzeszowa, co się 
niejszym edyktem w tym celu ogłasza, ® 
niewiadomy z miejsca pobytu Józef Wa^ 
tel albo ustanowionemu kuratorowi ze s* 
strony polecenia udzielił, lub innego Pfi 
nomocnika sądowi przedstawił.

Rzeszów, dnia 26 sierpnia 1886.

L. 11644. “ “ (2479 3 --3 )
C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie podaje do wiadomości, że dla nie­
wiadomego z życia i miejsca pobytu Jana 
Janochy w sprawie wekslowej c. k. uprzyw. 
gal. nkeyj. Banku hip we Lwowie przeciw 
Ewelinie Zarewicz i Janowi Janocha pto 
1800 złr. w. a. zpn. do zastępstwa jego ; 
eelem doręczania mu uchwały egzekucyjnej 
z 25 września 1686 1. 43946 kurator ad 
actum w osobie adw. dra Małachowskiego 
z zastępstwem adw. dra Szydłowskiego mia­
nowanym został.

Wzywa się p. Jana Janochę z życia 
i miejsca pobytu niewiadomego, aby w na­
leżytym czasie albo osobiście się zgłosił, 
albo służące mu na obronę środki ustano­
wionemu kuratorowi udzielił, lub innego 
pełnomocnika sobie ustanowił i wymienił, j 
gdyż iuaczej szkodliwe następstwa sam so- 1 

j  hle przypisać będzie musiał.
Lwów, 19 marca 18-7

L. 33021. (2838 2— 8)
C. k. sąd krajowy w Krakowie ogła­

sza, że na żądanie Reginy Dorczakowej 
wdrożonem zostało postępowanie celem wy­
kazania, że Franciszek Dorezak gospodarz 
gruntowy z Libiąża Wielkiego w powiecie 
Chrzanowskim, zmarł dnia 16 października 
1873 na cholerę.

Wzywa się zatem wszystkich, którzyby 
o Franciszku Dorczaku jaką wiadomość 
m ie li, aby o tem  w  ciąga  trzech  m iesięcy  
sądowi, lub ustanowionemu kuratorowi adw. 
dr. Myszkowskiemu w Chrzanowie donieśli, 
po upływie bowiem tego czasu na prośbę 
pozostałej wdowy Reginy Dorczakowej do- 
rzeczonem będzie, czy dowód na zaszłą 
śmierć Franciszka Dorczaka został wy­
kazany.

Kraków, 24 marca 1887.

L. 2228. (2722 1— 3)
C. k. sąd delegowany miejski w Wa­

dowicach, ogłasza, że w sprawie galicyj­
skiego Zakładu włościańskiego w likwida­
c j i  przeciw Janowi Mrowcowi z W itanowic 
o zapłacenie 16 rat po 3 zł. w. a. dla nie­
znanego z miejsca pobytu Jana Mrowca, ku­
rator ad actum w osobie Józefa Szancera z 
Witanowic ustanowionym został

Zawiadamiając o tem nieznanego z 
miejsca pobytu Jana Mrowca wzywa się go 
niniejszem, aby ustanowionemu kuratorowi 
udzielił ze swej strony dowodów do sprawy 
powyższej, lub też innego pełnomocnika tut. 
e. k. sądowi przedstawił.

Wadowice, 9 marca 1887.

L. 6999. (2751 1— 3)
Zbarazki c. k. sąd powiatowy zawia­

damia niewiadomego z miejsza pobytu Fran­
ciszka Dziedzica, że uchwałę spadkową po 
Maryi Załybniukowej, z 31 stycznia 1886 
1. 3-51 doręczono dla niego ustanowionemu 
kuratorowi c. k. notaryuszowi Wmu Leo­
poldowi Kukawskiemu w Zbar. żu.

Zbaraż, dnia 18 września 1886.

L 757. (2471 3 - 3 )
C. k. sąd pow. m. d. s. II we Lw o­

wie na żądanie Maryi Rombinek wzywa 
w myśl §- 11« i 119 ust. hip z życia i 
miejsca pobytu niewiadomą Ewę z Boruż 
ków Czernik na rzecz której w stanie bier­
nym ciała hipotecznego 1. wyk. 63 księgi 
gruntowej gminy kat. Brzuchowice wskutek 
polecenia Justicyariatu domiuii naia*ta Lwo­
wa z dnia 15 grudnia 18a2 do 1. 167 na 
mocy intercyzy przedślubnej z deja 7 lu ­
tego 1*27 obowiąa-k Jana Czernik dla bra­
ta Pawła Czernik w tejże intercyzie przy­
jęty, a względnie suma czterysta pięćdzie­
siąt złr. wLd. wal. w stanie biernym real­
ności pod 1. 66 w Brzuchowi ach położonej 
a raczej p o f o w r  tejże Jana Czernik doty­
czącej jest zaprenoiowauy, a względnie 
z życia i miejsca pobytu u ewiadomych 
spadkobierców tejże, ażeby w przeciągu ro ­
ku od dnia pierwszego ogłoszenia niniejsze­
go edyktu w „Gazecie Lwowskiej" trwać 
mającego swe prawa do powyższej preten­
syi tem powuiej w tut. sądzie wykazali, 
gdyż inaczej takowe j ko zadawnione uwa­
żane i na żądanie Maryi Rombinek obecnej 
właścicielki tej realnośoi ze stanu biernego 
tejże wykreślone zostaną.

Lwów, 23 stycznia 1887.

L. 4080. (2784 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Mostach wiel­

kich zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Fedia Łyzuna, syna Jędrzeja, że 
celem doręczenia temuż uchwały tabularnej 
z 15 marca 1886 1. 1085, dozwalającej na 
wpis prawa własności do parc. gr. 2701/1 
i 2700/1 wykazem hip. 1024, gminy Batia-

L. 1320. ^ (2677 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Tuchowie wzy­

wa Kunegundę z Baranów Klimkową wrze- 
komo w Ameryce przebywającą, ażeby do 
spadku po swoin stryju po ś. p Janie Ba­
ranie, zmarłym Siedliskach l i g o  listopada 
1856, w przeeiądu jednego roku, licząc od 

i trzeciego ogłoszenia tego edyktu, do tut. 
sądu się zgłosiła, gdyż inaczej spadek ten 
ze zgłaszającymi się dziedzicami z ustano­
wionym dla niej w osobie Jana Barana 
syna W ojciecha kuratorem pertraktowany 
będzie.

Tuchów, dnia 12 marca 1887.

L. 10*92. (2665 2 - 3 )
C. k. sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia Jakóba i Franciszkę Machowskich z 
życia i miejsca pobytu nieznanych, a na 
wypadek ich śmierci niewiadomych z życia 
i miejsca pobytu spadkobierców tychże, że 
kuratorem dla nich adw. dr. Błażejowski z 
zastępstwem p. adw. dr. Feilesa ustano­
wiony został z przyczyny wytoczonego prze­
ciw nim przez Józefa Wiedenia pozwu o 
zapłacenie 51 złr. 71 cnt. w. a., że przeto 
ich rzeczą będzie kuratorowi temu potrze­
bną inforrnaeyę udzielić, lub innego zastę­
pcę sądowi wskazać.

Lwów, dnia 19 marca 1887.

L. 4081. (2782 1— 3)
O. k sąd powiatowy w Mostach wiel­

kich zawiadamia niewiadomego z miejsca 
pobytu Mikołaja Butwyuyka iż dla niego 
ustanowił kuratorem ad actum w osobie 
Oleksy Korowca i temuż doręczył uchwałę 
tabularną z 15 marca 1886 1. 3607, zezwa­
lając na wpis prawa własności do parceli 
gr. 1316/1; wykazem hipotecznym 1028 gm i­
ny Batiatycze objętej.

Mosty wielkie, 9 września 1886.

S I .  3 6 6 5 .  ( 2 9 5 9 )
©ettn S a m b o m  £. f. SteiS* ols §an » 

belśgendjte ift bie g i r m a : „©aljpanbel unb
©Jport Isak Turteltaub in D olina" in bai 
^anbelźrpąifter fur ©injelnftrmen ringetragen 
tuorben, bie gitnia  rotrb burd) ben girma= 
inpaber frtbft gejńcptiet.

Sambor, am 29. 2Jidrj 1887.

L. 18225 (2804)
Ponieważ uchwała z duia 21 maja 

1886 1. 12854, którą postanowiono firmę 
„Jan Feik“ z rejestrów handlowych jako 
zgasłą wykreślić, stała się prawomocni1, 
przeto ck. sąd krajowy jako Trybunał han­
dlowy w Krakowie zarządza wykreślenie z 
rejestru handlowego dla firm pojedynczych 
firmy „Jan Feik“ który p. Emil Heider ja ­
ko właśeiel handlu korzennego w Krakowie

L. 434. (2841 2-
C. k. sąd obwodowy w Wadowic®^ 

wzywa niniejszym edyktem wszystkich tji 
którzyby sobie rościli prawo do wierzył1- 
ności hipotecznej w stanie biernym d« 
Klecza dolna w okręgu c. k. sądu miejs* 
delegowanego powiatowego w Wado* 
caeh położonych 1. wykaz, hipotecz. 266 $  
jętych obecnie Franciszka Neumayera 
snych na rzecz Elżbiety Pindelowej w f  
mie 600 zł w. a. z przynależytościami 
tabulowanej na mocy wyroku c. k. s^j 
szlacheckiego w Tarnowie z dnia 28 gĄ 
dnia 1832 1. 15-58 i Trybunału apela<$ 
nego z dnia 12 czerwca 1833 licz. 8898 
sprawie Elżbiety Pindelowej przeciw Jo®1 
nie z Dziembowskich Duninowej, by s il  
temi prawami do tutejszego sądu w pr^ 
ciągu jednego roku, to jest najdalej do ko^ 
kwietnia 1888 zgłosili, gdyż po bezskute1® 
nym upływie tego terminu prawo zasta* 
dla owej pretensyi w sumie 600 zł. w. ,8 
przynależytościami umorzone i ze stanu b*01, 
nego dóbr Klecza dolna na ponowne żąd®pl( 
podającej Krystyny Ostrzeszewiczowej 
kreślone zostanie.

Wadowice, 12 marca 1887.

L. 3506. (2676 2 -'|
C. k. sąd obwodowy w TarnowR 

sporze pisemnym Jana Frane*"®*" at,u> 
sława 3 imion bar. Konopki przeciw spić 
kobiercom ś. p. Teodora Broniewskiego 
wspólnikom o wykreślenie sumy 2000 zł. $ 
k. z przyn. i nadciężarami z większej suff 
27000 zł: m. k., pochodzącej ze stanu b i1- 
nego połowy dóbr Wietrzychowice z p w  
zawiadamia pozwanych niewiadomego z 
cia i miejsca pobytu Antoniego Hałd&j® 
skiego i niewiadomych wspólników nieistu*6’ 
jącej już firmy „W iener Grosshandlun#8 
haus Arnstein et Eskeles", ii dla nich ^  
ratorem p. adw. dr. Jana MikucińskiegO- 
substytucją p. adw. dr. Jana Steca i 0 
wniesienia obrony na pozew de praes. 
marca 1887 1. 3506, 90-dniowy termin ł1 
kreślił.

Wzywa się przeto powyższyeb poZ**l 
nycb, aby kuratorowi objaśuinń do obH 1 
ich praw służących w tym terminie ud*1' 
liii, lub innego zastępcę sobie obrali i t®Ł 
sądowi oznajmili, w przeciwnym bowi$ 
razie skutki zaniedbania sami sobie pr®J 
pisaćby musieli.

W Tarnowie, 17 marca 1887.

81. 3229. (2962 1— 3)
©eim htefigtn ©ericpit fiat Maria M®j 

rer tutber Julia Knacz eine Śiage pto 33 ' 
72 fr. ubtrreidjt, rooriiber jur óffrntlidjen mfif 
Udptt S3ert)anblung brr term in f)iergrri4 
auf ben 21. SIpriI 1887 um 8 U^r S . *, 
angrorbnet unb § .  Sibm. ® r. Buczyński \ 
6taniślau jum Rurator ber ©Hangten befń 
toerbe. J

J5ie ffielangte ffat am 2>.rnunt entrot* 
felbft ju  etfcbnnen ober emrn SeooHmdd)* 
tfn bem ©cridjte nampaft ju modjen ober 10 
©epelfe bem ©urator mitjutpeifen.

fetaniSlaU, am 20. 5Dtarj 1887.

L. 4004 (2 -56  1 j
C. k. sąd powiatowy miej. del. S- f. 

we Lwowie jako władza spadkowa po * 
Marcinie Wiszniowskim zmarłym w Zino 
wodzie 11 maja 1865 bez rozporządź^ 
ostatniej woli wzywa niewiadomą z 
sca pobytu Annę Wiszniowską jako p°*  ̂
łaną do tego spadku z ustawy, aieb^ 
ciągu roku od duia dzisiejszego się 
ła lub pełnomocnika ustanowiła, po ®J| 
skutecznem bowiem upływie tego terJ® 
rozprawa spadkowa z kuratorem dl» u 
w osrbie Wawrzyńca Pastuszczaka z®®L, 
nowanym przeprowadzoną i część s 
wa na nią przypadająca w depozyc: ^
wym przechowaną zostanie.

Lwów, 16 marca 1887.
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Łl 7521- (2689 1— 8)
0z . k. sąd powiatowy w Rożniatowie 
Re ał Dlta niewiadomemu z miejsca pobytu 

fzluwi Singerowi, że celem doręczenia 
do iUl:hwa*y tusądowej z dnia 7 lipca 18vl  
p *• .2159 w sprawie egzekucyjnej Jerzego 

trija przeciw Jakubowi i Sucherowi Hill- 
w 1*0111 i Izakowi Knoll o 1060 zł. wa. zpn.

ł o w io n y  został na jego koszt i niebez- 
pCczeństwo kuratorem Seinwel Seinfeld w 

Chińsku.
aż K Wz*wa zatem Herszla Singera, 
śr a?- stanowionem u kuratorowi potrzebne 
/ 0(*ki dowodowe dostarczył, lub innego 
i deznika tutejszemu sądowi wymienił, gdyż 

wynikłe z tąd skutki sam sobie przy-

Rożniatów, dnia 25 grudnia 1886.

sądu obwodowego w Tarnowie z dnia 17 
marca 1887 1. 3940 za marnotrawnego, a 
uchwałą t. 8. z dnia dzisiejszego ustano­
wiony został dla niego kurator w osobie 
Jana Bardo z Ryglic sąsiad Michała Kozła. 

Tuchów, 30 marca 1887.
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Ł‘ 2130. (2650)
R C. k. sąd obwodowy jako handlowy w 
Stanisławowie ogłasza, że dozwolił wpisanie 

regestrze handlowym firm spółkowych, iż 
“ ° firmy „Milhlsteins & Spindels Sohneu 
J Kałuszu z dniem 10 lutego 1887 Moses 
Spindel, kupiec w Nowym Kałuszu zamiesz 
tały, jako spólnik jawny przystąpił, że pra 
» o podpisywania i zastępywania tej firmy 
Przysługuje wszystkim trzem spólnikom jaw- 
Pym: Seligowi Milhlstein, Susie Spindel i 
Mosesowi Spindel łącznie, że spólniey ci 
Ctylą podpisywać firmę w ten sposób, że 

napisanemi lub stampiglią wyciśnięte- 
słowami: „Muhlsteins & Spindels Sohne“ 

astępują podpisy rzeczonych trzech spól- 
? l*ów, a to pełnem nazwiskiem i począt 

literą imion.
Stanisławów, 23 lutego 1887.

Doniesienia prywatne.

10912. ~ (2849 3— 3)
Hryń Szpigulski z Horożany wielkiej 

uznany marnotrawcą. Kuratorem ustauowio- 
ny Andruch Kroczak z Horożany wielkiej. 

Komarno, dnia 20 listopada 1886.

6424 (2963 J- 3)
Walentego Mężyka z Łęgu za marno­

trawcę uznano a kuratorem dlań Jana W ar­
dzałę ustanowiono.

Tarnów, marca 1887.

Konkursa.
I 2486 (2897 2— 3)

Przy sądzie krajow ym  w Krakowie o- 
1 nnsaiia wn7.n„im 7. rOCZ-nróżniona została posada woźnego z p rozn ion a j^  ^  dodatkiem aktyWainym

ną płacą 300 złr.
25prc. umundurowaniem i prawem postą­
pienia na wyższą p łacę etatową

Podania o tę lub inną przy sądach

Ł u b i n  ż ó ł t y ,  “ Ś S Ś
rzec czyli IOO kilo 1 worek po 6 z ł. w a.; po- 
ieca: 14*36 8—10

J. Bulsiewicz, Skład na­
sion w Bochni.

Ł* 1166. (2649 1— 3
. C. k. sąd obwodowy w Brzeżanach za 
iadamj& z życia i miejsca pobytu mewia- 

“ omego Tomasza Weinrichta, a w razie, je 
8° śmierci, jego nieznanych spadkobierców 

1 powodu wniesionego przeciw pierwsze- 
Względnie i ostatnim w tutejszym sądzie 
dniem 28 lutego 1887 1. 1166 pozwu 

Uznanie pretensyi do poboru kwoty 6 du- 
atów cesarskich miesięcznie w stanie bier­

nym majętności Maksymówka 1. wyk hip. 
1*3 c 2, 3 i w stanie biernym majętności 
^aj 1. w. hip. 279 c . 2, 3 na rzecz Tom a­
ną Weinrichta zaintabulowanego za zg a s łe  
Przez przedawnienie i wykreślenie takowego, j 
fce stanu biernego tychże dóbr celem zastę- > 
j>yw»nia pozwanego, względnie jego spadko-1 
“Urców w przeprowadzić się mającym spo- 

na jego koszt i niebezpieczeństwo ku- 
d .rem tutejszy adw. dr. p. Holcer z do- 
Oaniem mu na zastępcę adw. dr. Madey- 
®kiego Ustanowionym został.

, Wzywa się przeto pozwanego, a wzglę­
dnie jego spadkobierców, aby się do usta­
nowionego kuratora zgłosili i jemu swe 
®?odki obrończe podali, gdyż w razie prze- 
jw n jm  wynikłe złe skutki sobie samym 
W ypisać będą musieli.

Brzeżany, 12 marca Ł 8 7

rouitii— - „ _ '
k oleg ia ln ych  lub powiatowych opróżnić się 
mogącą posadę woźnego, w myśl rozporzą­
dzenia Ministerstwa obrony krajowej z 12 
lipca 1872 i- 98 d. p. p. ułożone wnosić 
należy do 20 maja 1887 do Prezydyum są­
du krajowego w Krakowie.

P rezydyum  sądu wyższego.
Kraków, 14 kwietnia 1887.

L. 2938 , (2973)
P osada naczelnika tabuu kra jow ej i 

miejskiej w IX. klasie rangi jest przy są­
dzie krajowym w Czerniowcach opróżniona.

Podania kompetencyjne mają być do 
Prezydyum ck. sądu krajowego w Czerniow­
cach do 6 maj a 1887 wniesione.

Lwów, 18 kwietnia 1887.

M łody, biegły buchalter
ostatnie 4 lata w młyńskim fachu pracujący, życzy 
sobie zmienić posadę. Szukający będąc 1 ozuanezykiem, 
jest biegłym tak w polskiej jak i niemieckiej ko- 

respondeucyi. Trwała posada pożądana. 
Łaskawe oferty przyjmuje :

Jan Lewental,
2977 w Plfls^wic, w W. ks. Poznańskkm.

Iszy Konces. Zakład krowiankowy
pod dozorem władz sanitarnych

L, I. Kubickiego
weterynarza miejskiego i docenta weterynarii nnWa 
z a w s z e  ś w i e ż ą  i p e w n ą  k r o w ia n k e .z b ie -  

raną dwa razy w tygodniu. 2 _ 1 5
Cena Fioli na 8 —10 pustułek l  zł.

Lwów, ul. Batorego I. 7.
Skład we Lwowie w aptekach pp. P iDesa j 

Mikolaseha; w Krakowi*, w aptece p. Redyka

L, 1143 (2971)
D y r e k c j a  zakładu karnego dla męż­

czyzn potrzebuje dyurnisty piszącego pięk­
nie po polsku i po niemiecku i biegłego w 
manipulaeyi kancelaryjnej za wynagrodze­
niem 1 złr. dziennie.

U biegający się zechcą się osobiście w
dyrekcyi zgłosić.

Lwwów, 19 kwietnia 1887.

Upadłości.

9\

Kuratele.
L. 1437. (2878 2— -3)

Na mocy uchwały c. k sądu obwodo­
wego w Tarnopolu z dnia 5 marca 1887, 
1. 2845 uznaje się Hryńka Kourz z Mysz­
kowie marnotrawcą i kuratorem dla niego 
ustanowiono Iwana Łazutę, gospodarza z 
Myszkowie-

(j k. sąd powiatowy.
Mikulińee, 19 marca lb87 .

L  12l 57 (2829 3— 3)
C. k. sąd krajowy we Lw ow ie ogła 

sza niniejszem . że w sprawie krydalnoj i 
Markusa Zelnika, kramarza przy ulicy Ser­
bskiej 1. 2 we Lw ow ie w m iejsce dotych ­
czasow ego komisarza konkursowego c. k. 
R adcy sądu krajow ego p. N *uutyego został 
zam ianowany komisarzem konkursowym ck. 
sekreterz sądu krajowego p. Rutk >wski. 

Lwów, dnia 2 kwietnia 1887.

L. 38. (2808 3— 3)
Du dodatkowej likwidaeyi pretensyi, 

^głoszonych do masy konkursowej Hersza 
Katza, postanawiam termin na 22 kwietnia 
1887, godz. 10 rano w B. V.

Kołomyja, 29 marca l S ^ .
Komisarz konkursowy.

W yłączne zastępstwu nadw ornych fabryk
fiosendorfera

jakoteż J. HEITZMANA i SYNA.
G ł ó w n y  s k ł a d

d l a  G a l i c y l  1 B u k o w i n y
Fortepianów, Pianin i organów

kościelnych i pokojowych

TL. M A R K A
we Lwowie, Ryuek i. w .

I Pierwsza ko messyonowana
S z k o ł a  m u z y c z n a .

Kauka gry na fortepianie w 111. oddzia/ach.
I. Dla początkujących. II. Wyższy. III Do wydosko­
nalenia gry. Nauka śpiewu solowego. Dyrekcya po­
średniczy bezinteresownie w udzi-h-niu oiieise >iko> - 
azoaym nauczycielkom. Kcncerta Wieczory i Po u. . 
dla uczennic wszystkich idaztałćw bezpłatnie Prt- 
spskt i StattitK otrz-mać można w szkole Sprzedaż 
fortepianów na raty miesięczne po 16 M. Nowe 
Krzyżowe fortepiauy od U75 zł Wypożyczalnie od 5 
zł Zamiana używanych instrumentów Jedym zasti- 

arp-ai-ć Am-reki. d

Ja n  Ihnatowicz
poleca 

wyśmienite M ydła do mycia 
twarzy, rąk i kąpieli, 

wyszczególnione 7 medalami zasługi 
i dwoma dyplomami uznania.

6999 31-0  Złr. ct.
Mydło do golenia brody najprzedniejsze —  25 
Mydło m igdałowe, . 10 cnt., 20 i — .25 
Mydło kokosowe, białe do rąk 10 ct. i — .20 
Mydło palmowe, żółte 6, 12, 18 ct, i — .24 
Mydło grysikowe, wyśmienite do twa­

rzy i rąk ......................................... — .40
Mydło żółtkow e, wydelikaca, wygła­

dza i znakomicie oczyszcza skórę . — .30
Mydło ziołow e, otrzymujące się przez 

zgęszczenie soku roślin aromatyczno- 
żywicznych, znakomicie wpływa na 
skórę, usuwa liszaje i wszelkie wy­
pryski skórne ...................................

Mydło piżm owe, posiada bardzo przy­
jemny piżmowy zapach . . . .

Mydło pacznlowe, przyjemnej woni 
M ydło różane, najprzedniejsze 40 ct. i — .80 
M ydło z ig ie ł sosnowych, przyjem­

ne w użyciu, skutecznie ochrania skó­
rę od liszajów i wyrzutów . . .

Mydło balsam iczne, oczyszcza skórę, 
nadaje białość, delikatność i zapobiega 
pękaniu i łuszczeuin się naskórka 

Mydło fljołkow c, przyjemnej woni 
Mydło kosm etyczne, usuwa piegi, o- 

palenia słoneczne, twarzy przywraca
świeżość i b ia ło ś ć ..............................

Mydło hygienłczne, odzuaeza się o- 
iejkowatością, nadzwyczaj delikatne i 
specjalnie zastosowane do twarzy .

Mydło ryżow e, używa się do wydeli­
kacenia i wybielenia skóry na twarzy —  60

Mydło glicerynow e, białe, łatwo pie­
niące wybornie oczyszcza skórę i chro­
ni od pryszczenia się . . .

Mydło glicerynow e przeźroczyste, za­
wiera 35“/o czy je j gliceryny, znako­
micie wpłvwa na naskórek 20, ct. i

— .25

- . 3 0
— .30

— .30

— .30
— .85

60

- . 5 0

— .30

25
Mydło glicerynow e płynne, oczyszcza 

skórę ud pryszczy , lisza jów , trądzików ,
- . 4 0
- . 2 5

10

- . 5 0
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Ł. 216 i - »
Nuchim Genser z Trembowli zos 

sądownie uznany za obłąkanego. Kuratorem 
Ustanowiono Dawida Gensera w Trem bow li. 

C. k. sąd powiatowy 
Trembowla, 30 stycznia 1887.

L. 8790 (2914 2 - 3 )
Piotr Mikołajenko lat liczący 42 za- 

f obnik w Trembowli został uznany sądow­
nie za umysłowo niedołężnego. Kuratorem 
Roman Naczewski.

C. k. sąd powiatowy 
Trembowla, d. 10 listopada 1886.

ta 4343 (2937 2 - 3 )
Jan Motyka z Płazy został uznanym 

“ chwałą ck. sądu krajowego w Krakowie z 
“ u'a 24 marca 1887 1. 7663 za marnotrawcę. 
. Kuratorem tegoż jest Ludwik Gregor- 

1 * Płazy.
C. k. sąd powiatowy 

Chrzanów, 12 kwietnia 1887.
I *•f (2940 2— 3)

lit 1̂* ,s. ^  pow iatow y w Tuchow ie po-
;ą o

do publicznej wiadomości, iż Michał 
a«ioł właściciel gopodarstwa rustykalne- 

w Ryglicach uznany został uchwałą ck.

L. 13994 (2974)
Podpisany kom isarz konkursowy upa 

dłości Tow arzystw a kredytowego m iejskie­
go we Lwow ie, zaw. niniejszem  wszystkich | 
wierzycieli tej masy, że przedłożoną przez I 
jej zarządcę na dniu 31 marca 1887 dm gą 
repartycję  majątku m asalnego. projektującą 
rozpłaceaie pom iędzy w ierzycieli 111. klasy 
drugiej i ostatniej a m ianow icie 3 5 2 prc. 
dyw idendy, u podpisanego komisarza kon­
kursowego, lub tez u p. zarządcy masy 
przejrzeć i w odpisie podjąć m ogą, dalej, 
że ewentualne zarzuty przeciw tej reparty- 
cyi ustnie lub pisem nie leez najdalej po 
dzień 4 maja 1887 u podpisanego kom isa­
rza konkursowego wniesione być winny, na­
reszcie, że na wypadek wniesienia tak e 
zarzutów, do rozprawy nad takowemi i do 
ostatecznego ustalenia repartyeyi term in w 
biurze komisarza konkursowego na dzień 
maja 1887 godzinę 10 z rana w yznaczo­
nym zostaje, na którym oprócz p. zarząacy 
tegoż zastępcy i członków  wydziału, tudziez 
zarządu upadłego Stowarzyszenia, wszyscy 
też w ierzyciele tej masy, ci zaś pod rygo­
rem §§ 256 i 181 ust. konk. stanąć mają.

Lwów, 14 kwietnia 1887.

L. 9400 * (2975)
O. k. sąd krajow y jako sąd konkurso­

wy podaje do wiadom ości, że na podstawie 
wyboru 24 lutego 18^7 dokonanego p. Izy ­
dor Pruchnik zarządcą masy rozbiorow ej 
M ichała Kramera zam ianow any został.

Lwów, 24 marca 1887.

NA SEiON DO POLOWANIA
p  o  I «  c  »

Śrót, totki,, kute i kapsle,
j U i a i  w F r s a ln e  s m a r o w i d ł o
| nieprzemakalne do butów.

i Sm arow id ło  podeszwochronno,

K o r i o s o t .
kauczukowe, nieprzeioakaiue, połyskujące czarue 

smarowidło dn sbor,
C z e r n i< l ło  ( s z w a r c )  i  l a k ie r

ozaruy do butów.

A  p  r e t u  r a
do konserwowania skóry, 644^

T ra n  r yb i  do skór, 
T ł u s z c z  d o  b r o n i ?  

P O D E S Z W Y
konopne, filcowe, korkowe,

P Ł A S Z C Z E  G U M O W E  
nieprzemakalue, 

po najtańszyoh oenaoh

J ó z e f  R a n k ę
skład fa rb  i handel m a t e r y a ł ó w  

i> o d  n C z a r n y m  p s e m “
we Lwowie, rynek I. 38 we własnym domu,

L. Telefonu 173.

s $ o e e * e i e i e e ® # # * e

M yd ło  p ia sk o w e , do mycia rąk . .
Mydło pumeksowe, do mycia kołnie- 

zyków i imnkietów gutaperi-howych 
Mydło tym olow e zuakomicie oczy­

szcza skórę od wszelkich wyrzutów 
M y d ło  k a r b o lo w e , bardzo korzystnie 

myc ręoe, twarz, a nawet całe ciało 
w czasie epidemii, celem ochronienia
od zakażenia się 

Mydło siarkowe, Z wielkiem powe- 
dzeuiem używa się do zniszczenia pry­
szczów i wszelkiego rodzaju wyrzutów 
Da skocze . . . . . . .

M y d ło  b ę d z w in o w e , bardzo korzystnie
wpływa na skórę wybiela i wydelikaca —  25

-.20

— 25

M y dło  k am forow e, uśmierza świędze- 
aie i pieczenie skóry usuwa wyrzuty 
i ezerwouość z twarzy i rąk 

M ydło m iodow e, d< wydelikatuienia
ka walne . . .

M v d io  m ieszczańsk ie , znakomite 
M ydło  sm o łow e , zawiera 4 0 %  czystej

sm oły (dziegciu  i usuwa pryszcze, Msz.a- 
je , w szelkie w vsypki skórne, po. enie 

ófr i łu p ież ua g łow ie
M y dło  sm o łow o  g lice ry n ow e , m ięk-

czy  i oczyszcza  skórę  od liszajów  trą­
dzików , i t p kaw ałek

|  D r .  A .  M A J E W S K I E G O  
|  Z a k ł a d
t wodoleczniczy
l  w e  L w o w i e  ( w  K is ie lc e )

otwarty jyrzez całą zimę.
696? 5 9 - ?

♦

.25

- .1 0
-.10

.30

-  30

R e a l n o ś ć
pod budowę 1. 7 prz ulicy Ślusarskiej Cborąższezyzna) 

jest z wolnej reki do sprzedsuia.
Bliższa wiadomość tamże.

im
z  kró Ę S P  lewsko

węgier skiej
Centralnej piwnicy w zorow ej
zostającej pod nadzorem i kontrolą krolewsko-węgier- 
skiego Ministerstwa handlo, które swą matką ochron­
ną; za naturalność i chemiczną czystość wszystkich 

tych win poręcza

białe i czerwone, stołowe, deserowe 
i kuracyjne

wedle szczegółowych cenników, które na żądanie 
rozsyła

Główny skład dla Galicyi
i wyłączny zastępca

ST. MARKIEWICZ
w e  Lw o w ie , w  rynku.
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KAZIMIERZ LEWICKI
S Ł O W N Y  I k ł a o  jmsM s a ł s : c y i

p i t l e c a

Wypożyczanie naczynia slotowego

^   _ 1 li! W !!l ■ JI.I Ulio LU t 5j1
n r©  L M O in r ie ^  c i .  T r y b u n & l u k a  1. 6 *

S a ta iu ie w  w , «*»fcw tw & m

z porcelany i szida
e t a ż e r  i  k o sn só r  i» »  o w o c e , oraz n o ż y  i  w i d e l c ó w  n a  ucaty»

b a l e  i  w i e c z o r k i .
Podczas pobytu Najjaśniejszego Pana we Lwowie, dostarczałem nakrycie stołowe 
równocześnie na obydwa bale.

T t l t f l  W IN A  L E C Z N IC Z E
1
W

w y r o b u

aptekarza we Lwowie,
[H] z pomiędzy wielu innych krajowych i zagranicznych zaszczycone zostały świadectwami uznania ich nadzwyczajnej dobroci i skuteczności przez 
I I  najpierwsze powagi na polu kliniczno lekarskiem w Wiedniu, w Krakowie, we Lwowie i w Czerń ow ach.
W] Skład tych win leczniczych, mianowicie: wina hiszpańskiego chinowego—chinowo-żelaiistego-pepsuiowego—peptonowego i rumbarbarowego, i 
I I  napojów dla chorych, i rekonwalescentów, t. j. Koniaku, Malagi, Tokaju, w aptece pod gwiazdę i otra Mikolaacha we Lwowie,jakoteż we wszyst- 
[H] kich aptekach znaczniejszych Monarchii austro-węgierskiej.

Wystrzegać się naśladowań 5 fałszerstw! 245 29— 3

5 0  lat 4 1  ?

' powodzenia M edali ^

Hf HST¥KSozyii KIT ? '  i  H® i i  IE-LFFORT1
Jedyny, jak i przyjęty został na wystawach powszechnych w roku 1867 i 1878; 

uznany za najlepszy przez wszystkich ogrodników  we Francji. D o szcze- 
1 Heniu drzew nu zim no i do zagajania run na drzewach  ( 

l na wszelkich krzewach . (D o zastosowania go [ostateczny jest nóż 
1 lub łopatka-) — Fabryka w Paryżu : 40 , rue des Solitaires, PARib.
1 W e Lwotcie doetaó można w aptekach pp. Mikolascha i W e w i orskiego; — w  Krakome w aptokaoh 
\ pp. Trancryńskiego, Redyka, Wiszniewskiego i Siedleckiego; w  Poznaniu w aptece Dr* Monkiewicza.

mmmmmi w as& a mma mm mm

Majątek ziemski
pół mili od stacyi kolei Olszanu a? 
w powiecie Liskim, jest zaraz do 

sprzedania lub wydzierżawienia. 
Bliższej wiadomości udzieli Wny 

Wt. Wiktor, Wola p Zarszyn, 
średnicowo wykluczone.

fi
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KAROL BAiER
Lw ów

przy ul. Krakow8Kiej 1. 11.
poleca wyborną

h e r b a t e
funt (1/a bilo) po 1 złr* 50 et., 2 złr., ^

50 et., 2 złr. 75 et., 3 złr. 75 ct. 
Herbatę w paczkach po cenach składu 

C. Traua, c. k. dostawcy nadwornego 
w "Wiedniu. 1841 14 30

l>

S B Ł A D  K A M Y

Artura Kościckiego
pod godłem
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WE L W Ó W  I E, Cborążczyzna 1. Ż2, 
poleca dnbrą. i wydatną kawę, 

s p r o w a d z o D ą  w p r o s t  od! 
p r o d u c e n t ó w  a  A m o r y  K I  

p o łu d n io w e j
Kosztuib we Lwowie 

1 kilo zł. 1.70 i 1 80
Na pfeiw iiK -y

VL kilo zł. 8 70 i 0.15
f r a n t ,# .  (4 29—?)

„hi emąm w e»le tyoh gatunków kawy, które 
i n n i  p o d  n a z w ą  m o j . Ko g o d ł a  o g ł a s z a ją  “

•-,? 'ii-r’ , . m

W y r J s

^  TibA 1 UV ^WsiUL,. vy ś > * V

W e Lwowie skład głów ny w magazynach P. K.MIKP .113 
i u wszystkich aptekarzy, fryzyerów 

i  magazynach perfum
staj

Puder
ryżowy specjalnie

FRZYGOTSWANY z/llIZ.WUTEM
Przez C H “ S F / i V (  F a b ry ln n  r>. P e r fu m  

P A I & T Ż ,  O , U l i c a  fi.e l a  ' P a i r f  8,  TASCSZ
EK H iStSSS®  ra~ 55aSCE35SBHEŁ. IŁ . M E SZK I

m n m i m m m
Niedawne lub zadaw nione, skrofuły, choroby skórne {lis i-  

aje, wyrzuty, strupy, trąd) i  inne cierpienia naskóm c, 
spow odow ane zanieczyszczeniem  i zepsuciem  krw i.W rzody, 
gruczoły, reumatyzm, rany, w rzody w ustach i w  gardle, 
nabrzmienia, narosło nr. kości, strum, niem oc i drugorzędne 
i trzeciorzędne peryody syiili.su nabytego lub dziedzicznego.

Leczenie nieza\vo<lf>;‘ { radykains chorób najbardziej 
zastarzałych i n aj u por ozy y.sp.yeh. nieuhiąpujących przed 
y.ndną uiotodą lekarska. .»•(;. r.rr»,v; użycie.

zmx
I-Vy 5vł' i t  *6 v i  £3 ija aTfifi f  k *5 & 81S a in B *

Jedyne potwa-dtonn prxas AJurdamję Aledyctna to P orył  u 
Jedyne upoważnione przez rząd francuski.

Jedyne, jakich tdytvają w szpitalach Paryskich,
2 4 ,000  FRANKÓW NAGRODY NARODOWEJ

Lekarstwo to, bardzo przyjemne w junaku, zalecane od
lat przeszło 60przoe najznakomitszych lekarzy, jako najaku
teczniejozy znany dotąd środek przeczy a-cza jacy  krew , jeat 
jedynotn w  cHiyut ^wiecie, jakie otrzymało wyżej wymie­
niona tytuły i oznaki honorow e, co dow odzi jego  znakomitej
skuteczności.

I*od dobroczynnym  w pływem  tych biszkoptów  apetyt 
pow raca, funkeye ży wotne przychodzą do normalnego stann, 
a po kuku tygodlnach leczenia chorzy spostrzegają, żo 
wszystkie przypadłości chorobliw e n ik n ą ł zdrow ie, choóby 
najm ocniej podkopane przez zepsucie i zanieczyszczenie 
krwi, przychodzi <:ic normalnego stann.

Skiad głćtany; $2, RUE DE HIVOM. w Paryżu.
Doatiió można we Lwowie w aptece p. K. Mi- 

kobaeh«, Krzyż<iuow8kiego, NaliJika ; w Krakowie w 
pp. Traneżyńskifeffo, Redyka i Wis/.tiiewakiełfp.

Cena 
zawielkę butelkę 

oryginalną
Złr. 1.25 kr.

są napoje FuiaPżne i strawne w najwyższym 
”  Stopniu, nabyte przez destylowanie najszlachet-
ssgg^pggi niejszych owoców
■•Sk^rllEIŚr! Możni je nabyć we wszystkich lepszych sklepach korzennych.

A i s t e r t a f  LitiiiDir-Fal)rit-Coniiaihiit-&esellscliaft ifl Módline tei Wien.

: 5)

l>r. Jftzcf Wiczkowski
h. ai>ysr.ent TJniw. Ingiell. ordynuje od 3— 5 po po 

fudniu ul. Skarbkowska JT 4. II. piętro, 2 schody 
(naiiT /.O f-iw  t e a l r u l  4 7 0 8

20, DLICA RAIBUTEAU, 20, PARYŻ
N O W E  S P E C Y F I K I  N I E Z A W O D N E  P R Z E C I W  C H O R O B O M  S E K R E T N Y M

BOURGEAUD Dostawca Szpitali paiyzkicli

S p ie s z n e  u l e c z e n ie  p r z e z  u ż y c i e  i

K A P S U ŁEK  BOURGEAUD Z  P A S T Y  L E C Z Ą C E J

Z  C Z Y S T E J  KOPAIWY

miękich,rozpuszcza! nych w pudełkach p o 10 Kapsułek dużych po 80 Kapsułek małych. 
E e c t  pta, D ri L I E G - E O I S ,  Szpitala du Midi w Paryiit

pod zaręczeniem jedynie używane Y' szpitalach 
paryzkich, w pudełkach 41 Kapsułki miękie.

Z C C C C l i r Y 1 Q A SJT 1 I r  : \iC I drzewa cytrynowego santalowego , 
H u u C u u l l  O M n  I A L L  J lŁ .U  czystej pod zaręczeniem. Kapsułki 

miękie zawierające 60 centigr: Easencyi san talowej. Pudełk ze 40 Kapsułek 
zawierają 20 gramów easencyi. Maie pudełeczka zawierają tylko 10 gramów.
Leczenia SUCHÓT, SŁ/BOSCI PIERSI, OSKRZELI, KASZLU, ZAKATARZENIA,etc

KAPSUŁKIKF,ECZ07G’.VEjd? -_ imi________       w szpitalach parvzkieh wydały nad ■
spodziewanie pom j ślne skutki w(: wszysckich słabościach organów oddechowych.

»• as ^  K J R 6 E A U D  z Kakao \ Malagąjz&t najlepszym środ-

f i r e m a t y z m

kiom ]'0/.ywnvm i wzmacniającym.
We I/iornme w aptekach pp: K. Mikolascha Wewiorukiego, etc.

| 8łos ]

b°hąt 

i Pytaj

ôbjIfe.

Królestwa Glallcyi i Lodemeryl 
z Wlelkiem Ks. Kralrowskiem

n a  r o k ;

nabyć m ożna po ćeiue 2  sr .lr . < i©  c t .  

w ek3pedveyi
, GAZETY LWOWSKIEJ

Zamiejscowi zeeheą przysłać 2  * I r .  
7 ©  c t . ,  z których przypada FO ent. 

na opakowanie i list frachtowy.
Szematyzm przesyłamy tylko za 

niszczeniem uależytości z góry. Za pobra­
niem należytości nie przesyłamy Szema- 
tj zmn. "ISlj

f i z a r n w i  k i - u j o

U J .  T K O M E B R
utrzym ują w ie lk i skład to w a r^  
siodlarskich, rymarskich i p o ­
w o z ó w , z c . k. uprz. nadwjr 

nej fabryki

Schustala i Spki*Y-i \ _ _
Na skCadzie s : , : Landijpy, kacety, wis- a wis, kalesze, p ił-i *  

i otw»acte faetony, kuczycowe, docożki, tarantasy, wózki i *• “  
Zamówienia przyjmuj*- się.

T _ r w ó 'w ,  - T a l. K a r o l a ;  L u d w i k a  1 . © -
T elegram y : Stromenger, L w ó w .
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